Wychodzi codziennie o godz 
z wyjątkiem świąt i niedziel. | 4 
Numer pojedyńczy kosztuje w miejscu 


inia 4 po południu | 


5 centów, | 


pocztą 7 centów. —- Biuro Redakeyi i Administraegi | mują cało- i półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy prenumerują od 1 styeznia do końca 
ulica Wałowa Nr. 29. — Listy należy frackoważ, — | czerwca, luk od 1 lipca do końca grudnia, ćwierćroczni zaś i miesięczni za dopłatą, pierwsi 75 ct., drudzy 
Reklamacye otwarte wolne od opłaty. | 30 et. - Przewodnik prenumarowany osobno kosztuje 4 zł, 
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Prenumerata z przesyłką pocztową wynosi rocznie 16 zd., półrocznie & zł., kwartalnie 4 zł, mi- 
sięcznie 1 zł. 35 et. W miejscu rocznie 12 zł., półrocznie 6 zł., kwartalnie 3 zł., miesięcznie 1 zł. i 
Przewodnik naukowy i literaeki, dodatek miesięczny do „Gazety Lwowskiej” otrzy- 


| 


|steczek pięciu członków; grupa czwarta gmin, dzie gminnej a powtóre dlatego. że 


CZĘŚĆ URZĘDOWA 


Naczelny Dyrektor poczt przeniosł ofi- 
cyała pocztowego Jakóba Wohblharda z 
Rzeszowa do Szczakowej. a asystentów pocz- 
towych Feliksa Kędzierskiego z Zło- 
czowa do Stanisławowa i Władysława Bu-| 
gno z Stanisławowa do Lwowa. | 


©bwieszczenie. l 


Na mocy $. 15 ordynacyi wyborezej pierwszy rzut oka być wróżbą, może | kowski nietylko narazili się na desaveu 
powiatowej rozpisuje się nowe wybory „do | nawet początkiem nowego, szezęśliw- | w monitorze staroczeskim , lecz nadto 


Rady powiatowej w powiecie Przemyskim. 
| wyznacza się dzień wyboru dla grupy gmin, 
wiejskich na 17go kwictuia; dla grupy gmin 
miejskich na 22go kwietnia; dla grupy więk- 
szych posiadłości na 29go kwietnia b. r. Wy- 
bory te odbędą się w miejscach ustawą prze- 
pisanych ($. 12 18 14 ord. wyb. pów.) Wy- 
borcom wydane będą karty legitymacyjne za- | 
wierające bliższe oznaczenie miejsca 1 Śr 
ny, w których wybory odbyć się mają. Do | 
Rady powiatowej w powiecie EB 
wybierają: grupa pierwsza większych po- 
siądłości sześciu członków ; grupa trzecia | 
miast i miasteczek jedenastu, z tych miasto | 
Przemyśl dziesięciu członków; grupa czwarta | 
omin wiejskich dziewięciu członków. 

7 Prezydyum c. k. Namiestnictwa 


We Lwowie dnia 6 marca 1579. | 


©bwieszczenie. 


| 


riejskich na 17 kwietnia, gmin 
miejskich na 2% kwiet, dla A Oi ckszych 
posiadłości na 29 kwietnia b. r. Wybory te 


odbęda się w miejscach ustawą przepisanych 
($. 12, 15, 14, ord. wyb. pow.) Wyborcom 
wydane będą karty legitymacyjne zawierające 
bliższe oznaczenie miejsca 1 godziny, w któ- 
rych wybory odbyć się mają. Do Rady po- 
wiatowej w powiecie Jasielskim wybierają : 
grupa pierwsza większych posiadłości dzie- 
więciu członków; grupa trzecią miast i miaz 


16) 


. o . 1 X trt yr 
wiejskich dwunastu członków. 
Z Prezydyum c. x. Namiestnictwa 
We Lwowie dnia 6 marca 1879. 


porazka wz 


CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA 


Mowy Śladkowskiego i Gregra, o 
których doniósł nam przedwczoraj te- 
legram prywatny, zdawały się na 


szego okresu w stosunkach domo- 
wych między niemiecką a czeską na- 
rodowością. Źrażeni tylokrotnem roz- 
czarowaniem w dotychczasowych pró- 
bach ugody między Młodo- a Starocze- 
chami, nie spieszyliśmy się z komen- 


tarzem do tego wypadku, oczekując | 


bliższych a pewniejszych szczegółów. 
Dzis mamy już podstawę do wydania 
opinii, która żadną miarą pomyślnie 
wypaść nie może. 

Przedewszystkiem trzeba zazna- 
czyć, że propozycya ugody zrobiona 
została Niemcom tylko przez frakcyę 
młodoczeska, gdyż tak Sladkowski jak 
i Gregr są twórcami i koryfeuszami 
frakcyi. Ponieważ w roku ubie- 
głym nawet prasa staroczeska zape- 


wniała, że nastąpiło już zupełne po- 


rozumienie między Młodo a Starocze- 
chami, więc można było przypuszczać, 
że tym razem Gregr i Sladkowski 
przemawiają w imieniu całego stron- 
pictwa czeskiego. Domysłowi temu 
stanowczo kłam zadaje Politik w wsię- 
pnym artykule, która nietylko nie po- 
chwala mów Gregra i Sladkowskiego, 
lecz nawet stanowczo je potępia naj- 
pierw dlatego, że przyznają wrzekomo 
nieistniejący fakt imajoryzowania nie- 
mieckiej narodowości w praskiej ra- 


i niosły woreczki okute stalą. a w nich książ- 


ki. Wychodziły parami z największego domu 


jednorazowe inseraty obliczają sie po 7 centów 
kiłkorazowe po 6 ot. od miejsca jednego wiersza. 

lmseraty przyjmują w Austryl i Niemczech 
wszystkie agencye anonsów;; we Francyi w Paryżu 


| wyłącznie agencya p. Adama, Carrefour de la Croix 


|zuowu odsłaniają przed światem brak 
jedności w łonie opozycyi czeskiej. 
|lo Politik napisze, to pochodzi naj- 
| czesciej wprost z inspiracyi dr. Rie- 
gera a choćby tym razem dr. Rieger 
nie dyktował tego artykułu, to się go 
(pewnie nie wyprze. Gdyby redakcya 
|nie była pewną, że przemawia w du- 
| chu programu staroczeskiego, nie by- 
jłaby tak stanowczą w swoim wyroku 
| potępiającyin. 

Nie koniec na tem. Gregr i Slad- 


och już niemiłą rekuzę z obozu 
| niemieckiego. Presse zbywa ich mowy 
|krótką wzmianką, w której próby u- 
gody nie bierze na seryo, ofiarowane 
Niemcom koncesye niemal w lekce- 
ważący sposób zbywa i w końcu po- 
sądza mowców młodoczeskich o for- 
| malny podstęp. Zdaniem tego dzienni- 
| ka Młodoczesi chcieliby wypłynąć za- 
| pomocą żywiołu niemieckiego w ra- 
|dzie gminnej i w sejmie, chcieliby 


(oj jak i drugiej korporacyi poli- 
| tycznej. 
| 

| Rzecz więc cała przedstawia się 
dziś jasno: Gregr i Sladkowski zro- 
| bili fiasco polityczne. Jeżeli jeden i 
(drugi dziennik niemiecki nie powie 
i tego tak otwarcie jak Presse, to będzie 
ito tylko aktem rezerwy politycznej, 
: dowodem umiarkowania. Tak nawet 
| powinna postąpić prasa niemiecka, bo 
(w każdym razie głosy Gregra i Slad- 
i kowskiego są dla Niemców czeskich 
cenną zdobyczą polityczną. 
i mieści się w nich wyraźne zeznanie, 
"że nie wszędzie narodowość czeska 
| ulega przewadze niemieckiej, że w 


| praskiej radzie miejskiej liczba man- | 


i datów niemieckich nie odpowiadała 
| słusznemu stosunkowi. 


| iia} ładny. Nasi ludzie przepadają za pio- 


i senka. byle dobra. Zaraz przestali dzwonić ` 


vzyskać więcej mandatów tak w d 
| 
| 


Wszakże ' 


Opozycyi czeskiej jako całości 
Gregr i Sladkowski zadali cios dotkli- 
wy. Pokazało się znowu, że harmonia 
między frakcyą młodo- i staroczeską 
istniała tylko na papierze. Fakt ten 
zachęci Niemców do biernego zacho- 
wania się wobec wszelkich prób ugo- 
dowych, inaugurowanych po za Radą 
państwa i sejmem. Niemcy dziś pe- 
wniejsi są niż kiedykolwiek, że tem 
biernem zachowaniem się zniewolą 
wreszcie Czechów do bezwarunkowe - 
go opuszczenia polityki abstencyjnej 
wobec Rady państwa. 


Sprawy krajowe. 


(Krajowa rada górnicza) 


($) Krajowa rada górnicza, o której u- 
stanowieniu, składzie i zakresie działania do- 
nieśliśmy przed tygodniem, zwołana została 
na pierwsze posiedzenie dnia 5 b. m. Dwa 
dni trwały jej obrady, w których wyczerpa- 
no cały porządek dzienny. 

Zmiewoleni brakiem miejsca do skróce- 
nia sprawozdania, pomijamy całą dyskusyę 
nad znanym naszym czytelnikom projektem 
regulaminu, który zresztą utrzymał się nie- 
mal w całości. Z poprawek podnosimy jako 
najważniejszą tę, że członek rady, który nie 
brał udziała w dwóch po sobie następują- 
cych posiedzeniach i nieobecności swojej nie 


,usprawiedliwił, uważany będzie za występu- 


jacego ze składu rady. 

Po uchwaleniu regulaminu nastąpiła z 
porzadku dziennego rozprawa nad przedło- 
żeniem Wydziału krajowego w sprawie u- 
chwały sejmowej, aby spowodowane zostało 
badanie głębokich pokładów ziemi osobliwie 
w okolieach naftowych. Starszy komisarz 
górniczy p. Henryk Walter przedłożył ra- 
|dzie swój referat o tej sprawie, który ode- 
słany do osobnej komisyi, wzięty zo- 
stał pod obrady nazajutrz dnia 6 b. m. O 
| referacie tym podamy może osobne sprawo- 
| zdanie a tutaj ograniczamy się tylko do wnio- 


|sków. P. Walter podniósł potrzebę udzielenia 
'pomocy naukowej przemysłowi naftowemu 
i przez wyznaczenie subwencyi dla chemika, 
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|Jak gwiazda, nim mnie cichy anioł tobie od- 


bierze, chcę ich usłyszeć jak najwięcej. Czar- 


POGZAKISTRZÓWNA 


OBRAZEK Z GÓR SKALISTYCH 


|w mieście. Ojciec mówił, że to szkoła. ły- | szklankami a słuchali. [ ja słuchałam. Nutę. 
szałam też, że z książek czytają o ciekawych | pamiętam doskonale, i gdyby nie chrypka ij 


rzeczach, o cudnym świecie za górami, i o | zimno, powtórzylabym ci pieśń, bo niech 
innym jeszcze eudniejszym, co ty nazywasz: | mi jeno raz kto zaspiewa, pomnę aryę do 


Przez 


Sygurda Wiśniowskiego. 


VIII. 


(Dokończenie.) 

Orest objął Emmę spojrzeniem rzewne- 
glębokiego uczucia, i zawołał : 
— Kocham cię i wytrwam w tej mi- 
Prosci EA A 
z A a smierci i po niej — nawet gdy ule- 
Tara ku aniołom. Może się tam spo- 

— By 
będę ci dłu 


goi 


leś mię nie opuścił, póki żyję. Nie 
ugo ciężarem. 
Śmierć > RA. nie dręcz mnie tą myślą. 
Ona bywa aska 7 nas w zaraniu miłości. 
d k aw ph T . 3 . 
na pozór nieublagandj o sO a 
— Tdopramdy mosa, 32 3 4. $ 
spotkamy ? Co „7 N E Aha 
wiedz mi więcej o tem. mó; deno hat. T 
ko i tak mało słyszy gi mój drogi. Tak rzad 
: MORS y się o tych rzeczach w 
wag l - og Widywałam zwady i bójki, 
twarde życie, groźnych ludzi, ale rzadko za- 
chodził do nas człowiek, coby wspomniał 0 
innych sprawach , jak o futrach , pocztach , 
troskach biedy, gniewach i zemście. Kilka 
razy wziął mię ojciec do Heleny, nieraz na- 
wet do Virginia (ity.... doprawdy! Takie to 
ładne miasto, 2 samych domów z czerwonej 
cegły; cała jedna ulica ma okna z złotem i 
pięknemi rzeczami. Najbardziej podobała mi 
cie gromada dziewcząt. Były ubrane ślicznie, 


Na 


tam. Ach, mnie nie nauczyli czytać z ksią- | Smierci. 
żek! Raz jechał tędy pan w czarnej sukni, 
jak biskup mormoński, tylko nosił ja inaczej. 
Zatrzymał się u nas, bo nie chciał podróżo- 


wać w niedziele, Nagadawszy się caly dzień, , 


zostawił nam książeczki. Aron rzucił wszy- 
stkie w kąt, ale je zebrałam i złożyłam w do- 
brem miejscu. Ile razy dotknę ich, przypo- 
mina mi się inny pasażer... ślepy jegomość, 
którego wieźli z Heleny do Saint Paul. Prze- 
jechał nasze góry nawskróś, a pewnie nie 
umiał powiedzieć w Saint Paul, jakie piękne. 
Nauczysz mnie patrzyć w książki, kochanku ? 

— 0, w mieście będziemy uczyli się i 
czytali, a miłość ułatwi pracę nauczyciela i 
ucznia! — zawołał Orest rozrzewnionym 
tonem. 

— I wytłómaczysz, co ów czarny pan 
mówił tak prędko, że nie miałam czasu zro- 


zumieć wszystkiego, ale pamiętam dużo, i my- | 


ślę nad tem... Nocował u nas, a gdy się ze- 
szli łowcy na niedzielny napitek, czytał dla 
nich i mówił długo. Nie mogłam słuchać 
wszystkiego; któżby obiad gotował? Robi- 
łam obiad w kuźni, ale mi wypadało często 
wpadać do chaty ; wchodziłam cichutko, żeby 
nie przeszkadzać, a gdy w kuchni nie było 


pilno, sluchałam a drzwi. Nasi pili wciąż, a; 


śmieli się z misyonarza do rozpuku, i prze- 
rywali kazanie, i mówili, że wyrzuciliby go 


za drzwi, bo im psuje niedzielę, tylko że 


wiedzą, iż on odrabia, za co mu miejscy pa- 
nowie płacą, więc nie chcą mu psuć intere- 
su. Ale z niego był filut. Zgadnij, co zro- 
bił? Nie zgadniesz. Zaczął spiewać, a głos 


| Zastanowiła się... Przyłożyła palec do 
| nizkiego, szerokiego czoła, z którego kocha- 
| nek odgartywał włosy, i rzekła nareszcie: | 

l 


O, nie ma śmierci, choć tam gwiazda tonie; 
Wnet ona zejdzie nad wybrzeżem stałem, 
By w brylantami sadzonej koronie 

Niebios, tlić swiatłem wiekniście trwałem. 


O, nie ma śmierci, choć postać anioła 
O cichym kroku klejnot nasz zabiera, | 
A zrozpaczone serce błędnie wała: 

Ach, mego życia główny skarb umiera! 


Był to ustęp z znanego imu poety”). | 
Dziwna rzecz, żeby właśnie dwie zwrotki, | 
| na które jej sceptyczny słuchacz nigdy przed- 
| tem me zwrócił uwagi, żeby te dwie wła- 
| śnie przypomniała mu w onej strasznej nocy L.. 


|Nie podejrzywał dotąd, że hymny poetów 
dochodzą w ustach misyonarzy do Alp za- 
chodu, żeby naiwna góralka chowała je w 
pamięci jako jedyne objawienie o nieskończo- 
„ności, jako otuchę do wytrwania w boleści i 
poświęceniu, a może jako swój spiew ła- 
bedzi! 

— Wyszukasz mi resztę tych słów — 
mówiła Emma — tam, gdzie masz pełno 
książak? Takie rzeczy zawsze mi trafiały do 
serca, ale rzadkie są u nas, jak dnie łago- 
dne. U was pospolite, nieprawda ? Nim zajde 


*) Słowa Owena Mereditha (lorda Lyttona). 


ny pan mówił potem, żeśmy ciemni, a co 
gorzej, grzeszni, i że biedne życie nie uwal- 
nia nas od obowiązku modlitwy i od łez nad 
błędami. Płakałam nieraz, ale nie umiem 
pacierza! Nauczymy się, będziemy go powta- 
rzali za ich złe życie i za zniszczenie tego 
domu, co się nie godzi, gdzie tak trudno zbu- 
dować chatę. A jeżeli nasza miłość zbyt go- 
rąca jest grzechem, i nie wypadało ulegać 
tobie, i rzucać ojca bez wiedzy, jeżeli i to 
grzech, okupimy go łzami, wspólnemi.... nie- 
prawda ? 

Orest czuł już teraz łzy w oku. I jak 
nie płakać przy drżącej dziewczynie, którą 
dostawał czystszą od śniegu na dworze, szla- 
chetniejszą od czarnego męża, co ją napo- 
mniał , mędrszą od niego, syna filozofii i hy- 
potez! Płakał, a jasny anioł w postaci bie- 
dnej dziewczyny, ocierał te łzy miękkim wło- 
sem. Jeżeli nie mędrszym był od niego, mu- 
siał być szczęśliwszym. 

Gładząc skroń białą Emmy, Orest przy- 
mknął oczy i umilid, bo mu się zdawało, że 


| usnęła. Błogosławiony sen, po trzech nocach 


obawy i cierpienia! Spij, nie zbudzę cię, ale 
czuwam ! -- szeptał. Nastąpiło milczenie. jak 
nad grobem... Nawet krople, kapiące z da- 
chu w ogień, jakby szanowały jej sen, sy- 
czały coraz rzadziej w popiele, aż ucichły 
zupełnie... | 

Przed oczyma Oresta przesuwało się 
pasmo dwu młodych żywotów z wszystkie- 
mi waźniejszemi wypadkami. Zdawało się mu, 
że młody panicz spotkał czarodziejkę lodni- 
ków, i pokochał eudowną wietrznicę, j urzekł 
ją miłością. Obiecał jej piękniejszy dom od 
lodowej groty na górze Świętego Krzyża, je- 
żeli zejdzie z nim do pałacu ojca i zostanie 
jego żoną. Zgodziła się. Wtedy zdało się du- 


któryby za granicą zbadał sposób użytkowa- 
nia odpadków nafty. Może ztąd powstać dla 
przemysłu krajowego źródło znacznego do- 
chodu. Z wyznaczonej przez sejm kwoty na- 
leżałoby w myśl wniosków p. Waltera wy- 


znaczyć 1000 złr. dla chemika, 6000 złr. ja- ; 


ko premię dla kopalni, używającej do robót 
machiny o zgęszczonem powietrzu, a 3000 
złr, dla kopalni prowadzącej roboty machiną 
w ogóle. O te premie ubiegaliby się tylko 
właściciele szybów w pewnych z góry wska- 
zanych okolicach. Szyb do premiowania przed- 
stawiony, musi posiadać głębokość 100 me- 
trów. 

Prof dr. Kreutz podnosi złą odbndo- 
wę kopalń w Galieyi. Szyby przelewane są 
wodą lub zasypane ziemia. Wypadałoby o0- 
głosić konkurs na rozprawę o zakładaniu ko- 
palń. wjerceniu szybów, chronieniu ich od 
zaleww i t. p. Pożądanem byłoby także roz- 
pisanie konkursu na rozprawę o znżytkowa- 
niu odpadków. Wreszcie zaleca mowca więk- 
sze zajęcie się produkcyą wosku ziemnego. 
Poszukiwać go należy w okolicy Bolechowa, 
Doliny, Dzwiniacza i t. d. Badanie głębokich 
pokładów według projektu radzie przedłożo- 
nego wiedzie do negatywnych tylko rezul- 
tatów. 

Prof. Niedźwiedzki przypomniał, 
żę już w poprzednich ankietach występo- 
wał przeciw głębokim wierceniom. Brak do- 
kładnej mapy terenów najwięcej utrudnia 
zoryentowanie się w tej sprawie. Mimo to 
mowca nie sprzeciwia się wnioskowi premio- 
wania szybów. Wyniknie ztąd może większa 
korzyść dla geologii niż dla górnictwa, ale 
w każdym razie korzyść będzie niezawodna. 

Przewodniczący dr. WereszczyŃń- 
ski zwraca uwagę rady. że należałoby ba- 
daniom wytknąć kierunek dodatni i postawić 
a priori cel, który ma być osiągnięty przy 
pomocy subwencji krajowej. 

Prof dr. Alth zgadza się na wnio 
ski przedstawione przez p. Waltera a nie 
podziela natomiast życzeń przez profes. dr. 
Kreutza wyrażonych. Nie potrzeba rozpisy- 
wać konkursów na dzieła o  technicznem 
prowadzeniu kopalń, gdyż istnieje dość dzieł 
tego rodzaju w językach obcych Zastosowa- 
nie tych dzieł do naszych stosunków było- 
by przedwczesne, bo stosunki te jeszcze nie 
dość dobrze są nam znane. W końcu mowca 
stanowczo się sprzeciwia użyciu subweneyi 
krajowej na rozpoznanie nowych terenów. 
Chodzi tu bowiem przedewszystkiem © po- 
znanie tego, co mamy. 

Radca Namiestnictwa dr. Orlecki, 
podziela ostatnie zdanie profesora dr. Altba 
w zupełności. Chodzi tu o zbadanie łożyska 
nafty a nie o nowy teren. Mowca jest także 
przeciwny wysyłaniu chemika za granicę 
kosztem kraju, gdyż nie wierzy w użytecz- 
ność tego środka a nadto nie zupełnie od- 
powiadałoby to uchwale sejmowej. Cel wy- 
tknięty chemikowi da się osiągnąć przez 
premiowanie podobnej pracy. 

W dalszej rozprawie nad temi kwe- 
styami zabierali jeszeze głos pp. profes. dr. 
Grabowski, dr. Fedorowicz, Dzwonkowski, 
starosta górniczy Wachtel, , Walter i inży- 
nier Syroczyński. Wnioski p. Waltera zosta- 
ły przyjęte. 

Przewodniczący dr. Wereszczy hń- 
ski sformułował z objawionych przez mow- 
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| ców życzeń i propozycyi co do sposobu pre- 
miowania nastepujący wniosek, który rada 
uchwaliła : Celem użycia przeznaczonej uchwa- 
łą sejmu z 15 października 1678 subwencyi 
10.000 zł., na badanie głębszych pokładów 
ziemi na terenach naftowych, komisya oso- 
bna: 1. zbada, które miejscowości są najod- 
powiedniejsze do przeprowadzenia badań ; 
2. wezwie w tych miejscowościach za pośre- 
dnictwem Wydziału krajowego przedsiębior- 
ców, aby przedstawili warunki, pod jakiemi 
zobowiążą się do dalszego pogłębienia szy- 
bów i do prowadzenia z tychże poprzeczek ; 
8. przeprowadzi na podstawie ofert rokowa- 
nia i przedstawi wynik ich wraz z swoim 
wnioskiem użycia subweneyi krajowej w 
kwocie 10.600 zł. Przewodniczący przedstawi 
wnioski komisyi obiegowo członkom rady do 
uchwalenia. 

| Do tej komisyi wybrała rada: prof. dr. 
Altha, prof. Niedźwiedzkiego, pp. Waltera, 
Łukasiewicza i dr. Federowicza. 

Po przyjęciu tych wniosków rada 
upoważniła p. Wachtla do poczynienia sto- 
sownych kroków celem przetłómaczenia na 
język polski dzieł, któreby zaradziły potrze- 
bie przez prof. Kreutza podniesionej, 

Trzeci punkt porządku dziennego sta- 
nowiło podanie p. Cypryana (iepanowskiego 
o poruczenie mu wykonania górniczej i geo- 
gnostycznej mapy okolicy Borysławia. Spra- 
wozdawca starosta górniczy p. Wachtel 
odczytał swój referat a rati uchwaliła zgo- 
dnie z jego wnioskiem, że nie widzi się spo- 
| wodowaną przedstawić tej propozycyi Wy- 
działowi krajowemu do uwzględnienia. 

Czwarty punkt porządku dziennego sta- 
(nowiłą sprawa głębokich wierceń w Galicyi. 
Prof. dr Alth jako referent odczytał spra- 
wozdanie, w którem wskszał miejscowości 
najodpowiedniejsze do taki h badań miano- 
wicie równiny między Kr.kowem. Rzeszo- 
wem a Tarnobrzegiem i prawy brzeg Dnie- 
stru, gdzie karpackie warstwy chowają się 
pod formaryę podolską. Zvodnie z warun- 
kiem dr. Altha uchwaliła rada pozostawić 
na razie tę sprawę w zawieszeniu, bo są to 
roboty kosztowne a mają znaczenie więcej 
naukowe niż praktyczne. 

Piąty punkt porządku dziennego stano- 
wiła sprawa rokowań z c. k. geologicznym 
instytutem w Wiedniu o przyspieszenie wy- 
konania mapy geologicznej Galicyi. Przewod- 
niczący dr. Wereszczyński oświadczył, że tej 
sprawy Wydział krajowy nie mógł odraczać 
aż do zebrania się rady górniczej i już ją 
załatwił w poroznmieniu z zamieszkałymi we 
Lwowie członkami rady (z profesorami dr. 
Krentzem i Niedźwiedzki:a), Na propozycyę 
instytutu geologicznego postanowił Wydział 
krajowy zaproponować p. Walterowi, by się 
przyłączył do sekcyi karpackiej mającej pra- 
cować pod kierownictwem radcy górniczego 
Paula. a p. Łomniekiemu (nauczycielowi gim- 
nazyalnemu w Stanisławowie), by się przyłą- 
czył do sekcyi galicyjskiej, mającej pracować 
pod kierunkiem dra Lenza. Obaj ci panowie 
przyjęli propozycyę Wydziału krajowego a po- 
nieważ fundusz przez sejm na ten cel wy- 
znaczony wystareza na pokrycie kosztów pod- 
róży jeszcze jednego geologa, przeto pozosta- 
wiono instytutowi geologicznemu oznaczenie 
trzeciego pomocnika, 

Po wyczerpaniu porządku dziennego prof. 


dra Alth uwiadomił radę o odkryciu boga- 
tych warstw fosforanu wapna na Podolu ga- 
lieyjskiem. Jestto fakt bardzo ważny dla rol- 
nictwa. Następnie prof. dr. Kreutz uwia- 
domił radę o odkryciu materyału mineralne- 
go w Dolinie. Jestto ił czarny, stanowiący 
spód torfowisk, ogniotrwały, dobry na tygle 
i modele. Materyał ten jest plastyczny w wy- 
sokim stopniu i wypalony nie jest biały ale 
czerwonawy. Znaleziono także w tej okolicy 
tak zwany dżet czyli gagat. Tokarze chwalili 
ten materjał jak bardzo użyteczny. 

Q tem odkryciu uwiadomi rada górnicza 
komitet doradczy Wydziału krajowego dla 
spraw przemysłu domowego. 

Na wniosek p. Waltera rada górnicza 
uchwaliła zalecić Wydziałowi krajowemu po- 
wołanie dwóch nowych członków pp. Otta i 
Strzelbiekiego. 


Delegacje (0 spraw wspólich. 


Na posiedzeniu komisyi budżetowej au- 
stryackiej delegacyi z d. 5 bm. obradowano 
nad przedłożeniem o nadzwyczajnych wy- 
datkach dla okupacyi na r. 1879. Ze strony 
rządu byli obecni ministrowie hr. Andrassy , 
hr. Bylandt-Rheidt i br. Hofmann. Referent 


dr. St urm rozpoczął dyskusye uwagą, że 
w skutek wydania w r., 1678 kwoty 


101.720 000 zł. należy najpierw obliczyć 
się z przeszłością i dopiero potem pomyśleć 
o przyszłości zastosowująe przy tem zasadę 
jak nsjwiększej oszczędności. Zanim jednak 
przystąpimy do zbadania przedłożonego bud- 
żetu wojskowego na r. 1879, należy zasta- 
nowić się nad politycznem zadaniem okupa- 
cyi. Referent zapytuje tedy ministra spraw 
zagranicznych: 1. Jaki cel i jaki prawno- 
państwowy ustrój zamierza rzad okupacją 
osiągnąć. 2. Czy jest zamierzone rozszerzenie 
okupacyi poza obecne granice. Tylko po od- 
powiedzi na te pytania da siy ocenić, czy 
wymogi wojskowe stoją w należytym stosun- 
ku do celów politycznych. Po uzasadnieniu 
obszernem stawia sprawozduwea naustępu- 
jące wnioski: ł. Nadzwycz jue wymogi 
na potrzeby wojsk tojących w bośnii i Her- 
cegowinie, «tóre mają być pokryte przez 
królestwa i kraje reprezentowane w Radzie 
państwa wspólnie z krajami korony węgier- 
skiej, ustanawia się na r. 1879 w kwocie 30 
milionów zł, i w tym celu do kwoty 20 
milionów tymczażowo już przyzwolonej do- 
daje się jeszeze dalszą kwotę i0 milionów 
zł. 2. Wzywa się wspólny rząd. ażeby liczbę 
wojsk okupacyjnych w Bośnii i Hereegowi- 
nie, o ile możności, jak najryculej zmniei- 
szył jeszcze poniżej redukcyi zamierzonej w 
drugim kwartale r. 1879 i ażeby te wojska 
sprowadził na stopę pokojową. 5. Wzywa się 
wspólny rząd, ażeby kwoty przyzwolonej na 
potrzeby okupacyjne w Bośnii i Hercegowi- 
nie nie używał pod żadnym warunkiem na 
wydatwi administracyjne albo inwestycyjne i 
ażeby aż do konstytucyjnego zezwolenia na 
takie wydatki przez Radę państwa nie wy- 
| dawał fanduszów na cele administracyjne albo 
| inwestycyjne dla Bośnii i Hercegowiny. 

| Hr. Andrassy odpowiada natychmiast 


| na pytania wystosowawe do niego przez re- 
i feronta, bo to ułatwi dalszą dyskusyę. Na 
| pierwsz» pytanie, eo do celów okupacji, to 
| 


dzielą się one na dwie części i tyczą się 
przeszłości I przyszłości. Tak dawniej, jak i 
j teraz jest kierunek tych celów wytknięty w 
traktacie berlińskim i było rzeczą niezbędna 
w tym kierunku postarać się o zabezpiecze- 
nie monarchii. Przy bliższem zastanowieniu 
się wypływają cele właściwe z warunków 
wyłuszczynych joz przy innej sposobności, 
od których uczynił minister zawisłem znie- 
sienie okupacyi. Te warunki określiły sto- 
sunki, jakie miały być usunięte i w tym kie- 
runku może rząd z całą pewnością nierów- 
nie łatwiej przeprowadzić dowód konieczno- 
ści okupacji, niż ci, którzy stawiają wręcz 
przeciwne twierdzenie. Jaka forma pod 
względem prawnopaństwowym ma być w przy- 
szłości przyjętą, tego nie może dziś powiedzieć. 
Stosunki na wschodzie są tego rodzaju, że w tej 
chwili nie można przystąpić do rozwiązania tej 
kwestyi. Gdy jednak nadejdzie chwila stoso- 
wna, będą musiały obydwa rządy wspólnie 
z elułami ustawodawczemi załatwić tę spra- 
wę, dyskusya zaś w dniu dzisiejszym byłaby 
tylko szkodliwą i zgotowałaby nowe trudno- 
ści. Co do drugiego pytania, czy rząd za- 
mierza albo uważa za rzecz potrzebną roz- 
ciągnąć okupacyę poza obecne granice, mu- 
si mowca odeprzeć najpierw mniemanie, ja- 
koby chodziło tu o okupacyę sandżaku No- 
wobazarskiego. Podsuwano wprawdzie Austro- 
Węgrom ten zamiar, ale został on stanowczo 
odparty. Rząd zastrzegł sobie tylko w traktacie 
berlińskim prawo utrzymywania załóg wojsko - 
wych w pojedynczych miejscowościach san- 
dżaku Nowobazarskiego, zatrzymując tam ad- 
ministracyę turecką, a uczynił to w celu za- 
bezpieczenia militarnych i ekonomicznych 
interesów państwa. 0 zrzeczeniu się tego 
prawa nie ma mowy, ale rząd nie ma także 
żadnego powodu w tej chwili domagać się 
przyspieszenia wykonywania tego prawa. Przy 
tej sposobności zbija mowea błędne tłomu- 
czenie wyrazów: „poza Mitrowicę*. Wyrazy: 
„poza Mitrowicę* oznaczają starą granicy 
sandżaku Nowobazarskiego, która sięga mniej 
więcej jedną milę poza miasto Mitrowicę. 
Mowca konstatuje, że chodzi tu o prawo a 
nie o obowiązek, a przy praktycznem wyko- 
naniu tego prawa wychodzi rząd z przypu- 
szczenia, że da się to uczynić w przyjaznem 
porozumieniu z Turcyą bez żadnych ofiar ze 
strony puństwa Mowca musi tu także zro- 
bić uwagę co do kilkakrotnie podnoszonego 
niebezpieczeństwa, w jakiem ma znajdować 
się państwo pod względem finansowym z po- 
wodu okupacyi. Sprawozdawca podaje wy- 
datki wojskowe, jakie w tym roku będą po- 
trzebne wskutek okupacyi, w wysokości 50 
milionów. Minister ze swej strony zgadza się 
z zapatrywaniem, że te wydatki, gdyby — 
czemu zagirzgęzyć musi — dochodziły istot- 
nie do A okości, mie mogłyby być opę- 
dzone przez dłuższy czas; ale przedłożenie 
rządowe wychodziło pod względem wymo- 
gów z zasady, że zarządowi wojskowemu na- 
leży na r. 18/9 dać sumę, wystarczającą na 
uzupełnienie komunikacyj, baraków i najnie- 
zbędniejszych potrzeb, tak, ażeby na r. 1880 
nadzwyczajne wydati dla Bośnii i Hercego- 
winy mogły być całkiem usunięte albo przy- 
najmniej zredukowane do minimum. Z tego 


mającemu, że ciemne i poziome ściany la- 
musu i dach wilgotny a ohydny podnosiły 
się wyżej i wyżej. Ogień zmienił się w bia- 
łą lampę, na wzór elektrycznej , która świe- 
ciła ale nie gorzała, i płonęła w kryształo- 
wej czarze, Mierzwa, na której spoczywali, 
wyhaftowała się w perski kobierzec ; szczątki 
sprzętów lamusowych zmieniły w staroświe- 
ckie fantastyczne meble. Królewicz wiódł swą 
czarodziejkę przez godową salę do komnaty 
ustrojonej w gobeliny, w cudne obrazy, peł- 
nej purpurowego atłasu i białych edredonów, 
ale gdy nieziemska kochanka zajrzała do bu- 


duaru , wydęła usteczka pogardliwie, spojrza- | 


ła na ulubieńca z wyrzutem, jakby ją za- 
wiódł, i znikła mu z pod ręki. Świetny pa- 
łac zniknął natychmiast, lampa zgasła a 
marzyciel znalazł się w ciemności, i czuł, 


jak wije się od zimna ruchami człowieku, | 
który czyni nadludzkie wysilenie, aby się zbu- | 


dzić, ale nie może snu pokonać... 
Nareszcie otworzył oczy. W istocie było 
strasznie zimno, ale nie czuł własnych, sko- 


stniałych członków. Widziadło znikło, tylko | 


ostatnia metamorfoza została, a była to stra- 


szna rzeczywistość — bo ogień zgasł! Kwa- 
drans, co pokazał tyle cudów, wystarczył dla 
sośniny.... 


Orest rzucił się z jękiem konającego 
zwierza na miejsce, gdzie miał być ogień. 


Popiół był ciepły. Gdyby nie to ciepło, atmo- | 


sfera lamusu nie byłaby go zbudziła. Nie 
mógł wskrzesić ognia z gorącego popiołu. 
Nie miał zapałki ani broni. W glinianych 
ścianach szukałby na próżno kamyka, z któ- 
rego dałaby się wykrzesać iskra. Na całym 
stepie nie było takiego kamienia... 
Przeklinał siebie za kilka minut spo- 
czynku po trzech nocach bez snu i po wzru- 
szeniu namiętności. Słuchał. Było bardzo ci- 
cho. Wyjrzał — zobaczył milion gwiazd wię- 


cej, niż zwykle. Płonęły strasznie licznie, 
żywo i blisko. Burza umarła, rodząc mróz 


| trzaskający. 
— Kochanko, Emmo najdroższa ! — za- 
wołał, potrząsając nią gwałtownie — wsta- 


waj, spiesz się. musimy iść dalej! Ogień 
zgasł ; tylko ruch zbawi nas od śmierci. Będę 
cię niósł... Dostaniemy się do chaty Bena, 
jeżeli jest Bóg na niebie. Spiesz się, luba, 
spiesz. 

Ona nie ezuła dotąd mrozu pod pła- 
szczem. Było go pewnie 20 stopni, a z brza- 
skiem będzie więcej. 

Orest podarł połę płaszcza i obwinął 
|jej nogi. To okrycie nie mogło przemoknąć. 
Śnieg był suchy jak próchno : chodziło tylko 
o ochronę od zimna. 

Pomógł jej wstać i przeniósł ją przez 
głębokie zaspy, aż stanęli na pagórku. Teraz 
zmiarkowai , że w przestrachu i wzruszeniu 
| przeliczył swe siły. Chociaż tak ją kochał i 
była lekką jak gałązka, upadał z nią. Trzy 
dni. trzy dni... czyż nie dość, aby wycień- 
czyć nawet olbrzyma ? 

— Możesz iść o własnych siłach? — 
zapytał. 

-— Spróbuję... mogę... ale powoli, bar- 
dzo powoli. 

Oboje się zataczali. Uszli jednak spory 
kawał, do pierwszej wklęsłości na drodze, 
gdzie leżał śnieg głęboko. Dotąd podpierał 
ją. Jej wdzięczna główka trącała często o jego 
ramię. Teraz spoczęła na niem zupełnie. Nie 
mógł jej przenieść przez zaspę. 

— Musisz iść rzekł tonem roz- 


isé! — 
paczy. 
| Jasna głowka opadła, a oczy przymy- 
kały się. Emma usiadła... 
— Wstań na Boga, bo to śmierć! — 
zaklinał ustami, które mróz ścinał lodem. 
— Pozwól odpocząć.... 


— Umrzesz , jeżeli uśniesz. Wstawaj! 

— Muszę usnąć — błagała nieszczę- 
śliwa, a jej głos stawał się czysty, jak gdy- 
by była dzieciną. On drżał, ale ona nie drżała. 

— Zlituj się nademną, nie przeżyję cie- 
bie. Jesteś mi więcej, niż kochanką... wię- 
cej niż żoną.... tyś duszą mego życia. Wstawaj! 

— Widzę gwiazdy zachodzące... zejdą 
nad stalszem wybrzeżem... widzę cichego 
anioła... o, pozwól mi usnąć. 

Snieg skrzypiał tak smutnie pod nim, 
gdy odstąpił na krok... założył ręce, i po- 
zwolił jej usnąć — na zawsze... 

Brzask oblewał blade anielskie oblicze 
i zdawało się, że otwierał oczy i rozwidniał 
się, zeby się przypatrzyć jego słodyczy... Ze 
umarła bez bolu, dowodził uśmiech, który 
przystygł do ust pełnych, rozkosznych. Dłu- 
go też nie spełzł z jagód odbłysk zadowole- 
nia i zdrowia, który zjawił się nagle, w 0- 
statnich godzinach krótkiego życia, spędzając 
cień smutku i choroby. Jak cudnie zmieniły 
ją chwile, w których wychyliła skąpą czarę 
szczęścia, przeznaczoną dla niej z Najwyż- 
szej woli. Napój był czysty, ale nie wytrzy- 
mała jego mocy rozkosznej, i umarła — z u- 
śmiechem... 


AE x 


. . . . . . | 
Wielce się zdumieli tym niezrozumia- | 


łym sobie wyrazem zmarłej dwaj dziwni lu- 
dzie, w futrach i maskach z lodu, o broda- 
tych twarzach, którzy o wschodzie słońca 


wpadli na jej zwłoki. Byli to Ben i Pylades. ; 


Pamiętają dotąd jej pośmiertne wejrzenie. 
Nawet stary. niesentymentalny Ben mówił, 
iż śni mu się często obraz owego poranku — 
śnieżne pole z różanym połyskiem wschodu, 
| białe ptaszyny i czarne gawrony, lamentujące 
nad kochankami, i słodkie oblicze dziew- 
czyny... 


i W Oreście uczuli resztę ciepła. Od- 
¡tarli go śniegiem i zanieśli do chatki tra- 
'ezów. Ben był lepszym znachorem od miej- 
(skich doktorów, więc Orest ozdrowiał po kil- 
ku tygodniach bez amputowanych członków. 
Długo przedtem zdarzyła się dobra odwilż, z 
której korzystając, pochowano dziewczynę 
pod skałą, u wejścia wąwozu, w pełnym wi- 
doku Mroźnej Góry. 

Wszystko wiedzący Ben wiedział, ilu 
Mormonów i łowców ocalało z zamieci. Raz 
wspomniał, że Anneke Jens nie żył dlugo 
i po huraganie, odmroziwszy szkaradnie ręce i 
nogi w koczowiska przy otwartym ogniu, 
| gdy pościągał futra z innych i z siebie, żeby 
| tem lepiej otulić młodą żonę. Orest nie pytał 
o innych. Dość mu było wiedzieć, gdzie byl 
grób Emmy... Nie dbał, kędy zbiegli przed 
szeryfem jej brat i ojciec. Był zresztą pewny, 
że to złei twarde, przeżyje żałobę, jak prze- 
trwało burzę. Ozy nie przebył jej sam obron- 
na ręką, dzięki dłoni świętokradzkiej, która 
| zdarła z drogich zwłok ów płaszcz szary, gdy 
mróz i zachowawczy instynkt pozbawiły go 
świadomej rozwagi. A na co dał sobie życie, 
na co istniał bez niej? Któż odpowie na za- 
gadkę, równie trudną do rozwiązania, jak 
inna — na co los obdarzył nielitościwe, ka- 
mienne góry i serca owym czułym, delikat- 
nym kwiatkiem ? 

Takiemi pytaniami łamał sobie głowę, 
(ilekroć widział żółtą lub rumianą gwiazdę, 
i nizko na widnokręgu. Jak podobna do ognia 
na Mroźnej Górze! Może to jej światło ? Ach, 
|ona spoczywa pod fantastyczną skałą, bez 
[godła i napisu, i niktby nie zgadł, czy w 
i tym grobie leży ezerwonoskóra poganka, czy 
biedny uroczy kwiat Kanionu"... 


KONIEC. 


l 


stanowiska zrobiono przedłożenie i z tego 


stanowiska należy je ocenić. Zarzucano nie-' 


raz rządowi, że obraca się w sferach illuzyj 


a przecież właśnie w tym wypadku rzeczy-. 


wistość przyznała rządowi słuszność. Przed- 
łożenie «robione w październiku trzymało 
się granicy prawie tych samych cyfr, a mi- 
mo to nazwano wtedy to przedłożenie 
złudzeniem, a dzisiaj po kilku miesiącach po- 
kazuje się, że ówczesne przypuszczenia były 
trafne. Na zapytanie dr. Russa odpowiada 
hr. Andrassy, że zarzucano mu nieraz, iż jest 
przyjacielem tajemniczości. Dzisiaj ma spo- 
sobność udowodnić, że tak nie jest. Musi 
przedewszystkiem skonstatować, że traktat 
berliński jest podstawą całej akcyi rządowej. 
Co do kwestyi poruszonej przez dr. Rus- 
sa, to ma się z nią rzecz tak, jak pra- 
wie we wszystkich wypadkach, w których 
wysnuwa się wnioski z błędnych przypu- 
szczeń. Prawda, że ze strony Rossyi wyszło 
wezwanie do mocarstw, ażeby w sprawie 
oznaczenia granie dały komisyom deli- 
mitacyjnym szczegółowe  instrukcye. Re- 
wizya pojedyńczych postanowień traktatu ber- 
lińskiego nie została — o ile mowey wiado- 
mo — ani poruszoną ani też przyjętą z ża- 
dnej strony. W kwestyi fortu Arab-Tabii za~ 
strzeżono stanowcze rozwiązanie konferencyi 
ambasadorów, co do której toczą się roko- 
wania. (o do sprawy gubernatora Wscho- 
dniej Rumelii, to postanawia traktat berlin- 
ski, że może nim być tylko chrześcianin ; 
innych ograniczeń nie ma. (o do obsadze- 
nia wywozów bałkańskich, postanawia trak- 
tat berliński, że grzbiety gór mają stanowić 
granicę. Że strony bułgarskiej podniesiono, 
ze także stoki gór powinny być oddane Bul- 
garom, ażeby mogli zabuzpieczyć sobie sta- 
nowiska obronne. Tẹ kwestyę postanowiono 
oddać komisyę delimitacyjnej do zbadania i 
zastanowienia się nad tem, CO W myśl tra- 
ktatu berlińskiego uważać należy za linię gra- 
niczną, AB ».. 
Sprawozdawca dr. Sturm oświadcza, 
że stopa pokojowa armii nie jest oznaczoną w 
ustawie wojskowej; jest tam tylko mowa o 
stopie wojennej, podczas gdy stopa pokojowa 
zawisła od corocznego kredytu. Nie może tak- 
że zgodzić się na to, ażeby wykreślano ja- 
kaś pozycyę jedynie w przypuszczeniu, iż na 
przyszły rok będzie przyzwolony kredyt do- 
datkowy; nie można także przyzwolenia 80 
milionów uważać za przyzwolenie ryczałto- 
we, któreby mogło nastąpić tylko pod wa- 
runkiem. że przekroczenie nie nastąpi pod 
żadnym warunkiem. W końcu życzy sobie 
referent, ażeby do protokołu zapisano o- 
świadczenie ministra, że przed ewentualnem 
rozszerzeniem okupacyi na Nowibazur uda 
się rząd do ciał reprezentacyjnych z prośbą 
o dozwolenie kredytu. Hr. Andrassy wo- 
bec uwag poprzednich dr. Sturma, konstatu- 
je, że nie mówił nigdy i nie miał zamiaru 
powiedzieć, iż rząd zrzeka, się prawa naby- 
tego do Nowibazaru ; oświadczył tylko, że 
rzad nie ma na razie powodu domagać się 
przyspieszenia wykonania tego prawa, i że 
w razie konieczności mogłoby wykonanie 
nastąpić w drodze pokojowej bez nowych 
ofiar. ! ' 

Hr. Bylandt, zaznacza, że w ustawie 
wojskowej stopa wojennej armii jest ozna- 
czona na 800.000 ludzi. i że prawnie unor- 
mowana stopa wojenna wymaga koniecznie, 
ażeby liczba wojska na stopie pokojowej, bez 
względu na liczbę załóg albo na rozległość 
obszaru monarchii, wynosiła 250.000 ludzi. 
Dalej oświadcza mowca, że jeżeli preliminarz 
będzie uszezuplony, to musi niezawodnie po- 
godzić się z koniecznością, ale nie ręczy, czy 
nie będzie zmuszony przekroczyć cyfry pre- 
liminowanej, bo i kwota uchwalona nie wy- 
starczą, 

Przy głosowaniu przyjęto wniosek Stur- 
ma wszystkiemi głosami przeciw dwom. ; 
| rozprawie nad drugim wnioskiem 
Sturma, zabierali głos: Neuwirth, Sturm, 

idmann, Russ, Dumba. 

„ Del. Pirquet zaproponował zmianę 
wniosku sprawozdawcy w następujący spo- 
sób: „Wzywa się wspólny rząd, ażeby liczbę 
zę = okupacyjnych w Bośnii i Hercegowi- 
EM e możności jak najrychlej zmniejszył 

i poniżej redukcyi zamierzonej w dru- 


Być aa r. 1879 i ażeby — jeżeli to 
— sprowadził li tych wojsk 
na stopę „AGR it liczbę tych woj 


ir. A ndr TRA R. k 
nosili. bia „Minister wojny pod- 
ME "SAKTOtNie intencyę rządu co do 
zaprowadzenia jak najwi kaze Co ści i 
ja z m ajwiększej oszczędności i 
a J Strony muszę podnieść, że jest to 
wspólnem celem rząd RE ; 

: adu państwowego, dlatego 
też rezolucya w tym kier . - : 
: ) ierunku zdaje się mi 
zbyteczną. Pod wzelęd A 
? KA . zgIędem merytorycznym 
musi mowca podnieść, że taka rezolucya nie 
że pozostać bez szkodli 4 
moż Nik oduwego wpływu na 
zewnątrz. Nikt zapewne nie życzy sobie, a- 
żeby traktat berliński nie był ściśle wykona- 
ny we wszystkich swych częściach; jeżeli 
tedy siła wojsk w krajach okupacyjnych mo- 
że być zredukowaną przez rząd, to wskazuje 
to właśnie na stałość stosunków i oddziaływa 
korzystnie na zewnątrz. Ale byłoby rzeczą 
szkodliwą, jeśliby rezolucya krępowała rząd 
i nakazywała mu redukcyę i oszczędność na- 


wet w razie, gdyby się to stać nie mogło, | dawniej w błędzie w tej mierze, ale odkąd bo tylko dwuletniej 
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bez narażenia sprawy. Dlatego też prosi mow- | znalazłem dość czasu aby obznajomić się trochę | cznym tendencyom — i nadal być nam po- 


ca komisyę o odrzucenie tej rozolucyi. 
Komisya przyjęła ją mimo to 11 głosa- 
mi przeciw 8; wniosek Pirqnetta odrzucono. 


SPRAWY ZAGRANICZNE 


(Dyskusya nad „ustawa kagańcówą.*) 

Z rozpraw parlamentu niemieckiego 
nad projektem ustawy o władzy karnej par- 
lamentu podaliśmy wczoraj krótkie telegrafi- 
czne sprawozdanie. Uzupełniamy je dzisiaj 
obszerniejszem streszczeniem dwóch najwa- 
¿niejszych przemówień, Laskera i Bismarcka. 

Dep. Lasker zaprzecza, aby ustawa 
taka była potrzebną. Od lat 12, odkąd ten 
parlament istnieje, nie padlo w nim nigdy 
takie słowo, za któreby deputowanego wy- 
kluczyć z Izby należało. (Z prawicy: I o w- 
wszem! Zaprzeczenia z lewicy i z cen- 
trum.) Jeżeli padło, to tylko z prawicy. (Nie- 
spokój na prawicy.) Utrzymuję jednak, że 
takie słowo nigdy dotychczas w tej Izbie 
nie padło, któreby to przedłożenie rządowe 
mogło uczynić pożądanem. (Książę Bis- 
marek wchodzi do Izby.) Odkąd so- 
cyaliści biorą udział w rozprawach, mamy 
naraz szukać w powszechnem prawie środ- 
ków dla usunięcia złego, które wyrosło na 
innym zupełnie gruncie. Dotychczas nawet 
przy najbardziej wzburzonych rozprawach 
wystarczała powaga prezydenta. Nie jedno, 
co w wzburzeniu powiedzianem zostało, 
brzmi w czytaniu inaczej. Że strony: Rady 
Związkowej pozwalano sobie nieraz bardzo 
obrażających wyrazów. Ks. Bismarck użył 
raz wyrazu „kłamstwo“ — a następnie 
uniewinniał się tem, że ten, do którego się 
to odnosiło, nie znajduje się w Izbie. (Okla- 
ski i śmiech.) Dlaczegoż mamy zmieniać 
konstytueye? W motywach nie przytaczono 
ani jednego specyalnego wypadku, „po pro- 
stu dla tego, że go znaleźć nie można było. 
Co się zaś tyczy publiczności, to przecież 
nigdy jeszcze nie słyszano, „aby sędzia peł- 
niący swe funkcye miał być karany Za to, 
że w celu uzasadnienia oskarżenia nżyl 
obrażających wyrażeń. 1 tutaj w Izbie nikt 
nie używa słów na to, aby obrażać, lecz alu; 
obrażających słów użyć jako premisy dla 
odpowiedniego wniosku. Jeżeli zas kto dopu- 
ściłby się prostej obelgi. to prezydent Izby 
posiada dość władzy, aby go wezwać do 
porządku. Parlament nigdy nie będzie w sta- 
nie pojąć w jednej chwili całej doniosłości 
jakiegoś wyrażenia, a tak uchwalenie tego 
projektu byłoby po prostu uchyleniem swo- 
body słowa. Mowca zarzuca dalej, że to co 
motywa mowią o stosunkach w Anglii, jest 
wierutnym fałszem, W Anglii może członek 
parlamentu być wykluczonym wtedy, jezeli 
się dopuści niegodnego czynu po za Izbę. 
W tem stuleciu zdarzyły się tylko dwa wy- 
padki tego rodzaju: raz wykluczono deputo- 
wanego za  niehonorowa spekulacyę na 
giełdzie, drugi raz za oszustwo. W Anglii 
wolno jest mowey ogłaszać swoją mowę — 
byle tylko ogłaszał ją zgodnie z prawdą. 
Skoro rozprawy parlamentu są jawne, musi 
być dozwołoną publikacya — albo trzeba się 
zrzec jawności i swobody słowa. Twierdzenia 
motywów, jakoby projekt zmierzał do nada- 
nia parlamontowi większej powagi, nie po- 
trzeba nawet odpierać. Wątpię, czy znalazł- 
by się prezydent, któryby cheia? pozostać na 
swem stanowisku, gdyby nie mógł się zgo- 
dzić z komisya. Jeżeli władza prezydenta nie 
jest dość wielką, można ją rozszerzyć w dro- 
dze zmiany regulaminu. Ustawa ta wyiwo- 
rzyłaby tylko większe mistrzowstwo w spo- 
sobie wyrażania się, istota rzeczy pozostała- 
by ia sama. Projekt uchyla nadto równość 
między członkami Rady Związkowej i depu- 
towanymi. Członek Rady związkowej mogiby 
wtedy użyć wyrazu, którego deputowanemau 
użyć nie wolno. Mowca oświadcza w końcu, 
że on i stronnictwo jego są gotowi, jeżeliby 
się okazała potrzeba, przystąpić do rewizyi 
regulaminu, ale zmiany konstytucyi nie uwa- 
żają ani za potrzebną ani za pożądaną, (Okla- 
ski na lewicy i w centrum, sykanie z pra- 
wicy.) 

Ks. Bismarck zabrał głos, aby od- 
powiedzieć Laskerowi na niektóre jego twier- 
dzenia. „Beneficia non obtewdumtur — wol- 
no panom odrzucić projekt, i pewny jestem, 
że to uczynicie. Ale przyjdzie może czas, w 
którym projekt ten znajdzie łagodniejsze o- 
cenienie i w którym sami wezwiecie rząd, 
aby go przedłożyć na nowo. Rząd wniósł 
projekt, aby zasłonić się od wszelkiej odpo- 
wiedzialności — reszta należy do was. Na 
zarzut, jakoby ten projekt naruszał równość 
między Radą Związkową a parlamentem, od- 
powiadam, że równości takiej i dziś już nie 
ma, my bowiem nie należymy do uprzywile- 
jowanej klasy czterystu, my należymy do 
misera plebs, która stoi pod 'powszechnem 


prawem (wesołość). Każdemu wolno wystą- | 


pić przeciw nam ze skargą; drukarz, który 
drukuje nasze mowy stoi pod osłoną art. 22., 
nas nie osłania art. 80., gdyż tyczy on się 
tylko członków parlamentu. Ja także byłem 
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z teorya, przekonałem się, że my (członkowie 
Rady Związkowej} podlegamy skargom według 
powszechnego prawa. Udtąd też stałem się 
daleko ostrożniejszym w moich przemówie- 
niach (wesołość). Panowie nieznaliście wi- 
docznie dotychczas tej słabej strony nasze- 
go panrerza i nie wiedzieliście, że nas skar- 
żyć możecie, inaczej bylibyście to zapewnie 
nierąz już zrobili. Jeżeli więc zarzuciłem 
komuś kłamstwo w mniemaniu, że nie na- 
leży on do Izby — wolno mu oskarżyć mnie, 
odpowiem za to przed sądem. 

Projekt niniejszy ma trojaki cel na 
oku: godność parlamentu, ochronę przeciw 
obelgom i przeszkodzenie agitacyom, zasadza - 
jącym się na przywileju bezkarnego ogłasza- 
nia mów tu wypwiadanych. Co do godności 
parlamenty, wstrzymuję się od wszelkiego wy- 
wodu i pozostawiam rzecz waszemu ocenieniu, 
nadmieniając tylko, że należy aby atrybucye 
komisyi przysługiwały całemu parlamentowi. 
Co do ochrony obywateli przed nadużyciem 
przywileju to przyznaję, że wezwanie do po- 
rządku jest satysfakcyą dla obrażonego nie- 
równie poządańszą, niż wyrok sądu orzekający 
15 mark grzywny za ciężką obrazę ministra 
Ale prezydent nie zawsze jest w stanie u- 
chwycić momeatu, w którym tkwi obraza, 
zresztą nie wiem, czy regulamin pozwala na 
wezwanie do porządku, jeżeli obraza tyczy 
się kogoś po za Izbą. Pomijam już możliwość 
obrazy Majestatn — rządy uważały więc za 
swój obowiązek wystąpić z wnioskiem, któ- 
ryby bronił czci osób prywatnych przeciw 
nadużyciom swobody słowa w Izbie. Że zre- 
sztą wezwanie do porządku przez prezydenta 
niezawsze wystarcza, tego dowodzi znana mo- 
mu iiasselmanna, którą prezydent przerwał 
uwagą, że graniczy ona z prowokacya do 
bunin — a mowca mimo to rzecz swoją 
w tym samym tonie dalej prowadził. 

Dalszym motywem, który skłonił rząd 
do przedłożenia tego projektu, jest zamiar 
przeszkodzenia publikacyi takich mów, które 
na to tylko bywają wygłaszane w parlamen- 
cie eby później służyć jako środek do socya 
listycznej propagandy. Moi panowie! przeciw 
temu uiebezpieczeństwu, przeciw bezkarnemu 
rozpowszechnianiu mów, które wyłącznie w 
celach agitacyjnych tutaj wygłaszane bywaja, 
spodziewaliśmy się od Was środków zarad- 
czych, To prawda, że mimo tej ustawy mo- 
na będzie niejedno słowo tu ułyszane, wy- 
nieść z tąd i rozpowszechnić ustnie — ale 
to przecież zupełnie co innego, niż rozgła- 
szałie mów w setkach tysięcy egzemplarzy, 
rozpowszechnianie w kołach analfabetów te- 
go, co ta z ugrzywilejowanego miejsca wy- 
głoszonem zostało. Oto niebezpieczeństwo 
którego się obawiam i na które spodziewa- 
iem się środka zaradczego. Wprawdzie tem- 
peratura, jaką tu znalazłem obecnie w 
kwestyi socyalno-demokratycznej, jest zna- 
cznie niższą niż czasie zamachów, ale 
z pewnością tylko pozornie. Nie znajduję już 
tej miary stanowczości, na którą, jak nam 
się zdawało, rząd mógł liczyć w jesieni w 
walee przeciw socyalnej demokracyi. Ustawą 
mającą moc tylko przez dwa lata, nie ukoń- 
czono przecież tej walki, a z ostatnich gło- 
sowań mógłem już poznać, że pod tym wzęle- 
dem zawiodły się rządy związkowe. Liczyli- 
śmy na energiczniejsza i bardziej stanowczą 
pomoc, i jesteśmy tego zdania, że walka nie 
została jeszcze ukończona. Nawiązując do od- 
rzucenia przez parlament wniosku uwięzienia 
deputowanych Fritschego i Hasselmanna, mý- 
wi ks. Bismarck dalej: Pierwsza dość nieśmiała 
próba, zrobiona w celu przerwania związku 
między socyalistycznymi agitatorami a masa- 
mi, została przez was potępiona, 4 w na- 
dziejach , które przywiązywałem do dalszego 
przeprowadzenia ustawy socyalistycznej, zna- 
cznie się zawiodłem: straciłem do pewnego 
stopnia odwagę prowadzić dalej sprawę, któ- 
rej bez pomocy parlamentarnej większości nie 
zdołam przeprowadzić. O ile projekt ten za- 
rmierzacie odrzucić, to wasza rzecz, ale nie 
mogę się spodziewać pomyślnego rezuliatn 
po ustawie, jeśli większość parlamentu nie 
dopomoże nam do rozciągnięcia konsekwen- 
cyj ustawy socyalistycznej I na inne nasze 
instytucye. Do tych konsckwencyj zaliczam 
projekt, który nas dzisiaj zajmuje, o tyle, że 
ma on nam umożliwić zapobieżenie agitacyi 
za pomocą umyślnie w tym celu wypowia- 
danych mów, które drukowane rozchodzą się 
w ogromnej liczbie egzemplarzy. Następnie 
polemizował ks. Bismarck z Laskerem , wy- 
kazując, że w Anglii, Francyi i Stanach 
Zjednoczonych istnieją bardzo surowe prze- 
pisy o karności pariamentarnej. W. końcu prosi 
i kanclerz Izbę, aby przecież projektu nie u- 
| ważała za wyłącznie parlamentarny i zwró- 
| cony przeciw nieporządkom w ogóle, jakie 
| się zdarzają w każdym parlamencie; z tego 
| rodzaju nieporządkami nie można stawiać na 
jrówni agitacyi socyalistycznej, która jest zu- 
(pełnie czemś innem, obliczona ona jest na 
obmłamucenie mas, nieposiadających wla- 
snego sądu. Projekt ma zapobiedz temn. a 
| myśl takiego projektu powstała dopiero wten- 
|czas w naszych głowach, gdyśmy się prze- 


NY 


i konali o potędze i celach socyalizmu. Pyta- | 


"my się więc Was: Czy chcecie w krótkiej, 


walee przeciw niebezpie- 


przód na tej drodze. Jako członkowie rządu, 
mamy prawo mieć własny sąd w tej spra- 
wie tak samo jak każdy deputowany, a byli- 
byśmy złymi patryotami. gdybyśmy nie dzia- 
łali tak. jak nam każe przekonanie i poczu- 
cie obowiązku. (Brawo! z prawicy. Sykanie 
na lewicy i w centrum.) 


| mocnymi z taką energią, którejśmy się po 
j Was spodziewali w czasie wyborów i zama- 
i chów, lub czy też z powodu chwilowego, do- 
| brze obmyślanego milezenia socyalistów są- 
> że niebezpieczeństwo do tego stopnia 
zostało zażegnane, iż możecie odrzucić pro- 
| hę rządu ? Nie spodziewajcie się tego po 
nas. jeżelibyśmy mieli pozostać w urzędzie, 
kwestya ta samem tem odrzuceniem będzie 
załatwiona. Musimy się starać postąpić na- 
(Upadek Marcère'ʻa.) 

Podajemy przebieg posiedzenia francu- 
skiej Izby deputowanych z dnia 3go marca, 
które spowodowało dymisyę ministra spraw 
wewnętrznych Marcere'a. Po otwarciu posie- 

| dzenia zabrał głos dep. Clemenceau 
(z najskrajniejszej lewicy) dla umotywowania 
interpelacyi w sprawie prefektury policyjnej. 
Początek sprawy, mówił interpelant, jest 
wiadomy. Pewien dziennik (Lanterne) ogło- 
sił artykuły przeciw wysokim urzędnikom 
policyi, opinia publiczna była wzburzona, 
gdyż skład personalu policyjnego czynił te 
skargi do pewnego stopnia prawdopodobnemi. 
Wszyscy się na to godziłi, że personal poli- 
cyjny musi koniecznie być zmieniony; jedy- 
nie ława ministeryalna była może innego 
zdania. Instytutu policyi nie trzeba było 
bronić, jak to uczyniono, gdyż nie można 
przecież utrzymywać, że Francya ma najlep- 
szą policyę w świecie. Podnoszono, że wszę- 
dzie panuje spokój; ale spokój ten należy 
przypisać w znacznej części podziwienia go- 
dnej ludności paryskiej. (Bardzo dobrze! 
z lewicy.) Dezorganizacyę służby przypisał 
minister zaczepkom Lanterny; na to można 
odpowiedzieć, że gdyby te zaczepki nie były 
słuszne, to niewinność policyi byłaby wyszła 
na wierzch. Pak atoli nie jest. 16 maja od- 
krył nam dwie gałęzie policyi: oprócz sług 
policyjnych istnieje wielki, tajny i nieodpo- 
wiedzialny personał, który składa sprawo- 
zdania każdego dnia i może wystawić pa 
szwank honor każdego obywatela. Rząd po- 
winien był zarządzić śledztwo i usunąć nad- 
użycia, rząd wolał jednakże ścigać wspo- 
mniany dziennik  Mowca przytacza główne 
punkta procesu. który się skończył wyrokiem 
zganionym przez opinię publiczną. Ten pro- 
ces był pierwszym błędem, po którym na- 
stąpił drugi, Na rozyrawach sądowych skon- 
statowano pewne fakta. Prefekt powinien 
był zarządzić śledztwo a następnie przed- 
sięwziąć odpowiednie kroki, ale wolał pro- 
sić ministra o takie śledztwo. Prefekt wysta- 
wił sobie tem samem świadectwo, że nie 
jest zdolny sam przedsięwziąć śledztwa 
i wydał wyrok sam na siebie. Minister ka- 
zał rozpocząć śledztwo, które powinno być 
przeprowadzone co do wszystkich punktów, 
wykrytych podczas procesu, ale minister za- 
wiesił proces pod pozorem, jakoby naruszo- 
no ustawę e urzędach. Odmowienie dalszego 
prowadzenia śledztwa potępia prefekta a 
pszedwczesne zawieszenie procesu potępia 
ministra. Zaniepokojono tylko opinię publi- 
czną 1 przyczyniono się do demoralizacji 
i dezorganizacyi prefektury policyjnej. Obo- 
wiązkiem rząda było zorganizować tę admi- 
stracyę na korzyść partyi republikańskiej « 
on tymczasem zdezorganizował ją tylko. Pary- 
ską rada gminna nie była nieprzyjaźnie 
usposobioną dla prefekta policyi, uchwaliła 
przecież niedawno 1,400.000 franków na 
podwyższenie pensyi personału policyjnego. 
Prefekt zażądał usunięcia agentów, którzy 
zrobili pewne rewelacye. Ale bez tych rewe- 
lacy) wspomniane nadażycia istniałyby je- 
szcze. Agenci ci zdradzili swoich przełożo- 
nych. którzy ze swej strony zdradzili rząd, 
ale agenci nie sprzeniewierzyli się swojemu 
obowiązkowi. Prefekt domagał się zatrzyma- 
nia ABsarda na dotychczasowem stanowisku. 
Powiedziano. że pan Ansard posiadał zaufa- 
nie p. Thiersa. Ale pan Thiers wyrażał sie 
inaczej o tych osobach; jest na to dość do- 
wodów. (Smiech) Atrybucye urzędowe szefa 
policzi municypalnej są ważne. Pan Ansard 
ma pod swojemi rozkazami armię złożoną 
z 7 do 8 tysięcy ludzi, których sprawozda- 
nia odnosiły się nawet do samych deputo- 
wanych. Pan Ansard nie ma nad soba ža- 
dnej kontroli. Mowca pyta się, czy dobrze 
jest pozostawić taką władzę w rekach jednego 
człowieka, który jest otwartym wrogiem re- 
publiki. Na ostatniem posiedzeniu oświadczył 
minister spraw wewnętrznych, że chce za- 
trzymać panów Gigota i Ansarda na ich sta- 
| nowiskach, ale w tej samej niemal chwili po- 
| dziękował Gigot za swoją posadę a pana An- 
|Sarda wezwano, aby się podał na pensję. 
| Sytuacya przez wystąpienie ministra stała się 
| taką, że chwilowo nie może znaleść następcy 
| po Gigocie, gdyż nikt nie chce objąć prefek- 
tury polieyi. Aby sobie zapewnić większość, 
| która się ministrowi wymyka, zapowiedziano, 
(dyence Iavas), że nowy prefekt policzy się 
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1815 podług planów architekty Van Straatena. ; Moskwie. Przypadek odkrył istnienie tej bandy 


z wymogami służby i zbada położenie parla- | został przyjęty. Zaraz potem wręczył p. Mar- 


mentu. Ale pewną jest rzeczą, że pan Gigot 
otrzymał demisyę a Ansard poszedł na pen- 
syę. Jeśli Izba wśród takich warunków po- 
zwoli na sobie wymódz wotum zaufania, to 
wejdzie na drogę złego i wszelkim interesom 
szkodliwego łatania spraw. 

Minister spraw wewnętrznych 
oświadcza, że mówi tylko w swojem własnem 
imieniu i pragnie, aby jego koledzy byli zu- 
pełnie wolni od wszelkiej odpowiedzial- 
ności za to, eo powie. Ministrowi chodzi tak- 
że o to, aby wykluczyć wszystkich agentów 
z dyskusyi, która tylko jego samego obeho- 
dzi. Zapytano, eo minister zrobił z prefektów 
policyi? Co się tyczy przeszłości. to przyzna- 
no. że istniały nadużycia urzędników. którzy 
sympatyzowali z dawniejszym rządem. Czy 
taki stan rzeczy był niebezpiecznym dla par- 
tyi republikańskiej? Ostatnich ośm lat odpo- 


wiada na to pytanie. Zgromadzenie narodowe ` 


zarządziło śledztwo, z którego się pokazało, 
że policya wytrwale i energicznie pracowała 
przeciw matactwom partyi bonapartystowskiej. 
(Hałas). Administracya policyjna nie była 
nigdy w przymierzu z partyami wrogiemi 
republice. Przechodząc do codziennych wypad- 
ków przypomniano wywołaną artykułami 
dziennikarskiemi kryzys. Agenci donieśli o 
tem, co się działo w ich administracyi. Pro- 
ces się odbył i sprawiedliwości uczyniono za- 
dość. Czy to prawda, że jak twierdzono, o- 
pinia publiczna nie pochwaliła wyroku? Gdy- 
by tak było, cóżby się stało z sądownictwem! 
Wskutek procesu zwrócił minister swoją u- 
wagę na pewne fakta. 
rzut, że z tego powodu zarządził śledztwo. 
Sledztwo to miało być czysto administracyj- 
ne i trzymane w tajemnicy. Panowała róż- 
nica zdań co do rozmiarów, jakieby wypa- 
dało dać temu śledztwu. Niektórzy ezłonko- 
wie żądali jego przedłużenia. Minister był 
odmiennego zdania Wynikiem tej różnicy 
zdań było pismo, w którem członkowie ko- 
misyi wręczyli swoją demisyę. Powiedziano, 
że należało natychmiast usunąć niektórych 
urzędników. Jeśli prefektura policyjna nie 
znajduje się w pożądanym stanie, nie jest to 
winą ministra. Ale o cóż właściwie idzie? 
Prefekt nie jest zastąpiony kim innym; ale 
czyż przez to służba ustała? Nie należy 


działać z zbytnim i niebezpiecznym pospie- | 


chem? Minister mniemał, że policyi trzeba 
zostawić calą jej władzę. Za kilka miesięcy 
przybędzie do Paryża pewna liczba ludzi, 
(hałas) którzy może nie będą mieli roboty. 
To sprawi kłopot rządowi, będzie się trzeba 
starać o porządek i bezpieczeństwo w Paryżu, 
należy nadto mieć czujne oko na matactwa 
policyjne. W jakie ręce należy oddać straż? 
Może byłoby dobrze oddać policyę zupełnie 
państwu. Wielką służbą policyi narodowej nie 
należy kierować w duchu partyjnym. Mini- 
ster dołoży wszelkich starań, aby w nią 
wprowadzić ducha republikanizmu i socyal- 
nego konserwatyzmu. 

Rouvier (wiceprezydent Izby — ra- 
dykalista) zabiera głos w sprawie osobistej 
Przypomina on, że przed trzema laty pod 
niesiono przeciw niemu sromotną skargę i 
wyraża swoje zdziwienie, że minister nie u- 
wiadomił Izby, iż śledztwo wykazało zupeł- 
na jego niewinność. Rouvier chce odczytać 
odnośne pismo, ale Tirard, który mu je wrę- 
czył, sprzeciwia się temu. 

Prezydent Gambetta oświadcza, że 
jakkolwiek chodzi o prawne usprawiedliwie- 
nie, na które czekamy już od lat trzech, to 
jednak dobrze będzie wysłuchać oświadczeń 
Tirarda (z lewicy). Ten ostatni oświadcza, 
że pismo, które wręczono panu Rouvier, do- 
wodzi, iż policya miała w swoim ręku do- 
wód jego niewinności, mimo to pozostawiła 
go pod bardzo ohydnym zarzutem przez kil- 
ka miesięcy! (Zywe oklaski z lewicy i cen- 
trum). Epizod ten został w ten sposób załat- 
wiony, a poczem Tirard (członek ankiety dla 
prefektury policyjnej) otrzymał głos dla zło- 
żenia kilku oświadczeń o komisyi. O niektó- 
rych punktach dano zupełne wyjaśnienia; o 
wielu innych jednakże nie dowiedziano się 
niczego, ponieważ niżsi urzędnicy policyjni z 
bojaźni przed swoimi przełożonymi nie chcieli 
nie powiedzieć, a wyżsi urzędnicy zasłaniali 
się przysięgami. 

Prezydent oświadczył następnie, że 
Clemenceau przedłożył następujący po- 
rządek dzienny: „Izba z ubolewaniem uznaje 
oświadczenia pana ministra spraw wewnęfrz- 
nych za niedostateczne i przechodzi do po- 
rządku dziennego.“ 

Rameau (lewe centrum) żąda, aby ze 
względu na ważność mającej się powziąć 
uchwały, zawiesić posiedzenie na 15 minut. 
Izba przystaje na to żądanie. Posiedzenie za- 
wieszono o godzinie 4 a rozpoczęto na no- 
wo o godzinie 4 minut 50. 

Rameau proponuje w imieniu wiel- 
kiej liczby swoich kolegów prosty porządek 
dzienny. 

Clemenceau oświadcza, że pomię- 
dzy jego porządkiem dziennym a prostym 
porządkiem dziennym istnieje tylko formalna 
różnica. Zgadza się więc na prosty porządek 
dzienny. (Rozmaici członkowie prawicy chcą 


cere swoją demisyę. 


KRONIKA 


— ©bchód srebrnego wesela 
Najj. Państwa budzi najżywsze zajęcie we 
wszystkich kolach stolicy państwa, a sądząc z 
czynionych przygotowań stanowić będzie wspa- 
niałą demonstracyę lojalnych uczuć Wiedeńczy- 
{ków wobec Najdostojniejszej Pary Jubilatów. 
| Gmina stolicy, najrozmaitsze stowarzyszenia i 
| kurporacye oraz zakłady publiczne ułożyły już 
i programy radosnego obchodu, w które wchodzą 
kostiumowe pochody historyczne, pochody z po- 
chodniami i illuminacye, rozmaite igrzyska lu- 
dowe, nadzwyczajne przedstawienia teatralne i 
t. p, oprócz adresów wierności i hołdu. Naj- 
znakomitsi artyści rysują kostiumy do pocho- 
dów charakterystycznych, z których najokazal- 
szy urządza gmina wiedeńska i dolno-austryackie 
Towarzystwo łowieckie, którego protektorami są 
Najjaśniejsi Państwo. 

— Na dochód bursy imienia ks. 
Leona Sapiehy, odbędzie się w teatrze hr. 
Skarbka przedstawienie w poniedziałek, dnia 
|10 marca b. r. o godzinie 7 wieczór. Odegrane 
będą: trzeci akt opery Faust, czwarty akt opery 
Trovatore i komedya Blizińskiego : Mąż od 
biedy. Komitet bursy, pomuy jak powszechny 
„żal towarzyszył do grobu uwłokom zgasłego 


E | marszałka i jak sympatycznie została przyjętą 
Ministra spotyka za- nyél uczczenia pamięci męża tak znakomitych 


zasług przez urządzenie bursy jego imienia, 
liczy na żywy udział publiczności. która nieza- 
wodnie przyczyni się do przysporzenia jak naj- 
znaczniejszego dochodu na cel powyższy i złoży 
nowy dowód. że umie cenić zasługi i uznawać 
je nietylko słowem ale i czynem. Biletów mo- 
żna dostać do niedzieli wieczór w pomieszkaniu 


: p. Adolfa Abrahamowieza, hotel Zorza nr. 42, 


w poniedziałek zaś przy kswie teatralnej, 


* Aresztowanie. Wczoraj areszto- 
wała policya Hermana S., buchaltera w han- 
dwika W pomieszkaniu jego znaleziono dwie 
skrzynie przedmiotów porcelanowych i galan- 
teryjnych, które pochodzą z magazynu tego 
kupca. Przekonano się, że buchalter od lat kil- 
ku okradał swego pryneypała. 

* Zabójstwo. W nocy dnia 15 z m. 
wracał ulicą Janowską do domu w stanie pi- 
janym Ignacy Nawrocki, lokaj bez służby. Nie- 
daleko szynku pod „Lipą* napadło go kilku 
mężczyzn, którzy go mocno pobili i krwią zbro- 
czonego zostawili na ulicy. Patrol policyjny 
znalazł nieszczęśliwego, który odesłany do szpi- 
tala, dnia 8 b. m. zakończył życie, Ze śledztwa 
pokazało się, że napadli i pobili go parobcy z 


browaru p. Sehmelkesa, którymi powodowała 
jakaś intryga miłośna, 

* Poranna wizyta. We środę przed 
godziną 7 rano wszedł złodziej do pomieszka- 
nia p A., auskultanta, pod L 5, przy ulicy 
Brygickiaej i sądząc, Że pan A. spi jeszcze, 
chciał zabrać zegarek ze stolika kołe łóżka 


dlu p. Henryka Steifa przy ulicy Karola Lu- | 


Pan A. chwycił złodzieja za rękę, ale ten bro- | 


nił się energicznie i byłby może uszedł, gdy- 
by z sąsiedniego pokoju nie pospieszył był z 
pomocą pewien jednoroczny ochotnik, Złodzieja 
aresztowano. 

f Zmarli w ostatnich dniach: w War- 
szawie ojciec znakomitego malarza, Hipolit Sie- 
miradzki, emeryt, przeżywszy lat 74: w Pa- 
ryżu były francuski minister spraw wewnętrz- 
nych Juliusz Bastide 
Turynie generał włoski Jakób Carderina. | 

— Powódź na Węgrzech. Pe- 


Słynne pięknością były zwłaszcza parkiuty 
zamkowe. Stary zamek Tervueren, 
przepędzali lato udzielni książęta Brubancyi, zbu 
rzony został jeszeze w roku 17838. W pobliżu 
tego starego zamku żył jako pustelnik św. Hu- 
bert, patron myśliwych, i umarł tam roku 727. 
Nowy zamek zbudowany jest w kształcie czwo- 
roboku, którego główna fasada, ozdobiona 6 
kolumnami jońskiemi i odpowiednim fryzem, 
zwrócona jest do gościńca, 


w którym | 


prowadzącego do | 
Leodyum. Pięć wspaniałych bram prowadzi da! 


której wielu członków już jest uwięzionych. 
— dość mamutowa zualeziono 
uiedawno w korycie rzeki Warty, w pobliżu 


| Puszezykówka pod Mosina. Długość jej wynosi 
(21 rół stopy, a grubość w średnicy 6 cali. 
| Kość waży 30 funtów. Jest to część górnej ko- 
ści z uda olbrzymiego zwierzęcia przedpotopo- 
Wego. Wykopalisko złożono w muzeum gimna- 
'zynii poznańskiego. 


zamku, którego największą ozdobą jest staty | 


park, zajmujący 180 hektarów obszaru. 


— Zaraza w Rossyi. Dzienniki 
rossyjskie podają sprawozdanie dr. Botkina o 
chorobie parobka brokopiewa w Petersburgu, 
oraz dodatkowe oświadczenie tej powagi lekar- 
skiej, w którem dr. Botkin obstaje przy swem 
twierdzeniu, iż choroba Prokopiewa jest dźumą 
astrachańską. „Już dawniej 
Botkin — wskazywałem na podstawie własnych 
doświadczeń z chorymi, że zaraźliwy pierwia- 
stek dżumy dostał się do Petersburga, Że je- 
dnakowoż paraliżowany nieznanemi nam dotych- 
czas, przyjaznemi warunkami, nie objawił się 
dotąd w swej specyficznej formie. Dnia 13 lu- 
tego dopiero znalazłem się w położeniu badania 
w obecności swych słuchaczów chorego Nauma 
Prokopiewa, który przedstawiał skończony obraz 
kliniczny człowieka, dotkniętego dżumą w 
łagodnej jej formie. Obraz ten wykazywał 
ostrą (ucut), gorączkową chorobę zaraźliwą z 
szybkiem nabrzmiewaniem gruczołów limfaty- 
cznych w pobliżu lewej pachwiny, które rozwi- 
nęły się w niespełna w 24 godzinach, następnie 
przeszly w stan ropienia, a 26 dnia pękły 
same odl siebie. Dwudziestego ósmego dnia cho- 
roby gorączka, która już była złagodniała, stała 
się znowu gwałtowniejsza i w ciągu jednej nocy 


nabrzmiały także gruczoły w prawej pachwinie, | 


okazując ostre zapalenie. Podezas klinicznych 


oględzin dnia 13 lutego znaleziono na ciele | 
chorego drobne plamy natury petociowej, roz- | 


maicie zabarwione. Jedne były jasno czerwone, 
koloru cynobrowego, inne zwłaszcza na rękach, 
niebieskawe, a inne nareszcie brunatno czerwone. 
Na niektórych miejscach skóry znajdowały się 
także ślady dawnych wyrzutów petociowych w 
kształcie drobnych punktów w warstwie epi- 
dermis. Na skórze volnej części ciała nakoniec 
ukazały się poniżej plam petociowych trzy pę- 
cherzyki wielkości giówek szpilki, które wido- 
cznie się rozwinęły z poprzednich petocyj. 
Ciepłota ciała wynosiła 8920, tętno 120 ude- 
rzeń na minutę przy 20 tehnieniach płuc, 
Jakkolwiek więc objaśniając poprzednio nakre- 


ślony obraz choroby, nie moglibyśmy w nim; 


znaleźć nic takiego, coby miało jaką wspólność 


z przebiegiem syfilitycznej choroby, to jednakże | 


pacyent i w tym względzie był na klinice ja- 
wnie badany. Otóż kto słyszał publiczne nie- 
jako zeznania chorego, iż „prawdopodobnie przed 
dziesięciu laty ulegał chorobie syfilitycznej a 
przed trzema laty miał wyrzuty na ciele* — ten 
zrozumie, iż błąd podobny w dyagnozie byłby 
dla profesora kliniki chorób wewnętrznych nie 
do przebaczenia, a mianowicie wobec takich 
symptomów, jak ostre zapalenie natury zaraźli- 
wej z petociami na skórze, z otwartemi gruczo- 
łami w lewej pachwinie i nabrzmiałemi gruczołami 
w prawej. Jakkolwiek tedy było by rzeczą tak 
bardzo pożądaną, ażebym się mylił w tym wy- 
padku, to jednak niestety nie mogę tym razem 
przyznać się do błędu i głęboko jestem prze- 
świadczony o słuszności mojego zdania. Gdyby 
chodziło tyłko o moją osobę, byłbym sobie nie 
pozwolił bronić swego zdania publicznie, i był- 
bym wszelkie przeciwko mnie skierowane gza- 


przeżywszy lat 78; w; rzuty i oskarżenia, a nawet najniegodniejsze 


insynuacye, zniósł bez żalu; — jednak nie było 
mi wolno milczeć, gdyż chodzi tu o dobro po- 


ster Lloyd otrzymał z Szegedynu dnia 4 b. m. | wszechne. Wszelako już dawniej, zarówno na 
następujące depesze: „Godzina 7 minut 30 wie- posiedzeniach towarzystwa lekarskiego jak i na 


czór. Katastrofa do tej chwili jeszcze nie na- 


stąpiła, Cisa jednak ciągle przybiera. Godzina | 
8, minut 80 wieczór. Komisya powodziowa ` 


uchwaliła, dla ubezpieczenia miasta podnieść 
6000 metrów długie groble alfóldzkie, które są 


zaledwie 23 stóp wysokie, o cztery stopy. Za- | 


rząd wojskowy oddał miastu do dyspozycyi dal- 
szych 50 pontonów z Preszburga. Doniesienia 
z Peresory brzmią cokolwiek pomyślniej. Przez 
cały dzień padał śnieg, 
roboty przymusowe około grobli. Stan wód 
Cisy wynosił dziś stóp 25 cali 6/4- — Kore- 
spondent D. Ztg. z Szegedynu powiada: Od 
tygodnia setki kwitnących dobrobytem osad nad 


co znacznie utrudniło i 


brzegami Cisy toczą tytaniczne zapasy Z wo- | 


dami rzeki, zagrażającemi rozerwaniem tam i 
grobli. Wody te wezbrały niesłychanie, a cią- 
gle jeszcze nadchodzą z Tokaju i Szolnoku do- 
niesienia o dalszym przyborze. Przy tem po- 
wietrze dźdżyste utrudnia roboty nad brze- 
giem. Cud tylko jakiś uratować nas może tym 
razem od najokropniejszej katastrofy. 

— 0 pożarze, który w tych dniach 
zniszczył siedzibę cesarzowej Charlotty, zamek 
Tervueren pod Brukselą, podaje kilka nowych 
szezególów Ind. belye. Co do przyczyny pożaru, 
zdaje się, że ogień wybuchł skutkiem silnego 
napalenia w piecach, w powale lokalności par- 
terowych. Z całego urządzenia zamkowego zale- 
! dwie kilka mebli zdołano uratować „Zamek zre 


poznać zapatrywanie rządu). (iambetta za- | sztą nie był wcale starożytny. W dzisiejszych 
rządza głosowanie. Prosty porządek dzienny swych kształtach zbudowany został w roku 


zebraniach radzie gminnej stolicy dodanej ko- 
misyi sanitarnej, jak nareszcie w publicznych 
odczytach swoich kilkakrotnie wyraziłem zda- 
nie, iż jest rzeczą nader ważną i konieczną 


badać najściśłej i z największą uwagą pojawie- | 


nie się pierwszych wypadków dżumy, w któ- 
rych zaraza występuje jeszcze w łagodnej for- 
mie, wypadków, które we wszelkich nowo poja- 
wiających się zarazach stanowią zawsze przed- 
miot spormy (dla lekarzy) Dla tego uważam za 
swój obowiązek bronić swojego pierwotnego zda- 
nia w tym względzie, albowiem pozostanie ono 
mojem najszczerszem naukowem przekonaniem 
pomimo wszelkich zaczepek, na jakie jestem 
wystawiony, a które będę umiał znieść z całą 
stałością. Botkin.“ 


Wielka banda oszustów. 
według Sowr. Izw. odkryta została w Moskwie. 
Banda ta składa się z 500 blisko ludzi, nie 
licząc ich pomocników, jak n. p. tych, którzy 
zatajali rzeczy Kradzione i t. p. 
dzaje oszustw i kradzieży dokonywanych zbio- 
rowemi siłami, praktykowane były przez zło- 
czyńców na wielką skalę. Agenci bandy szeroko 
byli rozrzuceni po prowineyi i znajdowali się 
także na Litwie. Z pasportami urządzali się 
nadzwyczaj zręcznie. Fałszowali je i wizowali 
w policyi jako autentyczne, a następnie zawia- 
da: iali policyę o zgubieniu pasportu, skutkiem 
czego na podstawie wizy, zanotowanej w księ- 
gach policyjnych, 
autentyczne upoważnienia 


powiada dr. i 


Wszelkie ro- | 


XIV. Wykaz składek 


| na rannych zolnierzy armii okupacyjnej. 
(Dokończenie. ) 

Za pośrednictwem c. k. starostwa w 
Brzesku: pp. urzędnicy ck. sądu powiato- 
wego w Wojniczu 7 zł, gmina Zakliczyn 8 zł. 
70 et.; razem 11 zł. 20 et. 

Za pośrednictwem c. k. starostwaw 
iDolinie: stacya kolejowa w Bolechowie 1 
| z£., 70 et, gmina ewangielicka w Dolinie 5 
| zł. 66 ct., gminy; Seneczów 6 zł. 50 ct., Za- 
| derewacz 2 zł., Lisowice 4 zł., Trapeze 2 zł. 
80 ct; razem 22 zł. 16 ct. 

Za pośrednictwem e. k. starostwaw 
| Dobromilu: z drobniejszych datków 1 zł. 
il płótno. 

Za pośrednictwem e. k. starostwa w 
Kamionee: gk. urząd parafialny w Ka- 
mionee strum: ze składki w cerkwi 11 zł. 
ÖT! ct., gmina Busk 5 zł. 35 ct., gmina Ka- 
mionka 17 zł. 38 ct.; razem 84 zł. 407/, ct. 

Za pośrednictwem e. k starostwa w 
Pilznie: Wydział rady powiatowej w Pil- 
| znie 40 zł., gmina Róża 3 zł. 85'/, ct; razem 
43 zł., 89, ct. 

Za pośrednictwem e. k starostwa w 
Przemyślanach: gminy: Borszów 5 zł, 
4 ct, Tuzna 1 zł, Wojciechowice 40 et; ra- 
zem Ó zł. 47 et. 

Za pośrednictwem © k. starostwa w 
Rohatynie: gminy: Bursztyn 2 zł. 43 ct., 
Junaszków | zł. 60 ct., Kuropatniki I zł.. Lu- 
|dwikówka 3 zł, Niemszyn 2 zł., Sarnki dolne 
2 zł., Saraki średnie 5 zł, Stasiowa wola 1 
zł, 15 ct., Świstelniki 4 zł. 80 ct.: razem 22 
m4, Ble) (eu. 

Za pośrednictwem c.k. starostwaw 
Samborze: pp. Felicya hr. Fredro 10 zł. 
Juliusz hr. Komorowski 5 zł., ks, Łukasz Tu- 
rzański 1 zł., gmina Bilina wielka 4 zł, 40 ct.: 
razem 20 zł, 40 ct. 

Za pośredoietwem e. k. starostwa w 
|Skałacie: gminy: Leżanówka 2 zł., Supra- 
nówka 4 zł., Faszczówka 3 zł., Kokoszyńce 5 
zł., razem 14 zł. 

Za pośrednictwem c. k. starostwa w 
Tarnopolu: ks. Daniel Ławrynów 3 zła, 
Józef Greser 12 zł., gminy: Józefówka 2 zł. 
20 ct., Borki wielkie 17 zł 78 ct.: razem 34 
zł. 98 et. 

Za pośrednictwem c.k. starostwa w 
Tarnowie: kasa oszczędności w Tarnowie 
100 zł 

Za pośrednictwem c. k, starostwa w 
Wadowicach: obszar dworski w lrydry- 
chowicach szarpie, gminy: Łękawica 5 zł., Bu. 
gaj 8 zł. 15 ct.; razem 8 zł. 15 ct. 

Ogółem: 8I3 zł, 5 et, 5 marek, 15 
rubli. a wraz z sumami poprzednich wykazów. 


|dacznie: 46.048 zł. 12 ct., cą, 87 rubli, 8 


talarów, 5 cwancygierów, 1 zł. srebrem, 1 pól- 
imperyał, 15 franków, 20 marek, 40 feników, 
5 sztuk obligacyj renty państwowej po 100 zł., 
I obligacya długu państwa na 100 zł., złoty 
pierścionek i los stanisławowski. 


GLOSY PUBLICZNE 


Bal prawników urządzony dnia Lf lutego 
br. na dochód Towarzystwa biblioteki prawni- 
ków we Lwowie przyniósł ogólnego dochodu 
1202 zł. 70 et  Koszta urządzenia wynosiły 
798 mł. 06 ct., czysty dochód wynosi tedy 
404 zł. 4 ct, którą to sumę komitet oddat 
wspomnianemu Towarzystwu, 

Podając do wiadomości wynik balu, uwa- 


ża komitet za miły obowiązek, złożyć niniej- 
szem publiczne podziękowanie P. T. gospody- 


niom, które swym łaskawyn udziałem zape- 
wniły balowi powodzenie a obecnością swoją 
uświetniły zabawę. 

Dziękujemy wszystkim P. T. uczestnikom 
balu, którzy na zaproszenie komitetu przybyć 
raczyli a przepraszamy najusilniej te P. T. Ro- 
dziny, których nie doszły zaproszenia przez po- 
ezte wysłane. 

We Lwowie dnia 6 maraa 1879. 

Imieniem komitetu. 

Dr. Karol Stromenger. 

Dr. Marceli Madeyski. 


|. PAWEŁ: A 
GOSPODARSTWO 1 HANDEL 
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-+ Wiedeń, 6 marca. Na dzisiejszy 
targ na nierogaciz nę spędzono 345 


otrzymywali na pismie już sztuk towaru żywego, czyli o 1584 sztuk 
na zamieszkanie w mniej; dowieziono 561 sztuk towaru bitego, 


czyli o 6 sztuk więcej niż przed tygodniem. 
Ta bardzo ograniczona podaż sprowadziła 
zwyżkę w cenach. Placono: towar lekki 32 
—}41 zł. średni 34—40 zł., (ciężkiego wcale 
nie było) za 100 kilo ż. w. towar bity 44 
—49 zł, Skopów było dziś 1562, czyli o 
1149 mniej, towaru bitego 2232 sztuk, czyli 
o Ö2 sztuk więcej niż przed tygodniem. Z 
powodu niewielkiego spędu, a korzystnego 
sprawozdania paryskiego, targ był bardzo o- 
żywieny; rychło sprzedano wszystko po ce- 
nach wyższych niż dziś tydzień. Płacono za 
parę: z runem nie przednio-wyborowy 14— 
24 zł. bez runa 14—23 zł., Southdowny 
46—48 zl., za100 kilożywej wagi zas: z ru- 
nem 49—51 zł., bez runa 85—49 zł., South- 
downy 60 zł}. Jagniąt było azis 1480, 
czyli 640 więcej niż przed tygodniem ; 
płucono 6-11 zł., wyjątkowo 14zł. za parę. 

Wczoraj na targowisku kontumacyjnem 
wysiawiono 1201 sztuk bydła galicyjskiego 
Przy bardzo niechętnem usposobieniu sprze- 
dawano po 47—52 zł. za 100 kilo martwej 
wagi, a 60 sztuk pozostało bez kupca. 

W Paryżu dnia 3 b. m. woły uległy 
zniżce, skopy znowu poszły w górę; płacono 
woły po 62—87 ctm, skopy po 1—!160 fran. 
za '/ąę kilo. 
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Gabinet pana Waddingtona 
chwieje się, a na giełdzie paryskiej już 
przedwczoraj obiegały pogłoski, że szef ga- 
binetu z 5 lutego wziął dymisyę. Pogłoska 
była przedwczesną, ale według wszelkiego 
prawdopodobieństwa sprawdzi się niezadługo. 
Sukces stronnictwa radykalnego odniesiony 
w sprawie policyjnej, był klęską nietylko dla 
Marcere'a, ale pośrednio także dla całego 
gabinetu. Luka w ministerstwie, powstała 
wskutek ustąpienia Marcère a, zapełniona 
została panem Tirardem. którego wyznanie 
wiary politycznej daleko więcej zbliżone jest 
do ewangelii radykalistów, niż do zasad le- 
wego rentrum, którym p. Waddington hoł- 
duje. Rzeczy stanęły tak, że potrzeba tylko 
jednego silniejszego wstrząśnięci, « gabinet 
dzisiejszy należeć będzie do historyi. Jeżeli 
doniesienia nie wyla, ta los gabinetu pana 
Waddingtona rozstrzygnie się dzisiaj. Komi- 
sya, której przekazano rozbiór sprawy wyto- 
czenia procesu członkom gabinetu z 16 ma- 
ja, ma dzisiaj powziąć stanowczą uchwałę. 
Jeżeli większość jej oświadczy się za proce- 
sem, p. Waddington postawi w lzbie kwe- 
styę pabinetową. 

O dzisiejszej sytuacyi we Francyi pi- 
sze paryzki sprawozdawca Polit, Corr.: „Zu- 
chowanie się i sukcesy skrajnych stronnictw, 
które spowodowało demisyę Marcere'a, prze- 
rażają część republikanów umiarkowanych. 
podczas gdy inni są zdania, że radykaliści 
swem gwałtownem postępowaniem wkrótce 
się skompromitują i sprowadzą konieczność 
rozwiązania Izby. Jeżeliby przyszło do tego, 
stronnictwo umiarkowane miałoby przy wy- 
borach wielką przewagę. Pan Waddington 
jest zdeprymowany. zuje on, że grunt z pod 
nóg mu się usuwa i przygotowany Jest na 
bliski upadek. Prezydent Grévy, którego 
wzrok sięga po za granice Francyi, radby 
wiewątpliwie zatrzymać pana Waddingtona. 
Zwrócono uwagę prezydenta republiki na to, 
że ustąpienie Waddingtona sprawiłoby na 
dworach europejskich bardzo złe wrażenie. 
Gróvy zresztą jest oddawna osobiście z Wad- 
dingtonem zaprzyjaźniony. Ale Waddington 
opiera się kategorycznie wytoczeniu procesu 
ministrom z 16 maja, a to wystarcza, aby 
ewentualne wotum Izby zmusiło go do de- 
Misyj. W takim razie Grévy nie miasby dość 
energii, aby mimo to skłonić Waddingtona 
(lo pozostania u steru. Już więć zajmują się 
kwestzą następcy ministra. O hr. St. Vallier 
nie może być mowy już z tego powodu, że 
ROSI on arystokratyczne nazwisko. Najwięcej 
ze miałby dzisiejszy ambasador francuski 
am ambulę p. Fournier, który jest gora- 
cym republikaninem i człowiekiem zdolnym 
! sprężystym, 


kks dE” parlamentu niemiec- 
nej parlamentu 2 0 władzy kar” 
ką dwie najważ podajemy pod osobną rubry- 
5 b. m. Mda przemowy. Nazajutrz, 
Bebla. Powiedzięł 2, 072e mowa socyalisty 
DE a, OWIEdZIał on, że jeśli socyaliśei u- 
żyli kiedy w parlamencie ostrzejszych wyra- 
żeń, to jedynie, aby się bronić przeciw ` za- 
czepkom ks. Bismarcka, mimo to jednak nie 
zapomnieli się nigdy do tego stopnia, jak np. 
Twesten albo Gneist w sejmię pruskim. WwW 
pruskiej Izbi+ panów, w tym parlamentar- 
nym korpusie olicerow“ (prezydent skareił to 
wyrażenie) padły nieraz daleko ostrzejsze wy- 
rażenia. Projekt niniejszy, mówi Bebel dalej, 
wniesiony został jedynie dlatego, aby z od- 
rzucenia jego wziąć pochop do rozwiązania 
tego parlamentu. Ks. Bismarck sam nigdy 
się nie wahał zarzucać innym kłamstwa, 0- 
szczerstw i t. p; wytoczył on tysiące proce- 


= 


sów, ale sam nie dał się nigdy złapać, 
ilekroć bowiem zaskarżył go ktoś w jego cha- 
rakterze kanclerza państwa albo ministra za- 
wsze zasłonił się swym charakterem generał- 
majora (wielka sensacya). Moi panowie! Ustawa 
ta jest głównie przeciw nam skierowaną, 
jeżeli tak, to nie pojmuję dlaczego rząd nie 
wystąpił z jeszcze radykalniejszym projek- 
tem. Jeżeli chcecie stłumić ruch socyalno- 
demokratyczny, wydajcie ustawę odbierającą 
naszym wyborcom prawo wyboru i wybiera|- 
ności, ale równocześnie niech zostanie wy- 
dauem rozporządzenie, aby na pewnych ksią- 
żęcych wieczorkach nie wzywano do niena- 
wisci przeciw pojedynczym klasom społe- 
cznym. W czasach rozruchów zwraca się 
nienawiść ludu zwykle przedewszystkiem 
przeciw piekarzom j rzeźnikom, jakże nie- 
bezpieczną rzecą jest, jeżeli ks. Bismarck 
już teraz wskazuje palcem na piekarzy, jako 
wyzyskiwaczy ludu! Takie wyrażenia księciu 
są w dzisiejszych czasach karygodne. Zaka- 
zem publikacyi mów parlamentarnych niczego 
nieuzyskacie, albowiem mewy te pojawią wię 
w dziennikach zagranicznych, musielipyście 
więc zakazać także dziennikom zagranicznym 
ogłaszania tych mów. W naszych sadach wy- 
robiła się od niejakiego czasu szezególniejsza 
praktyka; za obrazę ks. Bismarcka nigdy już 
nie karzą grzywnami lecz więzieniem, niedaw- 
no zdarzyło się, że za taką obrazę ukarano 
17 miesięcznem więzieniem, podczas gdy za 
bluźnierstwo przeciw Bogu wymierzono tylko 
14-dniową karę“. 

Po wysluchaniu tej mowy uchwaliła 
Izba wszystkiemi głosami przeciw głosom 
konserwatystów nie odsyłać projektu do ko- 
misyi. 


Dzienniki londyńskie z ostatnich dni nie 
wątpią już o śmierci Bayr Alego. Times 
sa zdania. że śmierć emira ma bardzo wielkie 
znaczenie dla przyszłych stosunków Anglii 
do Afganistanu. Opinia publiczna wymienia 


Jakuba Khana jako następcę Szyr Alego ; 
jest on w teun korzystnem położeniu, „że w 
tej chwili ma władzę w ręku i jeżeli nie 
zgłosi się jaki niebezpieczny pretendent do 
tronu, potrafi utrzymać „nadał tę władzę, 
Gdyby mu się udało _ zajaU tron stale, było- 
by rzeczą bardzo polityczsą, ażeby rząd in- 
dyjski uznał go rzeczywistym władcą i ażeby 
każde jego zbiiżenie się celem ukończenia 
wojny przyjął jak najuprzejmiej. Anglia mo- 
że jednak także czekać, albowiem na razie 
nie ma żadnych powodów do natychmiasto- 
wego mięszania się w wewnętrzne sprawy 
afgańskie. Nim Anglia przystąpi do rokowań 
z nowym emirem afęhańskim, powinna się 
zapewnić, czy jest on w stanie utrzymać się 
na tronie. Morning Post mniema, że śmierć 
Szyr Alego wybawia Rossyę i Anglię z 
kłopotów i usuwa przeszkodę do zawarcia 
pokoju. Datry Telegraph oświadcza, że 5zyr 
Ali miał słuszne powody przeklinać nu łożu 
śmiertelnem rossyjską dyplomacyę, chociaż Z 
drugiej strony zawdzięcza on smutny los swój 
tym angielskim politykom, którzy stali po 
jego stronie. 


Mżeriim, 7 marca. W parlamen- 
cie odbyło się drugie czytanie pro- 
jektu ustawy o władzy karnej. 
Parlament uchylił poprawki przez 
Helldorfa postawione, a następnie 
przedłożenie rządowe oraz wniosek 
i Schwarza o zaostrzeniu przepisów ro- 
gulaminowych. Natomiast przyjęto 
wniosek Staufenberga, wzywający ko- 
misyę regulaminową, aby pod prze- 
wodnietwem prezydenta parlamentu 
| zbadała kwestyę nowych przepisów 
regulaminowych i w danym razie 
przedłożyła swoje wnioski. 

Berlim, 7 marca. 


naczelnych prezydentów prowincyj 
szczegółowych sprawozdań o kwe- 


|dzy państwem a Prusami toczą się 
|rokowania w sprawie rozdziału kosz- 
tów kwarantanowych. Słychać, że rze- 
czoznawcy wysłani zostaną do Włoch 
celem zwiedzenia tamtejszych zakła- 
i dów kwarantanowych. 


Paryż, 7 marca. Mimo oświad- 


czenia ministrów, że gabinet sprzeci- ; 


|wia się postawieniu ministrów z 16 
maja 1877 w stan oskarżenia, komi- 
sya parlamentarna 21 głosami 
przeciw 7 uchwaliła wnieść 


Komisya u- | 
stanowiona dla sprawy srodków za-; 
radczych przeciw dżumie, zażądała od ` 


|styach kwarantanowych. Mię- 


5 


postawienie gabinetu z 16 ma- 
ja 1877 (Broglie-Fourtou) w stan o- 
skarżenia. 

Fetersburg, 7 marca. Tot- 
leben opuścił Adryanopol. 
Przedtem przyjmował deputacye mie- 
szkańców wszystkich wyznań, które 
wręczyły mu adresy z prośbą, aby 
wyraził carowi nieograniczoną wdzię- 
ezność za wspaniałomyślną opiekę o- 
raz za lojalne, sprawiedliwe i łagodne 
zachowanie się wojsk rossyjskich. 


Żomadym, 7 marca. W Izbie 
gmin Laveter odpowiedział na inter- 
pelacyę Parnella: Wicekról irlandzki 
nie przyjmował Cesarzowej au- 
stryackiej w Dublinie. Oesarzo- 
wa odbywa. podróż jako osoba prywa- 
tna, więc urzędowe przyjęcie mogłoby 
się wydać krokiem natręinym. 

Nenpol, 7 marca. W procesie 
królobójcy Passanautego przy- 
sięgli uznali oskarżonego winnym i 

| wykluczyli okoliczności łagodzące. P as- 
|sanante skazany na śmierć. 


Wiedeń, 8 marca. Według 
Fremdenblattu zarządzenia woj- 
skowe, podjęte przez Turcyę w san- 
dżaku nowobazarskim, nie mają 
cechy prowokacyjnej i nie są zwró- 
cone przeciw Anstryi. Porta zarządzi- 
„ła te środki jedynie celem udowodnie- 
(nia, że potrafi utrzymać spokój i po- 
rządek wobec zawikłań serbsko-albań- 
skich. 


Telegrafowany kurs wiedeński. 

Wiedeń, 7 marca 1879, godz. 2 
min. 12. Losy kredytowe 16475, Węg. akcye 
kredyt. 225—. Akcye anglo-austr. 99.25. 
Akcye banku Union 68:60, Akcye kolei Ka- 
rol Padwika 222—, Akcye kolei północnej 
209:—, Akcye kolei południowej 65:—, Akcye 
kolei Alföld 118—, Akcye kolei Elżbiety 
167:—, Akcye koli liwow-Uzerniow. 123.—, 
Akcye kolei węg. pólnoeno-wschodnie; 116:—, 
Akcye kolei Rudoija 119—, Akcye kolei Al- 
brechta —'—, Weg. oblig. państw. w złocie 
66:25, Galic. obiiw. indemn. 87:75, Losy 
z r. 1564 150—. „tkcye kolei siedmiogrodz- 
kiej 95:50, Akeye banku obrotowego 108:50, 
Losy tureckie ——, Akcye kolei węg.-galic. 
—.—, Akcye kolei państwowej 24475, Ak- 
| cya banku związkowego 109:50, Rubel papie- 
| rowy 1.14—, Wiedeńskie losy 97:—. Wę- 
| gierskie losy 86:50, Mark. niemiecki 57:36 


Wiedeń, dnia 7 marca, godzina 
5 minut. 45. Akeye kredytowe 23170, An- 


glo-Austr, —'—. Unionsbank —'—, Kolej 
| Karola Ludwika 222'75, południowa 65—, 
j Renta pap. 63:47, Rubel papierowy ——, 
| listy zastawne 91:75, Gal. listy inde- 
,mnizacyjne —'—. Mark niem. —— Gal. 


| bank rustykalny 91:75, Losy zr. 1850 —*—, 
| Napoleonsdor 9:29'/,. Usposobienie silne. 

| Wiedeń, dnia 8 marca, godz. 10 
minut 42. Akcye kredytowe 23020, Anglo- 
austr. 99:70, Akcye banku Union 68:60, Ko: 
„lej Kar. Ludw. 221:50, Południowa ——, 
| Napoleonsdor 9:29'/,, Rubel papierowy 1138*/,, 
Renta pap. -——, Galic. bank hip. ——, 
| Gal. oblig. indemn. —*—, Gal. listy zastaw. 
|banku włośc. —.—, Losy z r. 1560 —— 
Usposobienie lepsze. 


Odpowiedzialny redaktor Władysław Łoziński. 


Ksiegarnia 


F. H. Richtera 


we Lwowie. 
Czytelnia polska, francuska, niemiecka. 


4 : : : I 
Wszystkie w kraju i zagranicą wy- 


chodzące żurnale i pisma peryodyczne. 
Wszystkie dzieła krajowej i zagra- 
nicznej literatury. 1636) 


Spostrzeżenia meieorologiczne. 
z dnia 8 marca 1879 o godz 7 rano. 


Barometr 742.11 mm Psychrometr suchy +- 0.200, ' 


Psychrometr wilgotny — 0. *C. Prażność pary 43m 


Wilgoć 929, Zaelnenrzenie 10 Wiate NWI Ozon 9. 


Temperatura powietrza + 02H 
Barometr idzie w górę. 


| Węgierska renta 84:80. Usposobienie spokone. ' 


TELAORA SY GAZETY LWOWSKIEJ 


Przyjechali do Lwowa. 
duia © marca 1579. 
Hote! Gaerqe'a 

Pp. Br. Litznlhofen z Krakowa. W. Ozar- 
nowski z Rossyi. B. Drohojowski z Ciesiaczyna. 
B Garaysa z Sidvrowa. 

Hotel Europejski. 

Pp. W. Maryuowski z Przemyśła, I. Pas- 
sakas z Wiktorówki, 

Hotel Langa. 

Pr. W. Dsutschert z Wrocławia. J. Lü- 
ban z Krakowa. R. Leubner z Reichenberga. A. 
Michel z Wiednia. 

Hotel Angielski. 

Pp. Dr E Fruchiman ze Stryja. Dr. W. 
Wayvgart z Irzemyśla. A. Vetsburę z Norren- 
berga. 

Hotel Kuhna 

Pp. K. Juscieński z Żółkwi. J. Pa; ius 

z Gzzędy. K. Zebrowski z Kniaziołuki. 
Odjechali ze Lwowa. 

Pp. M. hr. Tarnowska do Rossyi. 'T. hr, 
Dzieduszycki do Krakowa. HE. Dzwonkowski do 
Gromnik. B. Horodyski do Krogulca K. Korytko 
do Suchodoln. W. Kossowiez da Gdyczyna. S. 
Simotuowicz do Petrykowa. FH. Treter do Liaszek. 


Pociągi kolejowe. 

Pezychedzą do Lwowa. 

A liórakowa : o godzinie 5 minut 22 rano 
(pociąg pospieszny); è godzinie 9 m 27, 
wieczór (pociąg osobowy); o godz. li min. 
8 przed południem pociąg mięszany. ) 

Z Podwolłpczyw : (na dworzec w Podzam= 
Gant: 6 godzinie 5 minut 2 rano (pociag 
osobowy); o godzinie 3 min, 9 po połni- 
niu (pociąg mieszany}; 

Ze Stanisława wa : (na Stryj) do Lwowa 
(nr. 2) o godz. & min. 15 wieczór. 

£ Podwoleczysk : (na dworzec lwowski 
główny): o godz. 10 min. 43 wieczór (po- 
ciąg pospieszny): o godz 3 min. 33 rana 

| (pociąg osobowy}: o godz. Ž min, 3% po- 

pofudnin (pociąg mieszany). 

w Crexrniowiec: o godzinie 9 minut 55 
wieczór (pociąg pospieszny), o godzinie Ń 
minut 45 rano (pociąg mięszany); o go- 
dzinie 2 minnt 
mieszany j. 


©Q©dchodrą se Lwowa. 


Ebo Eórakewan: o godzinie llstej min. 5 
przed północą (pociąg pospieszny}; e godz, 
4 min. 35 rano (pociąg osobowy); o go- 
dzinie 4 minut 39 po południu (pociąg 
mięszany |. 

Bo Podweloczysk : (z głównego dwor- 
ca): o godzinie 5 miu. BT rano (pospiesz- 
ny); o godzinie 10 min. 44 wieczór (po- 
ciąg osobowy); o godz 12 minut 5 w po- 
łudnie (pociag rmięszany). 

Do Czerniowiec: o godz. 6 min. 45 ra- 
no (pociąg pospieszny); o godzinie 11 min. 
25 wieczór (poriąg mięszany); o godzinie 
12 min. 30 z południa (pociąg mięszany). 

Do Stanisławowa : (na Stryj): (poc. nr. 
) o godzinie 6 minut 40 rano. 

bo Podwołoczysk : z Podzameza): v 

| godz. IL minut 10 wiecztór (pociąg osobo- 
wy) o godzinie 12 minut 27 w poludnie 
(pociąg mięszany.) 

| Pory niniejszego rozkładu jazdy odnoszą się do 
południka peszteńskiego, godz. 12 w Peszeie 
odpowiada godz. m 20 we Lwowie. 


| Przedpłata na „Gazetę Lwowska“ 
| wynosi całorocznie w miejscu (od 1 
| stycznia do końca grudnia) 12 zł., 
pocztą 16 zł; półrocznie (od 1 sty- 
cznia do końca czerwca) w miejscu 6 
|zł., pocztą 8 zł; ćwierćrocznie (od 1 
| stycznia do końca marea) w miejscu 
8 zi., pocztą 4 zł.; miesięcznie (od 1 
„do końca każdego miesiąca) w miejscu 
1 zł., pocztą 1 zł. 35 ct. 
Prenumeratorowie cało- i półro- 
czni (którzy prenumerują od 1 sty- 
; ceznja do końca grudnia, lub od I sty- 
| ceznja do końca czerwca) otrzymują 
| „Przewodnik naukowy i literacki* do- 
|datek miesięczny do „Gazety Lwow- 
skiej“ bezpłatnie; óćwieróroczni zaś i 
| miesięczni za dopłatą: pierwsi 75 ct.. 
drudzy 30 et. Przewodnik prenumero- 
(wany osobno kosztuje rocznie 4 zł 
| półroeznie 2 zł., 


ćwierćrocznie 1 zł. 
1879, 
„Kmiżonme ceny” 


| Angielski 
I powszechnie jako wyborny uznany 


'__ GRODZIECKI 
Portland - Cement 


otrzymuje w Galicyi wprost z fabryki 
wyłącznie i poleca 


August Schellenberg 


we Lwowie. (1957) 


Ə) po południu (pociąg . 


4. 


Z O a S E z E E a A O EA 


Cennik Iwowskiej Izby handlowej | przemysłowej. 


Lwów, dnia '/ marca 1819. dnia 5 marca 1879. Połud. kol. państw. po 200 zł. w. a. 64.75 65.25 
= OVER Poe . |I. Kol. węg. gal. a 200 zł. w srebrza 84.75 85.25 
płacą żądają 1. Dług państwa. płacą żądają É 
walutą austr. g adiz AE 
alan ci złr c. | Jednolity dług Państwa w banknot. , 5. Listy zastawme losowane. 
1. Akeye za sztukę. gea . Gi. maj-listopad DO ŻE 63.— 63.15 Daaa inica kr ORY P dla a Jl 
. Kar. Ludw. po 200zł, m. k. 24220 75 223 '5 luty-sierpień . . . . . . 63. - 62.15 „__ Galieyi i Bukowiny w 151. 6 pr. p= A= 
ki kos oma 200 EA klit 50 124 — Jednolity dług państwa w srebrze Powsz. austr. zakł. kr. ziem. 5 pr. w st. 110.75 11!.- 
Banku hip galic. 30V zł: w. a. s|250 — 258 — styczeń-lipiee . 63.10 63.55 | Gal. zak, kr. ziem. Krak. los. w 181.8 pr. 92.— 93.— 
Banku kredyt. gal. po 200zł. w.a.*]217 — 221 — kwiecień-październik 63.70 63.85 s : 4 | w 20 1. 7pr. 95.— 97— 
j Losy z roku 1854 po 250 zł.. . . 11150 111.80 Gel. Tow. tred: w Ag 3 IE 5 Ja pr. 10 ya 
2. Lisiy zast. za 100 zł. 3 „ 1860 po 500 złr. 5 pr. 115.75 116— al. Tow. kred. w. a. po t proct. Aa R 
3 Si] is D r” 2 „ 1960 po 100 złr. 5 pr. 126 — 126.50 s > 5 po > EE 0.-- 86.50 
Tow. kredyt. galie. e lo W. à - 86 25 87 25 n n 1804 (z premią) po 100 zł. 149. 139.50 ” 37 IA w po 9 proci. w 86 56 50 

„AA „ PE w aS O ADD 0. I866  , . po 60% O AE a a ENO Mes 

n p „ pr. okresowe 5o] 86 25 87 25 | Renty Como po 42 lir. austr. . 25— 27.— | Ga. banku hipot. po 6 proct 91.75 92.25 
Banku hip. galie. 6 pr. w. a. 5] 9! 30 92 -. Listy zastaw. domen państw. po 120 Gal. zakt. krod. wlość. po 6 proct. . 90— — — 
Listy dłużne g. Z. kr wf. 6 pr. w. a'g] 91 — 92 zł. bproe. , . . . . . . . 142.75 143.— Tow kr. miejs Iw. o l n Be —.— m 

R Austr. asyg. skarb. zwrotne 1881 5 pr. 99.— 100. — LAO AKA SWE i Wilia" T 
3. Listy dłużne za 100 zł z ST e wolna APA A 760754 406.80 Banku narodowego po 5 proci. = A 
Dgóln. roln kred. Zakład dla Gal. &; kok - zał dr RE 38 25 38.75 
i Bukow. 6pr. los. w 15 lat Z] 90 25 91 30 2. Obligaeye indemn. 5 pr. za —— —— n n»n Po > proet „AA . 
daj ANO. ak a) E cad ŁA Czech . . , 102.-- 103.—- | 6. Obligacye z prawem pierwszeństwa (za 100 zł.) 
M Bukowiny . 82.50 83 — | gol. Albrechta a 300 zł. Śproe. w. a. 72.30 72.60 
4. Gbligi za 100 zł. NE aa ŁY aoao A Tow. kol. żel. P ronzóvPor uim (w cz.) WJ 
mni ie. 5 "mo er 88025 Az Au acz a E dA O a 300 zł. 5 proe w srebrze . .50 65.— 
TETARA » KO Żasi Ea ə det e Ad aaa m A a Kol. pół. po 100 zł. m. k. . Ko 108. 
RÓ z i i 9 66 226 p sj ML fee a 6 0 UŚ =p 
włościańskiego 6 proc. w. a, 90 — 91 — pater „z, » po 100 zł. w.. a = 
Pożyczki kr. z r. 1873 po6pre.w.a. | 90 — — — Sake e gal. ia z. a per TAE PH 
r ~ = G i 
0 Losy Minsta Krakowa a 17 50 | Bank Anglo-aust.200zł. emit zł. 120 39.25 99.50 | » n WE” "BSE 25 
r «  DOBawowa , 50 23 50 | pnąt. kred. dla handlu po 160 zł. 232.60 232.80 | „r ARE N TA 
> t bo500 zł 755 — 765 —- | Kol. Lwow -Czer.-Jas. III. emis. a 300 
M. t Niższo-austr. tow. eskomt pó pa zł. 5 proe. w srebrze z r. 1865 77.99 78.30 
6. monety. Gal. banku hip. po 200 zł. . - -  —— —— 2 r 1367 8025 50.25 
Dukat holenderski . . . . . . 5 40 5 51 | Gal. bank d. han. i prz. a 200 zł. wpł. 40pr. —— — z r. 1868 3.25 7375 
Dukat cesarski a . . . . . . 5 45 5 54 Sal gad Bred: AE > a zł. . —.— —— z r. 1873 R S 
A 9 26 9 36 anku narodowego a Zd. . - az SO Gag || z a200 zł. 5 proe wśr, = 055 
Pólnysrysi A.” uch 951 961 |Kol. Albrechta a 200 zł, w srebrze Seżyc-|WOEFI KLRAW m.9 prawa.  65— 850 
Ruhel rossyjski srebrny . 150 160 | Austr. Tow. żeglugi par. po 500 zł. mk. 515.— 517. 7. Losy. 

: „ papierowy . 1 12% 1 14/, | Kol. Cesarzow. Elżbiety po 200 zł. mk. 167.25 167.75 A o 100 22 164.15 165 
100 marek niemieckich . 57 -- 57 80 | Kol. Preszów-Tarn.(w.c Ja 200 zł. w sr.  —— — — Inst. r. dla An PR EO ) zł. w. a. 4.03 "= 
Srebro |. se 99 50 100 50 | Półnoena kolej po 1000 zł. o Giteskireey= "WEAK w 2 
Knnonv w urabrza 20 KWEDYKOGSA LAF Ko BALE l O EA UMAWIA 32a 
|] | E! > = wo Ki WPW AG 


A O ZZ ZEE 


Kurs giełdy wiedeńskiej 


| Lwow. Czern. kolei po 200 zł. wa. w sr. 
; low. kol. żel, państ. po 200 zł. m. k. 


Z EO 


— X r; 
2 | WAR TS A ETT W 
ko” ~ EZ" " as w Wei A Lg) 
=» 


dr 


płacą żądają 


245.— 245.50 


płacą żadają 
123 /5 128 — | Keslevicha po 10 zł. m. k.. 16.—- 16.50 
(Losy miusta krakowa F. . . . . 0.-- 1.1.50 
Pożyczka miasta Budy po 40zł. w a. #250 33.50 
Falfiego po 40 zł. m. k. . . .. 31.25 21,45 
| Fundacya szpitala Arcyks. Rudolfa , 16.25 17% — 
| Salma po 40 zł m, k. . . 43.— 48.50 
Si. Genois po 40 zł. m. k. . + 6 35.— 35.25 
Pożyczka m. Stanisławowa po 20 zł. wa. 22. 28. 
Poż. Trysstu po 100 zł. m. k. . . 11775 11825 
5 wra 50 złom: E 61— 63. 
Waldsteina po 20 zł. m. k. 25.75 26.25 
Windischgratza gn 20 zł. m. k. . 30 — 3025 
Woksie (na 3 miesiące): 
Augsburg za 190 zł. w. p. d.. . . -,— 
Berlin za 100 mark w. p. u. . -. - 
Frankfurt za 100 mark p. . . . . —— —— 
Hamburg za 100 mark w. p. n. . ma = 
sondy za 10 ft. szt. . 116.60 116,85 


Paryż za 109 fr. 46.15 46.15 


Kurs złota. 


Dukat cesarski men. , 
| 


553— 5.54. -- 

„ pełnej wasi 5.53 — 5.54 — 
Korona . - ——— > -. 
20-frankówka 9.29, — 9.29 50 
Rossyjski imperyał 9.54.50 9 55,50 


1; 
l 


Talar związkowy Y 12 
SUNE T aT ha a EZR 


Z iwowskiej Izby hand owej i przemysłowej. 
Telegraiowany kurs wiedeński 


z dnia 6 marea 1879. T Tal” 
Jednolity dług państwa w banknotach * EEE = 
a > b w srebrze 63/95 
Renta w złocie . . . . . 75.95 
Losy pożyczki z roku 1860 . F : L16 20 
Akcye banku austro-węgierskiego . . > 790) - 
_»,  »  . kredytowego - 28.60 
Londyn . ==. . 165 
Srebro AE c. SAUN AEESE — - 
Napoleondor . . . . . . . 9,29 
| Dukat cosarski men. 5 54 
| 106 marak niemieckich 5785 


EW HM PT 


w, MO ety 
* PS R 


p 


= pr 1531 1—3 į dnia 3 kwietnia, 8 maja i 19 czerwca 1879 } tość szacunkowa 3725 zł. 60 ct. w. a. po- 

Obwieszezenie licytacji. . y ( „| | każdym razem o 10 godz. rano. | niej której także za jakąkolwiek cenę najwy - 

L. 1856. Celem wydzierżawienia folwarków Biorówka z Nieplą i Ohrząstów ka | Cena wywołania wynosi 700 zł. a wa |żej ofisrowaną realność ta sprzedaną będzie. 

w obrębie państwa funduszu religijnego Warzyckiego na czas od 1 października 1879 do | dyum 70 zë. Protokół zasiawniczego opisania | Wadyum przy lieytacyi złożyć się ma- 
końca września 1888, odbedzie się dnia 18 marca 1879 w ce. k. galie. dyrekeyi lasów i|; resztę w. runków 'ieytacyjaych można w | jące wynosi 300 złr. w. a. 

domen w Bolechowie publiezna licytacya za pomocą ofert pisemnych. / registraturze przejrzeć, Resztę warunków, wyciąg hipoteczuy i 

Sieniawa 30 listopada 1878. i akt szacunkowy przejrzeć można w t. s. re. 


| pzejzoć możia w sądzie, 


w Podzamaczieu 


przestrzeń gruntów dzierżawnych | Ovna wy | (609 1—3) Kady mt. , gistratarze. 
E = = Tum] wolna | L. 146. Cr. dąd obwodowy w Terns- Í israów dnia 18 „tysznia 1879. 
Dobra = NE „4 = z Z5] ezymeu $pole pêdije de wiadomości, że w celu za : (1840 1—3) L 198. 
fnnduszu gmina folwark 2 E Sj a [2E Sljednorocz- | spotojenia wi-rzytelnośei galie. Towarzyswwa © Byloszenie konkursu. 
pólięij1eg0 = TS z á PE nego kredytowego z'emski go w resztującej kwocie | Niuiejszemi rozpisuje się koakurs w ca- 
g9 : m 15164 zir. 16 ct. w. a. z pn. odbędzie się jlu stałego obsadzania posad nauczycielszieh 
Axl LS. |duia 24 kwietnia i 23 maja 1879 o godzi. | eray mastępujących szkoła-h *tatowych. 
— | nie 10 przed pełudniem w zabodowaniu sy- | l. w Koso sie. Do tej posady przywią- 
Biorówka Biorówka 0.523 [141.696] 9.597 | 3551 | du w biurze |. 7 egzekucjjna sprzedaż w zany jest dochód z 24 morg pol. 
_ |drodz» publiczurj licytacyi części dóbr Ho- i 2 morg. ogrodu wartości 220 vłr, 
= PME |= í ryblady czyli Holihrady Melitona Lityńsk e- w paka w kwocie 142 zł. 64 et. 
iepl: i = | o własnej, 2. w Kowalowce 
Warzyce Niepla ME | F Bliższe warunki i wyciąg tabularny 3. w Kujdavowie 
L z a muj | SET | w Łącki a przy Ujściu zielon. 
| 


główne warunki licytacyi i dzierżawy : 


1. Czynsz dzierżawny spłacać należy w ratach kwartalnych z góry, 
2. kuucyą dzierżawną złożyć należy w wysokości półrocznego czynszu 


dzierżawnego i 
> 


wystawić dokument kaucyjay sądow nie lub notaryulnie legalizowany, 


kaucyę hipotekarna wyklucza się, 


PR 


dzierżawca 
pokrzywdzenia nad połowę wartości. 


e" 


dzierżawcy uie przyznaje się zniżenia lub opustu czynszu pod żadnymi 
zrzeka się zastosowania środków prawnych z $ 934 ust. eyw. z tytułu 


waruskiem i 


Licytacya odbędzie się za pomocą pisemnych ofert, które mają zawierać wadyum 10 


proe. ceny ofiarowanej, okres j przedmiot dzierżawy, imię i nazwisko tudzież miejsce 
stałego zamiewzkania oferenta i ofiarowaną cenę liczbami i słowami. Oferty mają da- 
lej zawierać, oświadczenie oforenta, że mu warunki licytacyi i dzierżawy dokładnie są 


znana i Że im się bezwarunkowo podaje. Oferty oznaczona zewnątrz jako 
dzierżawę folwarku w Biorówce z Nieplą i Chrząstówką wnieść należy do e. 


oferty na 
k. dy- 


rekeyi lasów i domen w Bolechowie najdalej do dnia 18 mare: 1879 godz. 10 rano. 
6. Skarb zastrzega sobie prawo wolnego wyboru między ofertami bez względu na wy- 
sokość ofiarowanego czynszu dzierżawnego. 


7. Akt lieytacyjny obowiązuje dzierżawcę od chwili wniesienia oferty, 


zaś fundusz reli- 


gijuy od dnia doręczenia zawiadomienia dzierżawcy, że ofertę jego przyjęto i dzierża- 
wca zrzeka się odwołania ceny podanej jakoteż terminów w $. 86% p. ust. eyw. po- 


stanowionych co przyjęcia przyrzeczenia. 


Resztę warunków można przejrseć w 


e. k. galic. Dyrekcyi lasów i domen w Bole- 


chowie lub w e. k. Zarządzie lasów i domen w Uszwi. 
C. k. galic. Dyrekcya lasów i domen 


Bol chów dnia 5 lutego 1879. 


(1619) Ed y kk to 

L 2084. C. k. sąd obwodowy w Prze- 
msślu podzje niniejszem do wiadomości, że 
konkurs tusądową nchwałą z dnia 20 listo- 
pada 1878 1. 15253 do majątka Mjżasza 
isub w Przemyślu otwarty. obecnie na mo- 
cy $. 155 ustawy konkursowej zniesiony 
zostaje. 

Przemyśl d. 1 marca 1879. 
(1582 1—8) Edykt. 
L. 8900. Zə strony e. k. sądu powia- 
towego w Jezłoweu podaje się do powszech- 
nej wiadomości, iż celem zaspokojenia pre- 
tensyi Jerruy Muttner w ilości 84 zł. w. a. 
z pn. reainość dłażnika Józefa Mielnik pod 
N}. 32 w S-dka-h p łożona, składająca się 


ca 1879, każdym razem o 9 godzinie rano, 
jednakowoż w pierwszych dwóch terminach 
tylko za cenę szacunkową 150 zł. w. a. lub 
wyżej takowej, natomiast zaś w trzecim ter- 
minie także poniżej ceny szacunkowej przez 
publiczną licytacyę sprzedaną będzie, na któ- 
rą to licytacyę chęć kupienia mających z 
tem dołączeniem się zaprasza, iż resztę wa- 
runków licytacyi w tutejssym sądzie przej- 
rzeć mogą. 
Jazłowiec dnia 30 września 1878. 


(1688 1—3) Edy kt 


L. 2970. Ok. sąd powiatowy w Sie- 
niawie ogłasza, że celem zaspokojenia należy - 
| tości galieyjskiego zakładu kredytowego ziem- 


Dla wierzycieli hipoieeznych, którzy- 
by po doiu wystawienia wyetągu tabulat- 
nego to jest po 18 października 1877 prawo 
hipoteki uzyskali, lub siórymby uchwała ni- 
niejsza, albo jakakolwiek następna uchwala 
sądu doręczoną bzć nie mogła, ustaaawia 
się kuratorem adwokata Dra, Giogiera, a za- 
stępcą tegoż adwokata Dra. Łuczakowskiego, 

Taruopol 24 lutego 1879 
(1E01 1—3) dy kt. 


L. 7586. Ok. Sąd krajowy we Lwowie | 


niniejszem ogłasza ża uchwałą z dnia 6 liv- 


ca 1878 | 31107 dozwolił eketabulacyi lega- | 
tu 200 duk. holl na rzecz Pauliny Skwir- | 


czyńskiej zamężnej Sauperowej iutabulowanej 
w stanie biernym '/,iczęści sumy 1500 duk dia 
Julii Bielskiej na dobrach Osiek ciężącey. 
Uchwałę tę doręcza się dla niewiadomej 
z miejsca pobytu Pauliny Sauperowej na re- 
ustanowionego kuratora adw. Dra. Malego, 
któremu adw. Dra. Tilla zs zastępeę oddano. 
Wzywa się tedy Paulinę S:uperowa a- 
żeby w należytym czasie do sądu osobiście 
stanęła, lub potrzebne tytuły prawne usta- 
powionemu kuratorowi udzieliła, lub innego 
wybrała zastępcę i sądowi oznajmiła, gdyż 
inaczej wyuikujące z zaniedbania skutki sa- 
ma sobie przypisać będzie musiała, 
Lwów dnia 22 lutego 1879. 
(1611 1—3) B dy k t 
L. 962. C. k. Sąd powietowy w Prze- 
worsku zawiadamia sukcessorów Jędrzeja Mo- 


łonia, iż w sorawie Józefa Mołonia o inta"; 


bulacyę praw: zasqawu dlas my 120 złr. w. 
a., dla pozwaużj masy leżącej Jędrzeja Mo- 
Jonia kuratorem e. k. Notaryusz p. Wodes- 
ki ustanowionym został. 

Przeworsk 22 lutego 15679. 
(1509 1—3) Bdy K t. 

L. 20530. O. k. sąd obwodowy w Tar- 
zowie dodaja do publicznej wiadomości, że 
ina zaspokojenia wierzytelności Laza”a Ma- 
sehlera w kwocie 275 złr. z pn. i wierzy- 
jtelności Sary Berastein w kwocie 71 złr. z 
pn. rozpisaną zostaje przymusowa sprzedał 
;przez publiczną licytacyę realności pod Nr. 
; 154 w Ternowie W leieście położonej do 
dłużników Dawida i Ścheiadl: Koramehlów 


z połowy chałupy, mełego chlewka, połowy skiego w Krakowie, w kwocie 300 zł. z pa., należącej w ostatuim terminie na dzień 16 


cgrodu i jedzcgo sznura pola ornego w tu-, odbędzie się egzekueyina licytacya realności | kwietaia 1879 o godzinie 10 przed połudn. 


tejszym sądzie w trzech terminach mianowi- | pod Nr. 279 w Cieplicach, dłużnika Ilka! w tatejszym sądzie. 


cie na dniu 18 kwietnia, 28 maja i 20 czerw- 


Huczka włąsnej, w trzech terminach a to 


Cenę wywołania stanowić będzie war- 


w Romaszówca 
w Rosochaczu 
v Szmańkowczykach 
w Zalesiu 
. w Zubrzecz 
asdydaci cheacy się ubiegać o która 
z wyż wymienionych posad moją asjdalej do 
lo kwietnia b. r. wnieść swe podania za po 
średni”twew władzy przełożonej i załączyć 
dokumenty służbowa jako też dokładny wy- 
kaz służbowy sporządw ny według przepisa- 
nego formularza. 

Z e. x. Rady szkolnej okręgowej. 
I Gzortków dnia 6 marca 1879. 
i (1549 1—3) Edyk t. 

L. 5959. 0. k sąd krajowy ws Lwo- 
wie rozpisuje na zaspokojezie sumy 1253] 
złr. 92 ent. v większej sumy pożyczkowej 
138600 ztr. w. a. pochodzącej z 6'/, odsetka- 
mi od daia 1 marca 1878 bieżącemi i pro 
wizyą awłoki po 7%% od każdej w dniu I 
marca i Í września począwszy od dnia lgo 
marca 1878 nieuiszczonej półrocznej raty pa 
655 zł. 30 et. w.a. aż do całkowitego uisz- 
czenia dłużnego kapitału bieżącą, tudzież 
kosztów egzekucyjaych obeeuia w iłości 24 
| zdr. 88 et. w. a. przyznanych, publiczną 
| sprzedaż przymusową realsości pod |. 5931, 
we Lwowie położonej, do dłużnika Jana Za- 
wadzkiego należącej i dłużnej sumie wedle 
|Dom. 147 p. 118 n. 16 oa. za hipotek: 
j służącej, Ra rzecz galie. kasy oszezędn0ści, 
i Ceną wywołania jet kwota 27.200 zl. 
į wsl. austr. 
| Wadyum wynosl 2.700 zł. w. a. 
i Licytacya odbędzie się jedyrie za lub 
"wyżej ceny wywołania na daiu 22 kwietajn 
1879 i 21 maja 1879 o godzinie 10 rauo. 

Bliższe waruuki sprzedaży przejrzeć 
można w ts. registraturze. 

O czem wszystkich wierzycieli hipote- 
cznych wiadomych z miejsca pobytu do ry 
własnych, zaś wszystkich tych, którymby 
uchwała niniejsza z jakiegobądź powodu do- 
ręczoną być nie mogła, lub którzyby jm 
dniu wydania wyciągu tabularnego b. j. pa 
dniu 28go stycznia 1579 r. do tabuli weszli, 
przez kuratora w osobie adw. Dra Popiela 
z substytucyą adw. Dr. Popławskiego i przesz 
edykta się zawiadamia. 

Lwów dnia 8 lutego 1879. 
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(1583 2-—3)  Obwieszezenie. 

L. 1207. C. k. sąd powiatowy w Ko- 
zowie powiadamia, że wskutek prośby egze- 
kucyę prowadzącej 


daż gruntów pod Nr. rep. 46 i 43 w  Zło- 
czówce egzekuta Wolfa Mesznixa, zastawuie 
opisanych ocenionych, ciała tabularnego nie- 
stanowiących na zaspokojewie tejże wierzy- 
telności wekslowej 200 zł. w. a. z 6 prot. 
odsetkami od Ż0go czerwcu 1878 i koszaami 
sądowemi 11 zł. 58 et. i egzekncyjnemi 8 
zł. 17 ct., 6 zł. 38 ct, 9 złe. 86 ct, 4 złr. 
2 ct, 10 zł. 70 et. i 6 zł. w. w. w dniach, 
20 marca, 21 kwiebisia i 20 maja 1879 tu 
w & k. sądzie, każdym razem o godzinie 9 
rano przedsięwziętą będzie. | 

Za cenę wywołania u:tauawia się cena 
szacunkowa tychże gruntów w kwocie 250 
złr. w. a., które przy n'erwszym 1 drugim 
terminie tylko powyżej iub za cənę szaduu 
kową a po trzecim i poniżej takowej sprze- 
dase będą. | 

Każdy chęć kupienia mający winien 
jest do rąk e. k, komisyi licytacyjaej wa- 
dyum w gotówce w kwocie 25 zł. wal. aus. 
złożyć. 

Resztę ześ wsrunków  licytacyjnych i 
protokół zastawniczego opisania tych grun- 
tów tu w registraturze sądowej w zwyktych 
godzinach urzędowych przejrzaue być mogą. 

C. k. sąd powiatowy. 

Kozowa d. 12 lutego 1879. 
(1359 2—8) Edyk i 

L. 5635. 0. k. sąd krajowy jako han- 
dlowy we Lwowiezawiadamia z miejsca po- 


Teresy Stern 1 uchwały | 
c. k. sądu obwodowego w Złoszowie z diia | 
25 stycznia 1879 1. 511 przymusowa sprze- | 


Zakład 10 pre. a sprzedaż nastąpi po- 
jedyńczemi parcelami w trzecim terminie 
|nawet poniżej ceny szacunkowej. 

i Protokoły opisania i oceaienia tudzież 
warunki przetargu przejrzeć możsa w  tusą- 
dowej regist aurze, 

Soka! dnia 16 września 1878 
| (1446 2—3)  twiwwieszezenie, 

L. 8079. ©. k. Sąd powiatowy w Ula- 
nowie podaje uiniejszem do powszechnej pu- 
| blicznej wiadomości, iż celem wydobycia 
preteusyj Majera Hakla w kwocie 27 zł. w. 
a. z pn. przedsięwezmie w duiach 21 kwie- 
nia Ż6 maja i 30go czerwca 1879 zawsze o 
godzinie 11 zraca egzekucyjną sprzedaż re- 
|alności pod l. k. 481 w Ulanowie gołożonej 
ciała tabulurnego uiestanowiącej do Maryan- 
| hy Witkiewicz należącej. j 

| Cena wywofa4ig stanowi wartość sza- 
| cunkowa 180 złr. a. w. 

Wadyum wjauzi 18 al. a. w. 

Reszty warunków licytaeyjnych jak nie 
mniej protokół zastawaiczego opisania i o- 
Szacowanie tej realności przejrzeć moż:a w 
tutejszosądowej registraturze. 

Ulanów 10 stycznia 1879. 
| 1475 2—3) Edykt 
| L. 4586. Daja 29 kwietnia 3 czerwca 
| 8 lipca 1879 o godzinie 10 przedpołudniem 
|w gmachu sądowym publiczna licytacya re- 
palności przedmiotem ssiąg gruntowych bę- 

dącej pod l 51 w Przyborowiu położonej 
Jana Bolka własuej na zaspokojenie preten- 
| syi 250 zł. 

Cena w yxołania 600 zł. 

Wzdyum 60 złr. © f : 

Resztę warunków i wyciąg hipoteczny 


| 
| 
| 


bytu niewiadomego A. J. O. Rogosza, że úa | przejrzeć można w sądzie. 


prośbę firmy „Wilhelm  Woelmers Sebrift- 


gisserei* uchwałą z 80 listopada 1678 liczb. | (1588 


59551 wydano przeciw niemn nakaz zapła- 
ty sumy wekslowej 906 marek 65 tenigów 
w. n. Z pl. 

Ustanawiając adwokata dr. 
ratorem, zaś adw. dr. Maurycego Byka te- 
goż substytutem dla pozwanego A SIO! 
Rogosza, wzywa się go, aby tymże zastępcom 
potrzebnej do obrony iuformacyi wcześnie, 
udzielił, lub lun-gu obrał sobie Za tepee, 
gdyż inaczej skutki zaniedbania sam sobie 

zypisze. 
ża” Lwów d. 15 lutego 1879. 
(1487 2—3) Obwieszczenie. 

L.. 5198. ©. k. sad powiatowy w Li- 
manowej wiadomo czyni, że ua zasadzie pra- 
womocćnego wyroku c. k. sądu krajowego w 
Krakowie z 4 lutego 1876 l. 253 celem za- 
spokojenia resztującej należytości 150 zł. w. 
a. z 6 proc. od 2 października 1378 i xo- 
sztami 10 zł. 48 ent., 9 zł. 12 ct, 17 złr. 
50 ct. i 8 zł. 16 ct. w. a. wykonaną zosta- 
nie w gmachu tutejszosądowym 28 kwietnia 
1879 o godzinie 10 rano przymusowa sprze- 
daz dłużnikowi Jędrzejowi Jędrzejsk nalt- 
żącej, ciała hipotecznego nie stanowiącej re- 
alności pod |. 12/81 w Laskowy pod wa- 
runkami rezolucyą z 1% marca 1837 liczb 
1119 e. k. sądu powiatowego w  Wisniezu 
oznaczonemi ze zmianą tylko ostatniego u- 
stepu 1 warussn w tea sposób, że sprzedaż 
nastąpi i poniżej ceny szacuukowej na obec- 
nym czwartym już terminie. | 

O tem zawiadamia się interesentów. 

Limanowa d. 21 styeznia 1879. 

©. k. sędzia powiatowy. 

477 2—3 Sdy kt. 

ak L. 3685. C k. sąd powiatowy w Dro- 
hobyczu ożitajmia, że nę dniu 18 paździere 
nikas 1847 zmarł w Bronicy Antoni Lewicki 
bez pozostawienia ostatniej woli rozporzą- 
dzenia, że do spadku po nim córki zamężue 
Marya Iłużko, Nacia Harnycz, Tazia Kuz- 
Myceż, syn Iwara Lewicki sẹ powołeni. 

Gdy sądowi życie i miejsce pobytu 0- 
statniego nie jest wiadomem, wzywa się go 
ażeby się w przeciągu jedaago roku w są- 
Łe tutejszym zgłosił i oświadczenie do 
Spadku wniósł, gdyż inaczej spadek że zgła- 
SZającemi się spadkobiercami i z kuratorem 
wanem B-jbs przeprowadzonym zostanie. 
(1605 2—3 5 

—3) Kaóykt 

„ L. 6200 O. k. sąd krajowy we Lwo- 
Wie uwiadamia Rachmiels i Chanę Landau, 
Dat, Morawskiego, Maurycego Kolischeca 
rotę va Roeseta, Maurycego Bsumfelda, Do- 
dm A Salomona Landaua, których miej- 
23 listo „a nie jest wiadome, że uchwałą z 
kredie aS 1878 |. 56412 dozwoloro wy- 
doty gotowy dóbr Sianukowy górnej 
rami, i fora. li Qieszanowskiej z nadeięża- 
z "2000 tę uchwałę ustonowione- 


mu dla się à 3 
0. E Ich kuratorowi adw. dr. 


4 e. k. sądu kraj w 
Lwów d. 15 lutego 1879. 

OM... (0 e 

„da ARE „7. k. Sokalski sąd powiatowy 
rozpisuje niniejszym w celu wydobycis wje- 
rzytelności Salamone Steinbacha w ilości 9 
zł 8 ch W. a Z pn, przymusowy jsewny 
przetarg 8 kawałków roli po pół morga z 
gospodarstwa pod l. spis, 47 e Chorobro- 


wie położonego do dłsżnej masy spadkowej 
Waśki Guińsziej należących cisło bipoteczue 
nieszanowiących na dzień 26go maja 23go 
i 4 sierpnia 1879 w gmachu sądowym cd 
10 godziny rano. 


í A A 
|jeżeliby inuego vełnomcvcaika obrał sądowi 


A Z A aa a me: 


Bizosko 1 grudnia 1878. 

2—3) «wkwieszezenie. 

L. 38855. 0. k. Sąd drlegowany miej- 
ski powiatowy w Krakowie ustanawia p. ad. 


| Dr. B:bensehiisza z substytucyą p. adw. Dr. 
Feilesa ku- | 


Kroczyńskieg kuratorem niewiadomego z 
miejsca pob.i1 Ksawerego Jaroszkiewicza w 
sporze drobiazgowym przez J. Tislowitza 
przeciw temuż 0 zapłacenie 15 zł. 90 ct. 
wytoczonym i wzywa tegoż pozwanego aby 
tomoz kuratorowi środki dowodowe których 
do obrony swej użyć zamierza udzielił lub 


| wskazał. 

Krsków 21 lutego 1879. 
(1594 2—8) E dy k t. 

L. 692. D.rofłej Tkaczuk gospodarz z 
Opnlska uze*ny marnotrawcą, kuratorem 


dlań mianowany Maksym Łucys gospodarz 
Z c. k. Sądu powiatowego 
Sokal dnia 10 lutego 1879. 
(1591 2—83) Edykt. 

L. 718. ©. k. Sąd powiatowy podaje 
do wiadomości, iż celem zaspokojenia pre 
tensyi 108 zł. s pn. xa rzecz Gerschona Ke- 
siera odbędzie 27 mare: 24 kwieiaia i 25 
maja 1879 każdym razem o godzinie tótej 
w zabudowanu tusądowem publiczna sprze- 
dsż realności dłużnika Mikołaja SŚmyka w 
Smolinie pod l. 45 subrep. 282 poł żona 
nie tabularna na 610 oszacowana. 

Inne warunki licytacyjne można 
rzeć registraturze. 

Niemirów, 3 marca 1879. 
(1593 2—83) Edyk t 

L. 4658. O. k. Sąd powiatowy w Sa- 


nia wierzętelzości Berls Trenczera w kwo- 
cie 125 zł. w. a. z pn. odbędzie się w dniu 
18 marca 17 kwietnia i 29 maja 1879 o 
godzinie 10 rano publiczna sprzedaż realno- 
świ pod |. k. 37 w Zarszynie pałożonej Ru- 
bina i Feigi Sehmulewiczów właszej. 

Cona wyw: łonia 750 zł. 

Wadyum 75 zł. w. a. 

Warunki licytacyjne są do przejrzenia 
w registrturze sądu. 

Sanok duia 28 sierpnia 1878. 

(1589 2—3) [E d y kt. 

L. 40829. W e. k. sądzie pow. miej- 
sko delegowanym w Krakowie toczy się per 
traslacya spadkowa po $. p. Janie Ponczyń- 
skim vel Płonku w Krakowie bez pozosta- 
wienia ostatniej woli rozporządzenia na dniu 


przychodzą jego dzieci: Edmuud, Albertyna, 
Amalia, Żezop i Melania Pończyńsey vel 
Płonki, a ponieważ miejses pobytu sądowi 
tut. j-st niewiadomo — przeto wzywa się 
trehże, aby w ciągu jedaego roku liczące od 
dnia ostatniego ogłoszenia niuiejszago edyk- 
tu w c. k. sądzie powiatowym miejsko-dele- 
gowanym w Krakowie do tego spadku się 
zgłosili, inaczej bowiem spadsk ze zgłoszo - 
nymi dotychczas dziedzieami przeprowadzo- 
ny będzi”, przyczem się nadmienia, że ku- 
ratorem tych z miejsca pobytu niewiadomych 
spadkobierców ustanowiony został adw. Dr. 
Micha! Iehheiser z substziucyą adw. Dra. 
ona Hibsnschiitza. 

[Leon Kraków d. 13 lutego 1879. 

(1536 2—3) Kdykt. 

L. 1392. 0. k. Sąd powiatowy wzywa 
| niewiadomę z minjsca pobytu Jewdochę Se- 
(nyszyn, aby © ciągu roku deklnraeyę do 
spadku po oien Hryniu Senyszyn dnia 16 
|lipca 854 w Kryniey bez testamentu zma - 
mae wniosła, gdyż inaczej spadek ten tylko 


Gzzcta Lwowska Nr. 56 z wia 8 marca 1379. 


przej- | 


noku wiadomem czyni, że celem zaspokoje- | 


3 marca 1872 zmarłym. Do spadku po nim | VIllej raty z 


7 


ze zgłaszającymi się spadkobiercami, i usta- 
nowionym dla niej kuratorem Seniera Sery- 
szya przeprowadzony zostanis. 

Medenice 31 maja 1878. 

(1402 2—3) Obwieszczewie. 

L. 419. W e. k. sądzie powiatowym w 
Haliczu odbędzie się w daiach 22 kwietnia 
26 maja i 17 czerwca 1879 zawsze o go- 
dzinie 10 rano w sprawie Feibisza Siret» 
przesiw Huatowi Kukura o 54 zdr. 9 et. a. 
w. zpn, publiczna licytacya realności w Tu- 
mirzu pod lk, 11 połużonej, ciała tabular::6- 
go nie stanowiącej. — Cena wywołznia wy- 
nosi 335 złr., zaś wadyum 34 a. w. — Rs- 
sztę warunków i akt oszacowania wolno w 
tusądo «ej registraturze przejrzeć. 

Z c. £. sądu powiatowego 

Halicz dzia 29 stycznia 1879. 

(1602 2—3) C VAUR p 
Ogłoszenie konkursu. 


Ne mocy reskrypiu wysokiego C. K. 
Ministerstwa skarbu z dnis 24 luteg r. b. 


l 5661, rozpisuje się niuiejszem koukurs na 

obsadzenie kilku doczasowych posad mierni- 

czych dla wykonania robót reubulacyjnych 

celem uregulowania pzdatxu gruntowego w 

Galicyi, Is'ryi i Dalmacyi, na czus trwauia 

tych czyność!, za wynżgrodzeniem 2 zł. dzien- 

nie, tudzież za zwrotem kosztów podróży 
służbowych i innych wydatków pomiarowych 
wedle przepisów w tej mierze istniejących. 

Osobno będą przytem wynazrodzone te, pod 

względem jakości zupełnie zad”walniając» ro- 

boty reambulacyjne, które co do swojej iloś- 
ci przewyższą obowiązującą ilość rezultatów. 

Ubiegający się o posady mierniczych 
mają najdalej do logo marca r. b wnieść 
własuoręcznie pisan- podania do Prezydyuima 
e. k. komisyi krajowej podatku gruntowego 
we Lwowie z ndow.dzieniem wieku, wiado- 
mości języków, moralnego zachowania się, 
studyów ukończonych, praktyczaych wiado- 
mości w zawodzie geometryczuyis, jakoteż 
fizycznego uzdolnie:iz do pomiarowej służby 
polowej. 

Lwów hnia 6go marca 1879. 

(1503 2—3) Edaykt. 

L. 1476. ©. k. sąd powiatowy w Moś- 
ciskach uwiadamia z miejsca pobytu niewia- 
domego Józefa Kalmaua, tudzież nieznanych 
jego wierzycieli "a przyjętej uchwałą tasądo- 
wą z 20 października 1873 l 1359 do de- 
pozytu kaucyi Józefa Katmaua w kwocie 116 
zł. 48 et. 1180 zł. w. a. już ubezpieczonych 
lub ubezpieczenie uzyskać mogących, że na 
prośbę gminy miasta Sądowej Wiszni wyz- 
naczono do wywod1 płynności i pierwszeń- 
stwa wierzycejnoś i, powyższą kaucyą obo- 
wiązujących, terizin dnia 30 kwietnia 1879 
o godzinie 10 rano i ustanowiono dla Józe- 
fa Kalmana kurstora w osobie Marcina 
Sehitterlego, dle nieznanych wierzycieli zaś 
kuratora w osob.s Adama Jeziersk.ego z 
Mościsk. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Mościska doia 20 lutego 1879. 

(1447 1--3) © dy k 6. L. 31386. 
C. k. sąd krajowy w Krakowie podaje 

do wiadomości, że w drodzo egzekucyi aktu 
przed e. k. notar:uszem Stanisławem Madej- 
skim 26 listopadu 1873 r. w Tymowy do 
licz. R. 1160/573 zdziałanego, celem zaspo- 
kojenia: 

Illciej raty z d. 1 sierpnia 1875 w kwocie 11 
zł, 70 ct, 12 proe. zwłoki od tej kwo- 
ty od dnia 1go sierpala 1875 do dnia 
zapłaty, 


f IVtej raty z d. 1 lutego 1876 w kwocie 11 
| 


zł. 70 ct, 12 proc. zwłoki od tej kwo- 
ty od dnia 1go lutego 1876 r. do dnia 
zapłaty, 

Vtej raty z d. 1 sierpnia 1876 w kwocie 11 
zł. 70 ct., 12 pro’. zwłoki od tej kwo- 
ty od dnia 1go sierpnia 1876 do dnia 
zapłaty. : 

Vltej raty z d. 1go lutego 1877, w kwocie 
11 zł. 70 et, 12 proc. zwłoki od tej 
kwoty od dnia 1 lutego 1877, do dnia 
zapłaty. i 

VIlmej raty z d. 1 sierpnia 1877 w kwocie 
11 zł. 70 et., 12 proe. zwłoki od tej 
kwoty od dnia 1 sierpnia 1877, do dnia 
zapłaty. 

d. 1 lutego 1978 w kwocie 11 

| zł. 70 ct, 12 proc. zwłoki od tej kwoty 
od 1 lutego 1876 do dnia zapłzty po- 
zostającego dv spłacenia kapitału poży- 
czkowego w kwocie 144 zł. 87 ct, orsz 
kosztów egzekucyjnych na rzecz gali- 
cyjskiego Towarzystwa kredytow. ziem- 
skiego, odbędzie się w ck. sądzie krajowym 
w Krakowie przymusowa publiczna 
sprzedsź majętności „Osada dworska 
czterdziesta trzecia“ w Tymowy ad Brze- 
sko położonej, przez publiczną jicytacyę 
w  trzeeh terminach, maiznowieje, w 
dniach 24 kwietnia, 5 czerwca i 7 li- 
pra, 1879, każdym razem o godzinie 10 
z rana pod uaetępującemi waruukami: 
Przedmiotem licytacyi jest majętność 

„Osada dworska ezterdziesta trzecie“ w Ty- 

mowej ad Brzesko. 

Za cenę wywołania ustanawia się war- 
tość przy udzieleniu pożyczki 


| poniżej której majętność ta na 


przyjęta 438 zi, 


| wszelako nie niżej jak za 300 zł. sprzedaną 
| zostawie. 

Chęć kupna mający winien przed roz- 
! poczęciem lieylaeri złeżyć do rąk kemisyi li- 
|cytacyjuej jako ssdgum 1o część ceny sza- 
cuukowej i j. 45 zł. 

Reszta warunków lieytacyjnych, skt no- 
taryalny i wyciag hipoteczny w registraturze 
sądowej, a w dzień licytacyi w biurze ko- 
misyi lieyfacyjnej vczejrzane być mogą. 

Kraków 20 grudnia 1878. 

(1551 2—3) kdykt. 

| L. 8065. C k. sąd obwodowy w Sam- 
borz» uiniejszem zawiadamia % miejsca po- 
bytu niewiadomego Antschla Berischa Ron- 
uera ża Pessia Hopfiuger przeciw niemu pod 
dniem dzisiejszym do l. 5065 nakaz zapłaty 
| względem <umy wekslowej 106 zł. w. a. z 
po. uzyskała, tudzież że dlu niego kuratora 
adwokata Dra Ehriicha z zastępstwem adw. 
Dra Kohna ustanewiono. którym pozwany 
należyt: środki do obrony udzielić, lub in- 
nege zastępcę z powiadomieniem sądu usta- 
nowić ma. 

| Sainbor dnia 25 lutego 1879, 

| (1480 2—3) Edykt. 

I L. 6929. O. k. sąd powiatowy w Szezar- 
|eu uwiadamia nieobeeną z Życia i miejsea 
| pobytu niewiadoma Nastkę Koszyk że 7go 
| grudnia 1850 zm»rł beztestamentalnie ojciec 
tjej Aleksasd-=r Koszyk w Rakowcu, i wzywa 
| ją aby w przeciągu jednego roku do tutej- 
szego sądu się zgłosiła i oświadczenie swe 
do spadku po nim wniosła, gdyż inaczej 
spadek ten z kuratorem dla niej w osobie 
' Aatoniego Jelenika z Rukowca ustanowio- 
nym przeprowadzonym zostanie. 

Szczerzec 29 października 1877. 

(1824 3—3) Obwieszczenie. 

L. 401. ©. k. Sad obwodowy Tarnow- 

| ski niniejszym edyktem wjadumo czyni, iż 
i p- Wolf i Lea małżonkowie Werthermerowie 
i wnieśli podaniem 30go lipva 1878 1. 18269 
i skargę przeciw Markusowi Kówigsdorfsrowi 
| recte Kónig:dorfowi i Chanie Kónigsdorfera- 
l wej reete Kónigsdorfowej i ich uiewiado- 
mym » imienia i miejsca pobytu spadkobier- 
com 0 zawyrokowanie, iż prawo najmu real- 
nośći pod l. 41 w Tarnowie na Zawalu po- 
cząwszy od 29 września 1835 do tegoż dnia 
1855 sub. Dom. 10 pag. 52 v. 1 om. ciążą- 
ce jako zgasłe ze stana biernego tei realności 
wyext:bułowane być ma i o poraoe sądową 
prosił w skutek czego teriaiu 3Qdniowy do 
wniesienia obrony zakreślony został, 

Z powodu nieznanego miejsca pohytu 
zapozwanych z Życia niswisdcmych przezna- 
czył tutejszy sąd dla zastępstwa ua koszt i 
niebezpieczeństwo  zapozwanych tutejszego 
E Dra Pietrzyckiego z substytucyą 


adw. Dra. Malswskiego na kuratora, z któ- 
rym wsiesiony spór według ustswy eyw. dla 
Galicyi przepisanej przeprowsdzonym będzie. 

Tym edyktem przypomina się zapozwa- 
nym ażeby w przezaaczonym czasie albo się 
sami osobiście stawili albo potrzebne dokumen- 
ta przeznuczonemu zastępey udzielili, lub też 
ianego obrońcę obrali i tutejszemu sądowi 
ozasjmili ogólnie do obronienia prawem prze- 
pisane środki użyli, inaczej z ich opóźnie- 
nia wynikające skutki sami sobie przypieaćby 
musieli. 

Tarnów 8 sierpnia 1878. 

(1575 3—3) dykt 

L. 8494. C. k. sąd krajowy we Lwow- 

wie niniejszym edyktem wiadomo ezyni, że 
e. k. uprz. gal. ake. Bank hipoteczny we 
Lwowie przeciw Mojżeszowi Judzie Thier 
pod d:iem 17 grudnia 1878 pozew wniósł 
io pomoc sądową prosił, w skutek czego 
przeciw temuż t. s. uchwałą z dnia 21 gru- 
duia 1878 do i. 63162 nakaz zapłaty 2 rat 
pożyczkowych po 28 złr. 35 ct, i reszty ka- 
pitełu 834 zł. 68 et. z pu. wydany został. 

Ponieważ miejsce pobytu pozwanego 
jest nieznane, a zatem e. k. sąd krajowy do 
zastępowania i na jego koszt tutejszego ad- 
wokata Dr. Maurycego Byka, za substętucyą 
adw. Dra Feilesa koraicrem mianował, z 
którym niniejsza sprawa wedle ustawy sądo- 
wej dla Galicyi przepisanej 
będzie. 

Niniejszym wię: edyktem wzywa się 
pozwanego, aby w należytym czesie osobi- 
ście stanął, lub petrzebee tytuły prawne u- 
stsnewionemu zastępcy udzielił. lub innego 
zasiępcę wybrał i sądowi oznajmił, słowem 
stosownych do obrony środków użył, gdyż 
wynikające z »aniedbania skutki sam sobie 
przypissć będzie musieł. 

lwów dnia 32 lutego 1879. 

(1572 8—3) ZEdykt. 
L. 1786. ©. k. sąd powiatowy w No- 
wymtargn zawiadamia nieznanych spadko- 
IRK 1 wierzycieli śp, Bolesława Aleksan- 
dra Kf?osowskiegn, że daia 16 grudaia 1875 
| zmar? (w Myśleniezch bez pozostawienia o- 
|statniej woli rozporządzenia Bolesław Ale- 
|5sander Rola Kłosowski urodzony dnia 17 
| listopada 168% w Witejkach, parafis Gedrs- 
jecka w Wielkim księstwie Litewskiem i 
|vzywa ich, sby w przeciągu roku zgłosili 
|swe prawa do spadku po śp. Bolesławie 
| Aleksandrze Rola Kłosowskim, w razie bo- 


przeprowadzoną 


M 4 rlerwszym i wiem przeciw:ym pozostała spuścizna władzy 
| drugim terminie sprzedaną nie będzie, na ces. rossyjskiej wydaną zostanie. 
trzecim zaś nawet i powiżej cesy wywołania | 


Nos ytarg daia 1 marca 1879. 


(1471 3—3) Bdyk t. 

L. 638. O. k. sąd cbwodowy Tarro- 
wsi podaje do wiadomości Marciua Ozuby, 
Że wydaną dla tegoż uchwałę z duia 15 lip- 
ca 1878 l. 11795 w sprawie Józef: Szeakla 
w przedmiocie egzekucyjuego oszacowania 
realności pod Nr. 19 w Woli Rzędzińsgiej 
położonej, Marcina Czuby własnej, tudzież 
sekwestracyi dochodów z tej realności z po- 
wodu niewiadomego jego miejsca pobytu, 
zamianowanemu kuratorowi adw. Dr. Febu- 
sowi Salamonowi doręczono. 

Tarnów dnia 7 lutego 1879. 

(1435 3—3) iewieszezeniea. 

L. 1083. Ces. kr. sąd obwodowy jako 
handlowy wzywa dzierzącego wexel dttina. 
Frysztak 1 stycznia 1876 na kwotę 20 złr. 
opiewający, na własze zlecenie przez Izraela 
Wagschsla wystawiony w 8 miesiątach a 
dato płatay, przez Leona Majchrowieza i 
Józefa Trybaka akceptowany, by w dniach 
45 od trzeciego ogłoszenia w Gazecie Lwo- 
wskiej licząc takowy sądowi przedłożył, ile 
że tenże za umorzony zostanie uznanym. 

Tarnów dnia 30 stycznia 1879. 

(1489 3—3) Edykt. 

L. 18830. Dnia 27 maja 1879 dnia 8 
czerwca 1879 i dnia 17 czerwca 1879 o go- 
dzinie 10 rano odbędzie się w tutejszym są- 
dzie przymusowa publiczna sprzedaż realno- 
ści pod l. k. 77/79 w Wojutyczach położo- 
nej ciała tabularsego niestanowiącej w spra- 
wie Lazarusa Enkera przeciw Autoziemu 
Kędzierskiemu pto 120 złr. a. w. z przyna- 
leżytościami. 

Cena szacunkowa 
828 złr. a. w. 

Wadyum 82 zł. 80 et. 

Przy pierwszych dwóch terminach re- 
alność tylko za lub wyżej ceny wywołania 
przy trzecim nawet poniżej takowej sprzeda- 
nę będzie. i 

Resztę warunków lieytacyjnych wolno 
w tutejszo sądowej registraturze przejrzeć. 

0. k. Sąd powiatowy miej. del. 

Sambor dnia 31 grudnia 1878. 

(1424 3—3) Kdy Bt 

L. 169. C. k. Sąd obwodowy w No- 
wym - Sączu niniejszym eoyktem wiadomo 
czyni, że p. Antoni Kosterkiewiez pod dniem 
10 stycznia 1879 1l. 169 waiósł przeciw Mi- 
chałowi Reklewskiemu, Felieyanowi Rskle- 
wskiemu i możebnym tegoż prawonabęweom 


wywoł:nia wynosi 


pozaw o przyzosnie prawa własności do je- | 


dnej dwódziestej części dóbr Wielopola do- 
tąd na imię Michała Reklewskiego zehipote- 
kowanej tudzież prawa własności do kapita- 
łu indeminizecyjnego z tej jednej dwódziestej 
części dóbr Wizelopcla Felicyanowi Rekle- 
wskiemu orzeczeniem z dania 15 marca 1875 
l. 1005 przyznanego % prośbą o adnotacyę 
tegoż pozwu i że uchwałę z dnia dzisiejsze- 
go do l. 169 pozew ten da postępowania pi- 
semnego zadekretowano i preszoną adno*u- 
cyą tegoż zarządzono. «za SB 

Ô tem zawiadamia się a Życia i miej- 
sca pobytu niewiadomych Michała Reklewskie- 


go, Felicyana, Reklewskiego oraz tegoż ostat- : 
możebnych prawomabyweów do rąk | 


niego 
ustanowionego kuratora adwokata Dra Zie- 
lińskiego z substytucyą adwokata Dra Zele- 


chowskiego i tymże z życia i miejsca poby-, 


tu niewiadomym się poleca by kuratorowi 


o miejscu swego pebytu donieśli i dokumen- ` 
ta oraz inne środki dowodowe do wykazania | 
ich praw służyć mogące dostarczyli, lub też . 
innego zastępcę swego sądowi wskazali ina- | 
czej bowiem wszelkie złe skutki z zaniedba- | 


nia ich wynikłe, sami sobie przypisać będą 
winni. 
C. k. Sąd obwodowy 
Nowy - Sącz d. 25 stycznie 1879. 


(1565 3—3) Obwieszczenie. 

L. 666. Uwiadamia się z miejsca po- 
bytu niewiadomego Jana Gonet że przeciw 
niemu i Agaieszce Gonet na dniu ŻY stycz- 
nia 1879 l. 666 wniósł Jas Pelczar pozew 
egzekucyjny o 800 zł. w. a. z pn. z aktu 
notaryalnego daty Krosno dnia 22 stycznia 
18761. rep. 164% który ustanowionemu kura- 


6 


(1435 3—3) Edykt. 

L. 3706. Lwowski e. k. sąd krajowy 
celem doręczenia Lawiemu D umand t. s. u- 
chwały z dnia 6 lipca 1873 1. 32496 do- 
zwalającej wykreślenie resztającej sumy 270 
ziz. W. a Z pn. na rzecz jego w stanie biər- 
„nym należąsych do Łazarz: Förstera części 
tutejszej realności ON. 1267, intabulowanej 
— ustanawia dla tegoż Lewiego Diamanda 
'jako z życia i miejsca pobytu niewiadomego 
— kuratora ad actum w osobie płua udwo- 
(kata Dra. Laudesbergbra, któremu też uch- 
i walẹ jednocześnie deręcza i o tem nieobe- 
'cuógu przez niniejszy edykt zawiadamia. 

Lwów 1 lutego 1879. 

(1500 8—3) Edykt. 

L. 8908. Ck' Sąd powiatowy w Busku 
podaje do wiadomość, iż dnia 19 psździer- 
niku 1878 zmarł Jan Wilimann w Milatynie 
'nowym z pozostawieniem rozporządzewia o- 
,Statniej woli. Sąd nie znając miejsca pobytu 
'syaa spadkodawcy Józefa Willmana wzywa 
go, aby w przeciągu jednego roku licząc od 
| dūra ogłoszssia, zgłosił się w tymże sądzie, 
ji wniósł oświadczenie przyjęcia spadku w 
przeciwnym bowiem razie spadsk byłby prze- 
prowadzony z dziedzicami zgłaszającymi się 
i kurotorem Stanisławem Wilmauem, dla 
niego ustanowionym. 

Z c. k. Sąda powiatowego 
Busk dnia 21 grudnia 1378. 

(1573 3—š%) Edykt 
| L. 2923. Ponieważ siłowi tutejszemu 

nie wiadomo, komu prawo dziedziczenia 
|spadku po ś. p. Teofili Kowszewicz w Soka- 
„lu duia 15 lutego 1879 bz pozostawienia 
| ostatniej woli rozporządzenia zmarłej pozo- 
| stałego, przysłuża, przeto wzywa się wszyst- 
kich tych, śtórzyby jakiesolwiek prawa do 
| dziedziczenia tego spadku sobie rościli, ażeby 
|w przeciągu jednego roku tem pewniej do 
i tutejszego sadu się zgło: li i udowodhiając 
jswe prawa dziedziczenia «świadczenie swe 

do spadku wnieśli, ile Ż» w razie przeciw- 
(nym cały spadek, dla którego kuratora w 
osobie Dra. Filipowskiego w Sokalu zamia- 
|nowano, tym przyznany zostanie, którzy swe 
(prawa doń wywiodą i oświadczenie do spad- 
„ku wniosą, część zaś spadku, do stórej si 
nikt nie zgłosi, albo też cały spadek gdyby 
jsię niki zgłosił, jako bezdziedziczny 

ne rzecz Wysokiego Skarbu przyznanym z9- 
; stanie. 


t 


vie 


C. k. sąd powiatowy. 
Soka! duia 28 lutego 1879. 
: (1571 5—8) Obwieszczenie. 
i u. 5430. Daia 26 rasrea 1879 tudzież 
: dnia 16 kwietnia 1879 i na dniu 7 maja 


gubionego odpisu efektu e. k. powszechnej 
kasy umorzenia długów państwa z dnia 1 
lipea 1851 Nr. 7871 ma 300 zł. m. k. jako 
kaucyę służbową Pawła Kieryczyńskiego by- 
łego kasyera przy Mzgistracie w Slanisławo- 
wie, aby tenże odpis efektu w przeciągu je- 
dnego roku tutejszemu e. k sądowi obwod - 
wemu tem pewaiej praedłożył, w przeciw- 
nym bowie rezis takowy jako, nieważny uz- 
nany, a wydawca ouego do Żadnego wcale 
wywodu i odpowiedzi w tym przedmiocie 
obowiązaaym nie bedzie. 

Stanisławów 15 luteg> 1679. 

(1455 3—3) EH dy k t. 

L 103887. © k. sąd obwodowy w Zło- 
czdwie wzywa w myśl §. 118 ust. hip. 
wszystkich tych, którzyby rościli obie pra- 
wa jakie do sumy 12 zł. 30 et. Dom. Ipag. 
46 ur. 1 cięż. w stanie biernym realaości N. 
20 w Złoczowie na rzecz bra:twa różańto- 
wego przy rz. kat. kościele w Złoczowie hi- 
potekowanej, by akowe w ciągu roku t. j. 
najdalej do 81 grudnia 1879 do tutejszego 
sądu zgłosili, gdyż inaczej suma ta jako a- 
mortyzowaną wykreślona zostanie, 

Złoczów 30 listopada 1878. 

+ (1519 3—8) “dift 
Nr. 4398. Bom Lemberger £ f. Qan- 
desgertchte werden über Ginjchreiten des Mo- 
| ses Rapp, die Snhaber des angeblidj in Ber- 
{uft geratenen Cinlagźbiichelg der galizijchen 
Grcditbant in Lemberg Nr. 7284 auf den 
Stam des M. Rapp und über Einlagen in 
der Gojammtjumme bon 78 fl. 33 fr. 6. W 
jlautenb aufgefordert, binnen ber Şrift bon ei- 
i nem 3ahre jecjs Wochen und dret Zagen, die- 
| jeż Einlagóbiihel um fo gewiffer dem Ge- 
richte vorzulegen, al3 fonften nay Ablauf die- 
fer w baśjelbe für nidhtig erffärt werden 
ir 


Lemberg am 1 %ebruar 1879. 


(1580 3—3) 

! Odpis obwieszezcaia 
| Celem ściągsienia zal giyoh na dobrach 
| Uście zielone i Łuka podatków i innych na- 
leżytości rządowych, odbędzie się w biórze 
podatkowem e. k. Starostwa w Buczaczu w 
| dnia 26 i 27 marca 1879 każdym razem o 
(godzinie 11 przed poładuiem lieytscya na 
| naei odawjanie folwarku dwo'-iego w £u- 
| 


ce obok Uścia z -lonego. Folwark tan z 
gruatami i użytka'ui, jakie 


| dzierżawca Nuebiia Judeafrem l w posiada- ' 


niu miał, wydzierżawiony zostanie na rok 


| kwietnia 1880. 


i Jako tenę wywoławczą stanowi spłe- 


L. 2287. | 


dotychczasowy | 


f jeden t. j. na czas od 1 kwieti 1879 dol | 


1879, każdym razem o godzinie 10 rano ©3ny dotychezas czynsz dzierżi ny w kwo- 
'sprzedacą zostanie w sądzie tutejszym Gie rocznej 8500 zł. 


drodze przymusowej przez pubłiezuą Leyta- | Przystępujący do licytacy! winni zło- 


"cję łąka „Ostrów“ zwasa, do gospodarstwa | Żyć przed rozpoczęciem licv:acsi do rąk ko- | 


jw Woliep pod 1. 26 położonego należąca, | misji licytacyjnej jako wadynm kwotę 350 zł. 
'dłuźrika Stefana Dymyd własna, ciała tabu- „Przed terminem licytse>;aym 
i larnego niestanowiąca, celem wydobycia pray- | *nosić do tutejszego e. k. starostwa także 
| zuanej Jaśkowi Gazdeckiemu kwoty 60 zł. {pisemne oferty, które nmależyci: opieczętowa- 
w. a. Z pil. DP WIDZ Y, być, zsopatrzone ma ką stemplową 

Cena szacunkowa wynosi 60 zł. na 50 ct. zawierać ALDE F F 

Wadyum 6 zł. zł. Z dobładnem podaniem im evia, umizwiską 

Warunki licytacyjne może chęć kupie- | 1 miejsca zamieszkania oferenta, tudzież o- 
nia mający przejrzzć w registraturze sądu | farowany €ZYLSZ dzierżawny iiterami _Wyrs- 
tutejszego. żony jakoteż wyrażue zastrzeżenie, że ofe- 
rent poddaje się wszystkim warunkom, w 
protokole licytacyjnym umieszezonym. 

Przy pierwszym terminie licytacyjnym 
nastąpić może wydzierżawienie tylko zu ce- 
jnę wywoławczą lub wyżej, przy drugim zaś 
1 AR "=. wywoławczej, 

Po node” ok A o? eB * 
ati 0 ae B0'e odda ie game |, asa atutów d ovidried sig moża 
sądowym na dniu 18 kwietnia, 16 maja Da $ i ISZEŻW W 
17 czerwca 1879 każdym razem o godzinie o mn. g 
10 przed południem przymusowa lieytacya uczacz duia 1 marca 1879. 
gruntów a m 123, 194 w Kuryłówce Lorsch m. p. 
położonych, ciała tabularnego nie stanowią- E 
a do leżącej masy dowej Jana Go- Mdykt. L. 26052. 
rala należących które to grunta na pierwszych C. k. wyższy sąd krajowy w» Lwo- 
dwóch terminach za. lub wyżej ceny szacun- | wie pod: ja do wiadomości, że wskutek edyk- 
kowej, zaś na trzecim terminie i poniżej ce- | tu tusądowego z doia 4 grudnia 1877 do 1. 
26032 otwarto nowe księgi gruntowe. 
I. Dla majętności tabularzych. 


C. k. Sąd powiatowy 
Mosty dnia 20 listopada 1878. 
(1570 3—3) Edyk t. 
L. 14113. ©. k. sąd powiatowy w Le- 
;żajsku, podaje do publicznej wiadomości iż 


| ua zaspokojenie wierzytelności, Hersza Bohrera i 


e 


(1287 2—3) 


zza 


moża | 


wadyam w «wocie 350 | 


17. Biskowice, 

18. Kowenies i 

19. Awajszo w okręgu S:mborskiego e. 
k. sądu puwiet m. d. 

20. Brzeziee w okręgu Komarzańskiego 


. k. sądu powiat. 
21. Tatarsko w okręgu 
sądu powiat. 
22. Mykietyńce w okręgu Stauisławow- 
skiego e. k. sądu powiat. m. d 
23. Worebijówka z Poczapińcamiw okr;- 
gu Nowosielskiego e. k. mdu powiat. 
24. Wiarzehniakowce w okręgu 
czowsziego e. k. sądu powiat. 
25. Nahorca małe i 
26. Jamaa czyli Jamni'e w okręgu Ka- 
mioneckiego c. k. sądu powiat. 
27. Łopuszany w okręgu Zborowskiego 
sądu powiat. l 
26. Tsofipólka i 
29. Helenków w okręgu 
e. k. sądu powiat. 


Strejskiego 6. 


Borsz- 


c. k. 


Kozowskiego 


80. £rosienko (Krościenke) w okręgu 
Przemyślańskiego e. k. sądu powiat, 
31. Podwinie w okręgu  Rohetyńskiego 


c. k. sądu powiat. położonych. 
I. Dla posizdłości mniejszych w gminach 
katastralnych. 
1. Dubłany podlegających Lwowskiemu 
e. k. sądowi powiat. sek. II. 
2. Kossowice podlegających Grodeckie- 
mu c. k. sądowi powiat. 
3. Czarnuszowica podlegających Win- 
niekiemu c. k. sądowi powiat. 
4. Hrebeńce podlegających Kulikowskie- 
mu e. k. sądowi powiat. 
0. Hrebenne podlegających Rawskiemu 
c. k. sądowi powiat. 
6. Diatkowce i 
7. Kujdańce podlegających Kołomyjskie- 
(mu 6, k. sądowi powiat. m. d. 
8. Daleszowa, 
9. Chmielowa i 
10. Kolanki podlegających 
kiemu c. k. sądowi powiat. 
11. Czerhauówka podlegających Kos- 
sowskiemu c. k. sądowi powiat. 
12. Ujkowice (Wojkowice) podlegają- 
cych Przemyskiemn c. k sądowi pow. m. d. 
15. Czerteż i 
14. Zabłotce nodlegaiących Senockiemu 
e k. sądowi pow. m. d 
| 15. Beztnichaw:. czyli Bezmijowa górna 
podlegająrych Liskt>rau c. k. sądowi pow. 
16. Krużyki, 
17, Biskowiee, 
18. Koweniee i 
19. Zarajsko podlegających Samborskie- 
mu e. k. sądowi powizt. ra, d. 
20. Brzeziec podlegających 
skiemu e. k. sądowi powiat, 
21. Tatarsko podlegzjacych Stryjskiemu 
c. k. sądowi powiat. 
22. Mykietyńta nodlegajacych Stanisła- 
wowskiemu c. k. szdowi powiat. m. d. 
28. Z»grobela » Janówka podlegających 
| Parnopolskiemu c. k. sądowi powiat. m. d. 
| 24. Worobijówka podlegających Nowo- 
,Slelskiemo e. k. szdowi powiat. 
25. Wierzchuiskowce podlegających Bor- 
szezowskiemn c. k. sądowi powiat. 
26. Naboree małe i 
27. Łodyna z przysiółkiem Jamne czy- 
li Jamnica podlegających Kamioneckiemu e. 
k. sądowi powiat. 
| 28. Łopuszany podlegających Złorov- 
'skiemu e. k. sądowi powiat. 
29. Teofipólka i 
| 30. Helenków podlegających Kozow- 
l skiemu e. k. sądowi powiat, 
| 31. Krosienko (Krościeńko) podlegają- 
cych Przemsślańskiemu c, k. sądowi pow. 
| 32. Pedwinie podlegających R hatyń- 
| skiemu c. k. sądowi powiat. jako instaacyi 
i realnej i że wyznaczony pemienionym edyk- 
tem termiu do zgłoszenia praw rzeczowych 
odnoszących się do nieruchomoś'i nowemi 
księgami gruntowemi objętych z duiem Lgo 
| lutego 1879 upłynął. 


Wzywa się zatem wszystkich, którzy- 


Horodeniec- 


Komarzań - 


Akt opisania, oszacowania i warunki licy- 


torowi panu Janowi Putchłopkowi doręczono. tacyjne przejrzeć można w registraturze są- 


Wzywa się więc Jana Gonet aby ustanowia- dowej, 
nemu kuratorowi potrzebne środki obrony "Leżajsk 17 grudnia 1878. 
udzielił, lub iunego zamianował, gdyż za (1567 3—8) Badykt. 


cy sprzedare będą. 
Wadyum wynosi 24 zł. 
1. Dublany w okręgu Lwowskiego c. k. |by przez istnienie lub hiprteczny stopień 
sądu powiat. sek. II. pierwszeństwa jakiego wpisu w rzeczonych 
2. Kossowice w okręgu Grodeckiego c. | ksiegarh na zasadzie $. 7 lit. b. ustawy z 
k. sgdu powiat. dnia 25 ligea 1871 Nr. 96 dz. u. p. usku- 
8. Czarnuszowice w okręzu Winnickie- |terzm nego w prawach swych uważają się 


złe wynikuąć mogące skutki sam odpowia- 
dać będzie. 
C. k. Sad powiatowy 

Krosno dnia 31 styczeia 1879. 
(1566 3—3) Kdżyżbt L. 7085 

Ok. Sąd powiatowy w Kuiach zawija- 
damia mających chęć kupienia, Że w sora- 
wie Iry Bardfelda przeciw Ickowi Kanane 
pto. 409 złr. z pn. odbędzie się tu egzeku- 
cyjna publiczna sprzedaż realności dłużnieżej 
w Rożnie wielkim pod lk. 268 położonej, 
ciała tabularnego niestanowiącej w trzech 
terminach mianowicie 4 kwietnia, 5 waja i 
6 czerwca 1879 każdym razem o godzinie 
10 z rana, przy pierwszym i drugira termi- 
nie tylko za lub powyżej ceny szacunkowej, 
a w terminie ostatnim i niżej tejżz, 

Protokół zastawniezego opisania i osza- 
cowania realności, tudzież resztę warunków 
lieytacyjnych można przejrzeć w t. s. regi- 
straturze. 

Kuty 30 września 1878. 


L. 10:40. C. k. sąd powiatowy w Ku- 
tach, podaje do publicznej wiadomości, że 
dozwolona uchwałą c. k. sadu obwodowego 
"jako wekslowego w Stanisławowie z 24 msr- 
ea 1863 1 1652, na rzecz Iry Barfelda ce- 
lem wydobycia kwoty 97 zł. z pn. publicz- 
na przymusowa sprzedaż realności pod l. k. 
1 w Rożnie wielkim położonej, ciała tabu- 
larnego miestanowiącej do Petra Gawryleka 
należącej, w tutejszym sądzie w trzech po 
sobie następujących terminach a to 4 kwiet- 
mis, 5 maja i6 czerwca 1879 każdym razom 
,o godz. 10 z rana się odbędzie. 

i Cenę wywołania stanowi cena szacun- 
‘kowa w kwocie 80 zł., zakład zaś 8 zł. 

| Resztę warurków licytacyjnych, tudzież 
i protokół opisania i oszacowania tej realności 
„mogą być w tus. registraturze przejrzane. 

| Kuiy 30 gruduia 1878. 

, (1452 3—3) Edykt. 

L. 1614.0. k. sąd obwodowy w Stani- 
sławowie wzywa niriejszem posiadacza Za- 


go ¢. k. sądu powiat. 

4. Hreb'nve w okręgu Kulikowskiego c. 
k. sądu powiat. 

5. Hrebenne w okręgu Rawskiego c k 
sedu powiat. 

6. Distzowce i 

7. Kujdańce w okręgu 
e. k. sądu powiat. m. d. 

8. Daleszowa, 

9. Cnmielowa i 

10. Kolanki w okręgu Horodenieckiego 
e. k. sądu powiat. 

11. Czerhunówka w okręgu Koszewskie- 
go c. k. sądu powiat. 

12. Ujkowice (Wojkowice) w okręgu 
Przemyskiego v. k. sądu powiat. m. d 

13. Qzerteż i 

14. Zabłotce w okręgu Sanoekiego e. k. 
sądu powiat. 

15. Bezmichowa czyli Bszmijowa gór- 
na w okręgu Liskiego e. k. sądu pewiat. 

16. Krużyki, 


K: łomyjskiego 


NE A E 


za pokrzywdzenych, ażeby ssa zarzuty naj- 
dalej do duis 1 grudnia 1879 a to, co do 
majętności tabalarsysh pod I 1 do 5w c. 
k. sądzie krajowym dla spraw cywilnych we 
Lwowie, pod I 6 do 11 w e. k. sądzie ob- 
wodowyin w Kołomyi, pod I 12 do 15 w 
je. k. sądzie obwodowym w Przemyślu, pod 
jI 16 dò 21 w c. k. sądzie obwodowym w 
Samborze, pod I 22 w e. k. sądzie obwodo- 
wym w Stanisławowie, pod I 23 i 24 w e. 
| k. sgdzie obwodowym w Tarnopolu, a pod I 
25 do 81 w e. k. sądzie cbwodowym w Zło- 
czowia, zaś co do posiadłości pod II wymie- 
bionych w dotyczącym c. k. sądzie powiato- 
wym zgłosili, gdyż inaczej wyisy te nabędą 
skutku wpisów hipotecznych. 

Ostrzega się, iż termin powyższy nie 
może być ani przedłużocym, ani też z po- 
wodu zaniedbania do pierwotnego stau 
przy wróconym. 


Lwów d. 4 lutego 1879. 


| a ĖŮĖĖ 


(1238 2—8) Edykt L. 2156 
C. k. wyższy Sąd krajowy we Lwo- 
wie podaje do wiadomości, że projekt no- 
wych ksiąg gruntowych wedlug ustawy z 
20 marca 1874 l. 29 Dz. ust. kraj. wygoto- 
wany dła następujących posiadłości tabular- 
nych i gminaych od d. 1 kwietuia 1879 za 
nową księga gruntową uważanym być ma: 
1. Dlu majętności tabularnych. 

1. Jaryezów stary dom. 4 peg. 237. 

9. Jarvczów stary część dom. 79 p. 821 

3. Kuzików, w ośręgu lwowskiego e. 
k. sądu powiatowego miej del. sek, IL. 

4, Macoszyn dow. 4 p. 167 i 

5. Macoszya dom. 11 p. 457 w okręgu 
Żółkiewskiego e. k. sądu powiatowego. 

6. Przemysłów część dom. 295 p. 34. 

7. Przemysłów część dam. 88 p. 27127, i 

8. Budynin w okręgu Bułzkiego e. k. 
sądu powiatowego. 

9. Chlewiska i 

10. Lipie, tudzież 

111. Brusno stare w okręgu Cieszanow- 
skieg, e. k. sądu pow. 

12 Reichan i 

13. Bibale w okręgu 
e. k. sądu pow. 

14. Werchrata w okręgu Rawskiego ce. 
k. saqu powiatowego. 

15 Kamienne czyli 
Maunezakowa. 
. Bonjaminówka. i 
Połowa: Kamionki czyli Kamioneczki 
Poiowa-Kamionki czyli Kamionki 


Lubaczowskiego 


amionki małe. 


10. Korsicz w okręgu Kołomyjskiego 
c. K. idu powiat. 
d. Serafince i 
%. Probabin w okręgn Horodenieckiego 
k. sdu powiatow. 
4. Srogów górne 1. 
24. Srogów górne II. D 
2i, Srogów górne II. w okręgu Sa- 
nockieg e, k. sądu pow. 
-24 Zsierzeń (Zwierzyn) w okręga Li- 
skiego | k. sądu pow. 
2] Kahujów w okręgu Komarzańskie- 
80 ©. k sądu pow. | 
ŻĘ Czerniejów w okręgu Stanislawow- 
skiego £ k, sądu pow. mieis. del. 
29 Ozerniclów rushi ('/; Część) 
80 Amielówka (7/, części z Ożernielo- 
Wa ruskiego) i 
81 Ozołhańszczyzna (dawniej część Ozer- 
nielowajw okręgu Tarnopolskiego c. V. Sù- 
du pow im. à. 
32 Antonów w okręgu OzertFrowskie- 
k.ęądu pow. 
83 Obreniów w okręgu Buskiego e. k 
sądu pogiai, 
B4JNiedzieliska. 
JNiedzielis:» część i 
36. Uszkowice w okregu Przemyślań- 


skiego ck. sąd pow. 


H. Dla bsiadłości mniejszych w gminach 
katastralnych. 
l. yryczów stary i 
2. Izików podlegających Liwowskiemu 
Sadiki pow. m. d. sek. II. 
„ © Mhcoszyn  podlegsiących Żółkiew - 
skiemu eñ sądowi pow. 
R Przemysłów |. l 
9. mdynin podlegających Bełskiemu 
C Tk: sądu; pow. i 
6. Okewiska z Lipiem i | 
(. fipiaqy stare, podlegających Ojesza- 
howskiemy, k, sądowi pow. 
8. Richan i 


80 c. 


e. k. 


. „l 


„ 9. Bi sodlegających Lubaezow- 
skiemu e. EM ów: 
10. Ferchrata podle.ających Rawskie- 
mu c. E wdowi pow. 
11. Bmionti małe i 


> [3 Kienicz podlegających Kolomyjskie- 
CE Sijowi pow. 


$ Eo i a= 
ig " <lobabin podlegającye orode- 
mieekemu JJ j sądowi pow. 
ME bgów górny podlegających Sa- 


4 k. sądowi pow. , 
ierzeń (Zwierzyń) podlegających 


Liskiemu 
lemu ej. sądowi pow. 


„.. C <Mqujow podlegsiących Koma- 
rz i i pow. 
> sry, | k. sądowi pow. 
wowskiemu O. Mi podlegających Sele 
19 h 2 k. BĄdOÓWI pow. 
. 4 


Ne ai rmielów ruski i Ozołhańszczyzna 
z wk; ; Sy 
4 Rad podlegających  Taruopolskiśmu. 
- K. sadoni „o. G 
p pos- Iu. d. | 

A a0. Attouów podlegaiących Ozortkow- 

mu e. k sądowi pow. 

1 ., : x : 
21. Ujręniów podlegających Buskiemn 
sądowi pow. 
32. Niędzieliska i i 
o = Usykowiee podlegających Przemy- 
ślańskiemu % k. sądowi pow. jako iasianeyi 
realnej. q 


c. k 


s Sporzj ony projekt dotyczących ksiąg 
nrzejrzanym |vę może a to: dla posiadłości 
tąbularnych wg I. 1 do 14 wymienionych 
W tabuli kTaj.gej ces. król. sądowi krajow. 
dla spraw cyę we Lwowie; pod 1.15 do 22 
w urzędzie hipotecznym e. K. sądu obwodo- 


4 


wego w Kołomyi; pod I. 23 do 26w urz. 
hipotecznym c. k sądu obwodowego w Prze- 
myślu, pod I 27 w urzędzie hipotecznym 
ck. sądu obwodowego w Samborze, pod I 28 
w urzędzie hipoieczavm e. k. sgdu obwod. 
w Stanisławowie; pod I 29 do 82 w urzę- 
dzie hipotecznym e. k. sądu obwodowego w 
Tarnopolu ; pod I 33 do 86 w urzędzie hi- 
potecznym e. k. sadu obwodów. w Złoczo- 
mie, zaś dla posiadłości pod II poszezegól- 
nionych w biórze dotyczącego e. k. sędzie- 
go powiatowego. 

Od daia wyżej wspomnianego wszelkie 
nowe prawa czy to własności, czy zastawu, 


czy jasiebądź iune prawa hipoteczne odno- 
szące się do nieruchomoświ księgą gruutową 


objętej, jedynie przez wpisanie do tej księgi 
uabyte, cgrauiszone, na inuych przeniesione 
lub uchylone być mogz. 
Zarazem wzywa €. k. wyższy sąd kra- 

jowy wszystkich, którzyby 

a. na podstawie jakiego prawa przed dniem 
otwarci tych nowyeh ksiąg nabytego 
domagali się jakiej zmiauy wpisów hi- 
po:ecznych, odnoszących się do stóssn- 
ków własności lób posiadania, a to bez 
różnicy, czyby ta zmiana przez depisa- 
nie, odpisanie lub przenisanie, przez 
sprostowanie ozpaczenia uieruchomości 
lub połączenie ciał hipotecznych lub w 
jakibadź i»ny sposób nastąpić miała, 
już przed dniem otwarcia tych nowych 
ksiąg hipotecznych nabyl: do jskiej nie- 
ruchomości wpisanej w ie księgi, luh do 
jej części jakie prawa zastawu, służeb- 
ności lubh w ogóle jakie inne prawa do 
wpisu lipoteeznego przydatne, o ilə te 
prawa jio da dawnego staau biernego 
należące wpisane być mają a już przy 
założenin nowej księgi gruntowej tamże 
wpisane ie zostzły, ażeby z temi pra- 
wami zg! ssili się, sio eo do maiętności ta- 
bularaych wyżej wymienianych pod I. 1 
do 14 Go c.k. sądu krajowego dla spraw 
cywilny h we Lwowie, pod I 15 do 22 
do c. k. sądu obwodowego w Kolomyi: 
pod l. 23 do 26 do e. k. sądu obwedo- 
wego w Przemyślu; pod I 27 do e. k. 
sądn obwodowego w Samborze; pod I 
28 do e. isądu obwodowego w Stanisła- 


wowie pod I. 29 do 32 


b. 


33 do 26 do e. k. sądu obwodowegi 
Złoczowie. zaś co do posiadłości wyżej 
pod II poszezególaioaych do dntyczą- 
eysh ecs. król. sądów powiatowych 


| najdalej do d. 1 kwietnia 1880, gdyż w | spodarstwo to tylk» za cenę wywołanie 


przeciwnym razie utracą prawo do 

poszukiwania zgłosić się mającej preten- 
ayi przec.w osobom, które na mocy nie- 
zeprzeczonych wpisów w nowej księdze 
zawartych. prawa hipoteczne w dobrej 
wierze nahędą. 

Od obowiązku zgłoszenia się w trn ter- 
minie z powieujonemi prawami lub ro'-=cZe- 
niami zie uwslaia okoliczność, iż zgłość się 
mające prawa było już zapisane w da *niej- 
szej księdze hipoteczuej, w miejsee której 
nowa księga wstępuje, lub że było wis*oma 
z jakiej rezalucyi sądowej lub jest przedmie- 
tem dochodzenia wskutek podania przed sąd 
wniesionego, 

Termin powyższy nie może być ani 
przedłużcnym, ani też w razie zaniedbania 
go, do pierwotnego stanu przywróconym. 


Sprostowanie. 

W edvkcie tut. sąd. z dnia 8 stycznia 
1879 1. 30110 N. 21, 22 i 28 Gazety Lwow- 
skiej (pod I 21 umieszczona majętność ta- 
bulerna Myki-tniki opiewać ma „Mykietinki* 
a posiadłość pod I. 12, 13 i II 12 wymie 
nions Piszczałyńce Piszezatyńea eo się niniej- 
szem prostuje. 

Lwów daia 4 lutego 1879. 
(1578 3—3) BE dy kt. 

L. 54142. ©. k. sąd powiatowy m. d. 
Sek. I. we Lwowie wzywa niewiadomych z 
miejsca pobytu domaiemanych spadkobier- 
ców Filipai Jakóba Auryków jakoteż innych 
z życia i miejsea pobytu nieznanych spad- 
kobiereów, ażeby w przeciągu roku od dnia 
ostatniego umieszczenia edyktu w gazecie 
liczą, swoje prawo spadkowe do spuścizny 
po zmarłej we Lwowie dnia 5 października 
1878 bez pozostawienia ostatniej woli roz- 

orządzenia MKlżbiecie Auryk ogłosili i je 

udowedali; w przeciwnym bowiem razie 
spadsk, dla którego kuratorem dr Ksawery 
Gajews 
i spadksbiercami, którzy zgłoszą się do spadku 
| i tytuł prawny wykażą, pertraktowany hędzie, 
zaś uieobięta część spadku, lub jeżeli nikt 
do niego się nie zgłosi, skarbowi 
oddany zostanie. 

Lwów 29 stycznia 1879. 
(1579 3-3) Mayat 

L. 7131. 
wie niniejszym edyktem wiadomo czyni, że 
Rudolf Greszmaan w imieniu wlasaem i ja- 
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2 do ees król. | go w trzech terminach, 24go kwietnia, 27go 
sadu oh rodowego » Tarnopolu, pod I| maja i 2 lipca 1879 
W | dzinie 10 rano. 


| 


| 


ki ustanowionym został, tylko z tymi; 


i pajistwa, w tusądowaj registraturze. 


C. k. Sgd krajowy we Lwo- . 


ko opiekun misletnich Karoliny Grossmann | 
| Jerzego Grossmana llżbiety i Josnny Lan- | 


gner wniósł przeciw Z Życia i miejsca ps- 
hytu niewiadomemu Konstantemu Dobrzań- 
skiemu eweztasłnia niewiadomym spadko- 
biercora teguż pod dniem 11 lutego 1879 


|1. 7131 pozew o uzaanie resztujących kwot 


— w AN O A A A 


pochodzących ze sum 1000 złr. w. w. i 250 : pierwszych dwóch terminach sprzedaż nastą 
zir. w. w. za umorzone, i wykreślenie taio- | pi tylko powyżej iub za cerę szacunkową, 
wych ze stańu biernego reainości l. 453 ?, na trzecim zaś nie poniżej 2500 zł. W 30tu 
we Lwowie, proszze o pomos sądową, w sku- | dniash po praw m eaoeaości akta lisytsey|- 
tex czego ponieważ miejste pokjta pozwa- | nego winien nabywca wszelkie należytości 
nych jest niewiadome, ez sąd krajowy do | skarbowe i egzekucyę prowadzącego zakładu 
zastępywauia tychże na ich koszt i uiebez- | uiścić, a rosztę w :0 dniach po prawomoc- 
pieczeństwo tutejszego adwokata Dra. Reiń- | ności tebeli płatniczej, 
skiego substytując temuż adwokata Dra. Zv- | Resztę waruuków i wysiąg tabularuy 
kutyńskiego kuratorem zamiauował, z którym | wolno iest w tus. regisitraturze przejrzeć. 
niniejsza sprawa wedle ustawy sądowej dla ! Dobromi d. 14 lutsgo 1879. 
Gylicyi przepisauej przeprowadzoną będzie. |(1568 3—3) W dy K t. 

Niniejszym więc edyktem wzywa się L. 1427. O. k. sąd powiatowy w fə- 


zapozwanych aby w należytym czasie oso- | żajsku podaje do publiczaej wiadomości, iż 
biście sta :ęli, lub potrzebne tytuly pruwue | celem zespokpjenia wierzytelności Majiecha 
ustanowiesemu zastępcy udzieli, lub innego į Bellera w kwocie 180 zł. odbędzie się w 
zastępcę wybrali i sądowi ożnajiaili, slowem | gmachu sądowym Ba dnin 18 kwietuia, 23 
stosownych Go obrony śrudków użyli, gdyż | maja i 27 czerwca 1879 każdym razem o 


wynikające z zaiiedtania skutki sumi sobie | godzine 10 przedpołuduiem publiczna przy- 


przypisać będą musie i. musowa lieytacya realności pod I. 195 w 
Lwów daia 22 lutego 1879. Grodzisku dolnym położonej, ciała tabular- 


nego niestanowiącej do Sebastyana i Klźbie- 
ty Zwolińskich należącej, która to realność 
na pierwszych dwoch terminach tylko za 
lub wyżej a na trzecim i poniżej ceny sza- 
cunkowej sprzedaną będzie, 

wą, Karolinę Pierzęhalską, Antoninę Pierz- | Wadyum wynosi 188 zł. 50 et. 
chalską, Zofię Pierzehalską, Annę Pierzcha]- | Akt ocisznia, oszacowania i warunki 
ską, Józefę Pierzchalską, iż Ferdynand Gó- | Ucytacyjue przejrzeć można w registraturze 
ralski przeciw nim pozew o uznanie prawa | sądowej. 


(1576 3—3) Edyk t L. 2757. 

Ok. Szd krajowy we Lwowie A.” 
mia spadkobierców po śp. Andrzeju Pierz- | 
chalskim, a to: Katarzynę z Babskich Pierz- 
ehslską, Józefę z Pierzehulsk:ch Gilewiezo- 


własności 1 części realuości pod l. 28'e | Leżajsk 11 lutego 1879. 
we Lwosie położonej wniósł. (1569 8-3) Edyk t. 
Gdy zaś wspamniaui spadkobiercy po | L. 14683. O. k. sąd powiatowy w Le- 


śp. Andrzeju Pierzzbaiskim z życia i miej- | żajsku podaje do wiadomości, iz celem za- 
sca pobytu nie są wiadomi, przeto ustano- | spokojenia wierzytelności Maryanny  Maerae 
wiono dla tychże kuratora w osobie adw. | kowej w ilości 80 zł. z pn. odbędzie się w 
zastępstwem adw. Dra. | gmachu sądowym na dniu 18 kwietnia, 28 
maja i 27 czerwca 1879 każdym rszem o 
godzinie 10 rano publiczna przymusowa li- 


lA 


Dia Stremeugera z 
Janowieza i temuż kuratorowi ten pozew do 
postępowania pisemnego zadekretowany, do- 


rẸCZORO. |cytacys re»lnośei pod 1. 190 w Kuryłówce 
Lwów duia L lutego 1879. kae j, ciała tabularnego  niestanowiącej 


(1538 8—3) łeczozenłie, 

L. 9311. C. k. sąd powiatowy w Ni- 
Żuakowicach ogłasza, że w sprawie Herscha 
Stocka przeciw Oleksis i Katarzynie Hałakom- 
pto. 90 zł. w. a z pn. odbędzie w sali są- 
dowej publiczną lie;tacyę gospodarstwa włoś- 
cjańskiego w Drozdowiczch pod l. k. 48 po 
lożonego, ciała tabularaego niemającego a dłu- 
żników Oleksy i Katarzy.y Hałaków własne- 


do Wanjciecha Różaka należącej, która to re- 
alność na pierwszych dwóch terminach tyl- 
ko za lub wyżsj ceny 2 na trzecim i poni- 
| zej ceny szacnakowej sprzedaną będzie. 

Wadyum wynosi 34 zł. 

Akt opisania, oszacowspia oraz warun- 
| ki lieytacyjno, przejrzeć można w registra- 
| tnrza sądowej. 
| Leżajsk 28 grudnia 1878. 

i (1559 3—3) SaDiff. Nr 8388. 

Uibcr Dag vom Jakób Brandriss une 
term 16 Uugujł 1878 ZL 8288 um Lójdung 
der für Dawid Pjoticer auf der Realität Nr. 
566 in Brody vorgemerften Summe von 450 
go- M. ö. W. fiberreichte Gejuch, wird für den, 
oaen | iab j bem Zeben und AWognorte nadh. unbefannten 
wyżej, zaś na trzecim terminie także cóżej | Dawid Ploticer und fir den Fall feines Mb- 
Ceny wywołania (przedanem zostanie. Bliższe | lebeng deffen dem Sante und debet unbe- 
warunki licytaeyi, tudzież protokół zastaw- |tgnnte Œrben ein Kurator in der Perjon des 
niczego opisazia : OSZACOWANIA možna przej- | Herin Sanbesadvofuten Dr. Weisstein beftellt 

i 
| 


z." 


każdym razem o go- 
Cena wywołania 375 zł., zakład 37 zł. 
50 ent. 
Na pierwszym i drugim terminie 


rzeć w sądzie. -M und die Tagfahrt żur Nadhweijung der Redt- 
Niżankowice 4. 17 grudnia 1578. fertigung auf den 19 Märg 1879 um 9 Uhr 
(1561 3—3) @iiriessezremie. i B. A. beftinimt. 
L. 7663. Daia 2 kwietnia, TY maja i R. f. Bezirtegericht. 
dnia 11 czerwca 1879 o godzinie 10 rano, Br dy b. 26 Dezember 1878. 
odbędzie się w tutejszym sądzie przymusowa (1510 3—3) Edy «4. 


publiczn» sprzedaż gruntów do realności pod 
l. k. 375 w Brzozowie, Jana Loreaca wła- L. 20589. O.k. Sąd obwodowy Tarnow- 
snych w sprawie Berka Jeremiasza 0 15 zł | ski podaje niniejszem do publicznej wiado- 
w. a. z przynależytościami. mości, źe na zaspokojenie wierzytelności Te- 
Cena wywełanis wynosi 140 ał. w. a. |ofila Adamskiego pr. 1400 zł. w. a. z nale- 
Wadyum 14 zł. w. a. żytościami dodatkowemi dozwoloną została 
sprzedaż egzekucyjna realaości pod l. 110 w 


Przy pierwszych dwóch terminach 
grunta tylko za lub wyżej ceny wywołania, | Tarnowie na Zabłociu położonej do dłużnika 
Tobissza Blaustein należącej. 


przy trzecim także uiżej takowej będą sprze- 
Sprzedaż odbędzie się przez licytacyę 


dane. 
Resztę waruuków wolno w tutejszym | pabliczaą w sądzie tutejszym w trzech ter- 
minach Ż1 kwietnia 21 maja i 18 ezerwca 


sądzie przejrzeć. 
C. k. sąd powiatawy. 1879 każdym razem o godzinie 10 przed 
Brzozów d. 7 stycznia 1679. połudsiem. 
(1560 3—3) E ady kt. Cenę wywołania stanowić będzie war- 
L. 1957. Niewiadomego z miejsc» po- |teść szacunkowa 3079 zł. 20 et. poniżej któ- 
bytu Dawida Gruderx zawrsdamia się, Że |rej w terminach vewyższych dobra sprzeda- 
Franciszek Haładewicz wniósł przeciw liie- | ne nie będą. 
mu pozew de praes. 22 lutego 1879 1. 1957 |. Wadyum pizy licytacyi złożyć się ma- 
o zapłacenie 78 zł. w. a. z pn, który usta- | jące wynosi 300 zł. w. a. 
nowionemu dla pozwanego kuratorowi Dr. || Resztę warunków wyciąg hipeteezny 
Edwardowi Weissteinowi się doręcza, Z WJ- |1 akt szacunkowy przejrzeć można w regi- 
znaczeniem termin» do rozprawy sumarycz- | straturze c. k. sądu obwodowego. 


nej na 19 marca 1879 na 9 godzinę przed „Na wypadek jeżeli przy pierwszych 
południem. termiuzch Leytacyjayeh nikt przynajmniej 
C. k. sąd powiatowy. ceny szacunkowej niezaofieruje wyznacza się 


Brody dnia 25 lutego 1579. (termin na dzień 18 czerwea 1879 godziuę 4 
3— 3) E dy Kk t | po połudaiju ua który wisrzycieli hipateczni 
L. 11682. O. k. sąd powiatowy Brodz- | stawić się winni. celem ułożenia lżejszych 
ki ogłasza, iż w drodze przymusowej reul- | warucków, według których następnie sprze- 
ność l. 25 w Jasłowczyku, sorzedanę bę- | daż licyticyjąa w jednym terminie rozpisa- 
dzie 17 merca, 21 kwietnia i 26 maja 1879 | ną zostanie. 

10 godzinie przedpołudalsm w tądzia tutej- Głosy nieobecnych przy tym terminie 
szym. Cenę wywołasia stanowi kwota 495 | doliczy się do większości głosów wierzycieli 
zł. w. an wadyum 50 zł. w. a. Reszta wa- | którzy na termina przybędą. 

ruaków lieytacyjnych przejczana być może O rozpissniu tej licytacyi otrzymują za- 
wiadomienie obydwie strony e. k. urząd po- 
datkowy tu. c. k. prokuratorya skarbowa we 
Lwowie wszyscy wierzyciele  hipoteczni, 
wszczególności Fryderyka Róttinger do rąk 


(1558 


Brody d. 24 grudnia 1678. 


L. 605. C. k. sąd powiatowy w Do- | 


bromilu z, że pa zaspokojenie wierzy- |właswych tn, zaś wierzyciele stórzyby po 
telneści zak adu BD ziemskiego | dniu 5 sierpnia 1878 do hipoteki rzeczonej 
przeciw Elżbiecie Popielowej w kwocie 54 | realności weszli lub którymby uchwała ni- 


zł, 5% zł. i 1161 zł. 82 cnt. z pn. urzepro- | niejsza lub też późniejsza zapaść mająca z 
wedzoną będzie w duiach 4 kwietaia, 9go jakiegokolwiek powodu nie została doręczo- 
meja i 13 eserwea 1879 każdym razem o| ną do rąk kurators, który niniejszem w o- 
gedzinie 9 rano w tutejszym sądzie wrzymu- | sobie adwokata Dra Salomena z substytucyż 
gowa sprzedaż ovenionej ua 8200 zl. real- | adwokata Psarskiego ustaupwinnym 20-taje 
ności pod l. 61 w Katynie pełożonej, z ceną | tudzież przez edskta. l 
wywołania 3200 zł. a zakřadem 320 zł, Naj Tarsów dnia 28 stycznia 1879. 


(1629 1—8)  "hwieszenekia. 

L. 1602. ©. k. sąd powiatowy w Ni- 
sku niniejszem ugłssza, że w dniach 21go 
marca, 24 kwietnia i 30 maje 1579 każdym 
razem począwszy od godziny 10 z raua, od- 
będzie się egzekucyjna sprzedzź realnośći 
pod l. k. 18 w Kamieniu położonej, na 500 
zł. oszacowanej. 

Zakład wynosi 50 złr. 

Warunki licytacyjne i odusśue akta 
złożone w sądzie do przejrzenia. 

C. k. sąd powiatowy. 

Nisko dnia Ż1 lutego 1879. 
(1625 1—3; Eddy kt. 

L. 5925. Dais 18 mzrca, 29 kwietzia 
i 10 czerwca 1879 o godzinie 10 przed po- 
łudniem w gmachu sądowym odbędzis się 
publicana licytscya realności tanularnej pod 
Nr: 77 w Okocimiu położone,, Mareiua Zy- 
dronia własnej na zaspokojenie preteneyi 
16 złr. 

Cena wywołania 700 złr. 

Wadyura 70 złr. 

Na obu terminach posiadłość poniżej 
ceny szacunkowej sprzedaną nie będzie. 

Na trzecim można ją mabyć í niżej 
ceny szacunkowej. 

Resztę warunków i wyciąg hivoteczny 
przejrzeć można w sądzie. 

Brzesko 20 grudnia 1878. 

(1624 1—3) kdykt 

L. 5878. Dnia 18 marca, 29 kwietaia 
i 8 czerwca 1879 o godzinie 10 przed po- 
łudniem w gmachu sądowym odbędzie się 
publiczna licytacya realności tabulsraej pod 
Nr. 125 w Jasieniu położonej, Michała Lu- 
bery własnej na zaspokojenie pretensyi 125 zł. 

Cena wywołania 1870 zł. 

Wadyum 187 zł. 

Na obu terminach posiadłość ta poni- 
żej ceny szacunkowej sprzedaną nie będzie, 
na trzecim można ją nabyć poniżej ceny 
sZAaCUDkOWej. 

Resztę warunków i wyciąg hipoteczny 
przejrzeć można w sądzie. 

Brzesko 30 grudnia 1878 
(1623 1—8) Kdy kt. 

L. 6959. C. k. sąd powiatowy w Bro- 
dach dozwolił w celu pokrycia resztującej 
dłużnej sumy 239 złr 96 ct. w. a. wraz z 
3/9, od 1 stycznia 1866 i kosztami egze- 
kucyjnemi 8 zł. 18 ct. 4 zi. 74 ct. i 6 zł. 
97 et. w.a. na przymusową publiczną sprze- 
daż realności pod l. tab. 511 i 470 i część 
realaości pod l. 471 w Brodach położorej, 
do Majera, Isska i Feigi Radziwillerów na- 
leżącej na rzecz gminy miasta Brodów w 
terminach 31 marca, 28 kwietnia i 80 maja 
1879 każdym razem o 9 godzinie z rana. 

Cenę wywołania stanowi kwota 2023 
złe 667), ct. a. w. 

Wadyum 10%. 

Akt oszacowania tej realności i stan 
hipoteczny takowej, jakcleż warunki licyta- 
cyjne mogą być w tut, sądzie przejrzajie. 

Brody 22 listopada 1878. 


(1218 1—3) EK dy k t L. 1060. 

C. k. sad powiatowy miejsko- delegowany 
w Nowym Sączu zawiadamia iż dnis 4 lip- 
ca 1874 w Nawojówce zmarła Marysuna 
Skoczeń z pozos'awieniem ustrege kodycy- 
larnego rozporządzenia ostatniej woli. 

Gdy sądowi tutejszemu pobyt syna spad- 
kodawczyni Tomasza Skocznia nie jest wia- 
domy, przeto wzywa się niniejszem Toma- 
Sza Skocznia, aby w przeciągu jednego roku 
od daty trzeciego ogłoszenia edykta w tutej- 
szym sądzie się zgłosił i deklsraryę do spad- 
ku wniósł, w przeciwnym bowiem razie per- 
traktacya spadku ze zgłaszającemi się spad- 
*koblercami i z kuratorem dlań w osobie dr. 
Zelichowskiego ustanowionym przeprowa- 
dzoną będzie. 

Nowy Sącz 29 stycznia 1879. 

(1539 1—3) Kdyk ti 

L. 191. ©. k. sąd powiatowv w Prze- 
worsku rozpistje celom przedsięwzięcia do- 
zwolonej tut. sąd. rezol. z dnia 18 sierpnia 
1878 1. 6304 publicznej przymusowej sprze- 
daży połowy realności Nr. 234 w Gniewczy- 
nie położonej, egzekuta Antoniego Niemwa 
własnej, a edyktalnie w gazecie rządowej Nr. 
237, 238 i 240 roku zeszłego ogłoszonej. n2 
zaspokojenie należytości Leiby Fliegelmanu 
w sumie 220 zł. z pu. termin przy tot. są- 
dzie na dzień 15 kwietnia 1879 godz. 9 ra- 
no, przy którym terminie połowa ta real- 
ności i niżej ceny szacunkowej sprzedaną zo- 
stanie. 

Przeworsk 7 stycznia 1879. 


(1630 1—3) Edyś5t. 


L. 942. C. k. sąd powiatowy w Prze- ; 


worsku podaje niniejszem do publicznej wia- 
domości, iż celem zaspokojenia sumy pożycz- 
kowej 300 zł. a względnie niespłacunej jesz- 
cze 286 zł. 37 ci. odbędzie się ma rascz ga- 
lic. zakładu kredyt. w Krakowie, w tut sa- 


dzie w 3 terminach: duia 21 kwietala 1879; 


dnia 21 maja 1879 i duia 23 ezerweą 1879, 
każdym razem o godz. 10 rano, egzekucyjna 
licytacya realności, dłużaika Piotra Trojaka 
pod lk. 8 w Ubieszynie położonej, niestano- 
wiącej ciała hipotecznego. 

Cena wywołania wynosi 800 zł. a wa- 
dyum 80 zł.. 

Protokół zastawniczego opisania i resz- 


dniach 1 kwietnia, 


10 


| ta warunków licytacyjnych mogą być przej- 
|rzane w tatejszej registraturze. 

| O czem się strony sporue do własnych 
| rąk, niewiadomych wierzycieli przez kuratora 
|adw. Dra. Giaberlego z Jarosławia zawiada- 
| mia. 

Przeworsk 81 stycznia 1879. 

(i632 1—3) Rody kt  L. 2969. 

C. k. sąd powiatowy w Sieniawie ogła- 
sza, że celem aspokojenia należyiości gali- 
eyjskiego zakładu kredytowego ziemskiego 
w Krakowie, w kwocie 150 zł. z pa. odbę- 
dzie się egzekucyjna lieytacya realności pod 
NOC 382 w Rudee, dłużnika Jurka Nowaka 
własnej, w trzerh terminach a to dnia 17 
kwietuie, 15 maja i 26 czerwca 1679, każ- 
dym razem o 10 godz. rano. 

Cena wywołania wynosi 500 zł. a wa- 
dyum 50 zł. 

Protokół zastawaiczego opisania | cesz- 
tę warunków licytacyinych można w regi- 
straturze przejrzeć. 

Sieniawa 30 listopada 1878. 

(1627 1—3)  dWbwienzczenie. 

L. 880. ©. k. sąd powiatowy w Dob- 
czycach podaje niniejszem do publicznej wia- 
dvmości, że celem zaspokoje ia sumy po- 
życzkowej 250 zł. w. a. a względnie niospła- 
conej jeszcze reszty 188 zł. 58 ct. odbędzie 
się na rzecz galicyjskiego żakłsdu kredyto- 
wego ziomskiego (Galizische Boden - Credit - 
Anstalt) w Krakowie, w tutejszym sądzie w 
w 8 terminach, dnia 7 kwietnia, 8 maja i 
9 czerwca 1879, każdym razem o godzinie 
10 przed południem, egarkucyina licytacya 
realności, dłużnika Marcina Rogosza pod lk. 
30 w Wierzbanowej położonej, ciała hipo- 
tecznego nie stanowiącej. 

Cena wywołania wynosi 800 zł. wa- 
dyum 60 zł. w. a. 

Protokół zastawniczeso opisania i re- 
szta warusków licytacyjnych mogą być przej- 
rzane w tutejszej registratnrze. 

C. k. sąd powi towy. 

Dobczyce 18 lutego 1379. 

(1610 1—3) 
Obwieszczenie. 

Ck. sąd powiatowy w Dolinie podaje 
niniejszem do publiczoej wiadomości, że na 
zaspokojenie sumy 260 złr. 20 et. w. a. z 
pu. przymusowa sprzedaż rezlności pod lk. 
5 subrep. w Snłukowie położonej, dłażnike 
Michajła Huwryłyszynego własnej, w tute- 
szym ©. k. sądzie w drodze publicznej liey- 
tacsi pa rzecz ek. uprz. zakładu kr'dytowe- 
go wł fu. niskiego dnia 

I 83 kwietnia 

IL 8 maja 

III 5 czerwca 
każdym razem o godzini: 10 przed połud- 
niem z tem przedsięwziętą zostanie, Że na 
pierwszych dwó.h termin wh r.alność ta tyl- 
ko za cenę wywołania 600 złr. a. w, lub 
wyżej tejże, Zaś na trzecim terminie także 
i aiżej ceny wywołanią sprzedaną zostanie. 

Wadyum wynosi 109, ceny szacun- 
kowej. 

Resztę warunków tudzież akt opisania 
i oszacowania realności przejrzeć można w 
tutejszej registraturze. 

0. k. Sąd powiatowy. 

Dolina dzia 23 stycznia 1879. 

(1638 1—3) L. 56586. 
Przypomnienie do 1. 56586/75. 

Ck. Sąd krajowy Lwowski prostuje o- 
głoszenie edyktu z daia 15 lutego 1879 1. 
56586 w sprawie Kmilii Schiefer przeciw 
masom Alexandra i Ewy Ruczyńskich o 800 
złr. z pu. umieszezose w „Gazecie Lwow- 
skiej“ |. 51, 52 i 53 z r. 1879. 

„Ze termin do licytacyi dóbr Okopy 
na dzień 17 kwiet' ia 1879 o godz. 10 razo 
wyznaczony jest pierwszym terminem, zaś 
drugi termin ua dzeń 23 maja 1879 o go- 
dzin.e 10 rano — 3 ewautualny termin do 
ułożenia ułatwiających warunków na dzień 
30 maja 1579 o godzinie 10 rano wyznaczo- 
nym został“. 

Lwów dnia 7 marca 1879. 
(1631 1—8) umayki 

L. 7727. Sąd tutejszy przeprowadzi w 

6 msja i 11 czerwca 
1879, zawsze o godzinie 10 rano egzekucyj- 
ną licytacyę gospodarst. wiej. składającego się 
z chaty Seb budynków gospodarskich, ogro- 
du i 7 korey gruntu, pod ]. 204 w Sośsiey 
położonego, ciału tabnlarzego nie stanowią- 
cego, dłużnika Hryca;Kerazsba własnego, na 
rzecz Maksyma Ujkowskiego w celu za3p0- 
|kojenia rssztującej kwoty 425 złr. 50 ct z 

pn. pochodzące; z większej sumy 550 złr. 

Wypośredzowana przez oszacowanie su- 
ma 840 złr. stanowi cenę wywołania. 

Wadyum 84 złr. 

Risate warunków woluo przejrzeć w są- 
dzie. 

Radymno 19 grudnia 1878. 

(1625 1—3) Edykt 

L. 736 C. k. Sd powiatowy w Nisku 
zawiadamie niniejszera z miejsca pobytu nie- 
wiadomych Jana i Karoliny Sudołow i celem 
przeprowadzenia przeciwko nim przez Steni- 


L: 10513. 


1879 


| sława Blrjerskiego wytoczonega sporu o u- 


z-4uje, że na dług gminy Jały w kwocie 
100 złr. w. ». nietylko na powoda gruncie 
ale i na gruuiach pozwanych na drugiem 


| piszą. 


miejscu jako posiadaczy gruntow do całości 
gospodarstwa dawaiej własnością powoda 
będącego, ciąży i że gmina Jałta egaekucyę 
powyższego długu i na gruntach tychże pr- 
zwanych na drugiem miejscu prowadzić wiu- 
na; dla tychże kurator w osobie Wawrzynca 


Zaka z Jały ustanowiony został, oraz że do, 


wniesienia obrony termin na dzień 28 kwie- 


tnia 1879 r. o godzinis 9 tej rano wyzua- 
| czono. 


f 


Wzywa się zatem tychże pozwanych, 


aby na rzeezonym terminie albo sami do s4-, 


| du się zgłosili, albo też potrzebne dowody 
|ustanowionomu kuratorowi udzielili lab in- 
nego obrońcę sobie obrali i o teni sądowi 
| donieśli, w przeciwnym bowiem razie wy- 
jnikłe z zaniedbania skutki sami sobie przy- 
Nisko dnia 25 stycznia 1879. 
(1622 1—3) a śl y kf 

L. 11727. C. k. Szd powiatowy w Bro- 
dach w sprawie egzekucyjoej gminy miasta 
Brodów przeciw Racheli Baram i masie le- 
żącej po ś. v. Abrachamie Baram o zapła- 
cenie zaległej kwoty 3241 zł. 69 et. z pa. 
wyznaczył da wykonania publicznej lieyte- 
eyi na 25422 złe. 63 et. oszacowanej real- 
ności 1. 858 i 8564 do powyższych dłużni- 
ków należącej, ponownie jeszcze jeden ter- 
miu na dzień 27 marca 1879 o godzinie 10 
zrana w sądowym budynku biuro l. 4 z tem, 
iż realność ta przy tym terminie nawet ni- 
żej ceny szącuni owej sprzedaną będzie. 

Protokół oszacowanis, księga gruntowa 
i waruuki licytacyjne w e. x. sgdzie przej- 
rzane być mogą. 

C. k. sąd powiatowy 

Brody dnia 31 grudnia 1378. 
(1615 1—3) dykt 

L. 34834. 0. k. Sąd krajowy w Kra- 
kowie podaje do powszechnej wisdemości, iż 
celem zaspokojenia Galicyjskiemu Z.kłado- 
wi kredytowemu Ziemskiemu w Krakowie od 
Szymcna Wesołowskiego nałeżscych się: 

1 raty 1 sierpnia 1875 pł et ej 232 zł. 50 
ct. z 12 proc. zwłoki od dni» 1 aerpuia 1875 
do dnia zapłaty, Ilgiej raty | iuiego 1876 
płatnej 22 złr. 50 ct. wal. autw. z 12 pro- 
centami zwłoki od 1go lutego 1876 roku do 
dnia zapłaty , Illciej raty 1 sierpnia 1876 
płatnej 22 zł, 50 cs. z 12 pr.  zułoki od 
l sierpnia 1876 d: dnia zapłat:, dalej tytu- 
łem renty kapitai: pożyczko :go 270 złr. 
38 ci wraz z odselkawi zwadi: po 12 pra. 
od 28 lutego 1877 do dnia n stąpionej Za- 
płaty, przyznauych już kosztów egzskucyj - 
tych w kwocie 6 zł. 16 et. oras obsenie się 
przęznających kosztów egzekucy'nych w kwo- 
cie 13 zł. 96 ct. przedsięwzięt+ będzie w 
gmachu tut. sądu przymusowa publiczna 
sprzedaż realności pod l. 54 «a. 157 w 
gmiule Zwierzyniec Nowa wieś „ołsżonej we- 
dle ks, gł Gm. VIU Zwierzyniec Now» 
wieś vcl. nov. 8 pag. 470 n. 3 haer. Say- 
mona Wesoło wskiego własnej. w dniach BĘ 
czerwca, 8 lipca i 12 sierpnia 1879 każdego 
razu o godzinie 10 ruao vod u wtępująveim 
warunkami : 

Jako ceng wywołania ustanawia się su- 
ma 500 zł. przy udzielesiu pożyczki jako 
cana szacunkowa przyjęta, poniżej której u» 


ność sprzedaną nie zostanie; na trzecim ter- 
minie jednak rzeczcna realuość sprzedaną 
zostanie i poniżej takowej. 

Wadyam wynosi kwotę 50 sł. 

Resztę warunków licytacyjnych i wykaz bi- 
poteczny chęć kupus mający w taiejszo - sy- 
dowej regsitraturze, zaś w dniu licytawyi 
przed komisją licytacyjną przejczeć mogą. 

O czem chęć kupua mający oraz wie- 
rzyciele niewiadomi z imienia i miejsea po- 
bytu, którzyby możliwie po dnia 27 listopa- 
da 1878 jako daiu wystawieni+ wykazu bi- 
poteczuego na hipotekę weszli, lub którymby 
uchwała licytacyję dozwalająca przed termi- 
nem licytacyjnym doręcznna być nie mogła 
z tem dołożeniem zaw adomirnie odbierają, 
iż dla nich kuratorem w»dwokat Blatteis z 
substytueyą «adwokata Kuufmana 
nym został. 

Kraków 81 grudnia 1878 


(16171 1—3) Mdykt. 


a. w. Z pu. odbędzie się dnis 21 marca i 
25 kwietnia 1879 każdym razem o godzinia 


[= 


| własnej, 
i 
I 


Wadyum wynosi 10 procent ceny sza- 
| 


pierwszych dwóch terminach rzeczona resl- | 


| 


|z miejscowością Bucze dnia 6 b. m. 
| czyna 


ustanowiu- | 


L. 698. W celu zaspokojenia wierzy: | o, 
telneści Jakóbx Hiracha w kwocie 1090 zł. | my! : Zo (M 
| miejsca podytu miewiadomego s% 


9 zruna przymusowa sprzedaż do dłużników | cy 


dniach po prawomoeności uchwały kolloka- 
cyjzej d: sądu w gotówce zł żoną. 

Ns wypadek bezskutaczuego upływu 
p wyższich dwóch terminów  licytacyjnych 
wyznacza się do ułożenią ułatwiających wa- 
ruuków termia ua 25go kwieluia 1879 go- 
dziaę 4 popcłudniu. 

Dis wierzycieli którymby uchwała licy- 
tacyjna lub  poźniejsze doręczone być nie 
mogły, lab którzyby po 9 styczaia 1879 
prawo zwiawu Na powyższe encja tabularne 
nabyli ustavawia się kuratorem pana adw. 
Dra Zasrzew skiego. 

Z e. k. Sądn obwodowego 

Kołomyja onis 30 stycznia 1879, 

i (1613 1—3) W dy ft. L. 1456. 
| Dla Jurka Kuyszezuk z Bratkowiec u- 
| chwałę e. k. sądu obwodowego w Stani- 
| 
| 


| 
| 


sławowie z dnia 8 lutego 1879 l. 1218 za 
marnotrawcę uzuanego, ustanawia się kura- 
torem Mikoła Amdruszak z Bratkowiec. 

Tyśmienica d 24 lutego 1879. 

(1620 1—3) % dł y I (le 

L. 222. C. k. sąd miejsk. deleg. w 
| Rzeszowie zawiadamia niewiadomego z miej- 
|Sta pobyłu Stanisława Kurasia, że matka je- 
go Aguleszka I ślubu Wrzoś 2 Kuraś z po- 
zostawicziem ostatniej woli rozporządzenia 
w Łukawcu dnia 7go lutego 1875 umarła, 
wzywa się go przeto, aby się w przeciągu jeń- 
i pego roku do spadku po niej oświadczył, 
| gdyż w razie przeciwnym pertraktacya spad- 
ku z tymi, którzy się zgłosili i z kuratorem 
ustanowiozym panem adwokatem dr. Mak- 
symilianem  Kostheimem przeprowadzoną 
pie 

Rzeszów d. 12 lutego 1879. 
(1621 1—3) dylonaze oto. 

L. 13422. Złoczowski e. k. sąd powia- 
|towy miejsko delegcwany podaje do publi- 
| cznej wiadomości, że w zabudowaniu tutej- 
| 
| 


szego sądu odbędzie się przymusowy prze- 
targ realności pod l. 16 w Kazimierzówce 
położonej, przy udzieleniu pożyczki n» kwo- 
tę 1700 złotycch ocenionej, Karola Millera 
ua rzecz dyrekcyi cesarsko król. 
uprzywilejowanego zakładu kredytowego 
włościańskiego we Lwowie, celem zaspoko- 
jenia kwoty 400 zł. a. względnie 815 zł. w. 
a. z przyuśleżytościami, a to w dniach 28go 
marca i 26 kwietnia 1876 tylko powyżej lub 
za eepe szacnnkową 1700 zł. w. a., zaś na 
dniu 28 maja 1879 i poniżej tejże, każdym 
razem © godzinie 10 przed południem, pod 
»aruakaraj które w tusądowej registraturze 
przejrzane być mogą 


cunkowej. 

Kupiciel obowiązanym będzie na tejre- 
alności ciężące długi, o ile cena kupna wy- 
starczy, przyjąć, jeżeli wierzyciel nia zechce 
pieuiędzy przyjąć przed przewidzian u wy- 
powiedzeniem. 

Złoczów d. 11 grudnia 1878. 

(1612 1—3) Bo oułoy Be R. 


L. 1456. Dla Ilke Małaniuka z Kra- 


jsiłówki ucuwała c. k. sądu obwedowego w 
|Stavisławawie z dnia 8 luego 1879 |. 1214 


za marnolrawcę uznanego ustanawia się ku- 


| rotorem Michała Břazkow z Krasiłowki. 


O. k. Sąd powiatowy. 
Tyśmienica 26 lutego 1879. 
(1626) wydoszenie. 

L. 41. Komisys hipoteczna zawiadamia, 
dochodzenia miejscowe celem zslożenia 
gruntowaj dla gminy Mokrzyski z 
rozpo- 


iż 
księgi 


Bliższe szczegóły zawierają ogłoszenia 


jw urzędach : minsych. 


Brzesko dnia 5 marea 1879. 
(1616) ©gioszenie. 

1.46 (O. k. komisy» hipoteczna zg- 
wiądamia, i4 wyłożyła d» powszechnego 
przejrzenia arkusze posiadania i inne akta 


jslużyć mające do założenia księgi gruntowej 
i dla gminy Rus-oeiee. 


Zarzuty przeciwko prawdziwości arkun- 
szow posiadania, wnoszoue być mogą do 
daja 11 marca 1879 na którym dalsze do- 


| chodzenia miejscowe prowadzone będą. 


i Krsków d. 2 marca 1879. 
| (1587 2—8) Komy kwit. 


L. 468. O. k. sąd obwodowy w Koło- 
abwieszcza Że dla Hendla Adlera, » 
powodu 
prośby Masdls Muanczeka jako prawosabyw- 
Piskasa Hahermaza o wydanie nakazu gz- 


BraS ROBIĄ OO o ch 0 
a OT ZE EEE R AE A 


małżonków Israrla i Gold- Sender należącej ` płaty kwoty 46 zł. w. a. kuratora ad actnm 

piwnica pod l. 328/178 i części realności | W osobie adwokata Dra. Rascha u'tanowił i 

pod l. k. 323 w Kołomyi przy której enea | temuż nsksz zapłaty z 9 stycznia 1879 1. 

tabularna osobno a to piwnica tylko za ceug | 231 doręczył. ; 

szacunkową 530 zł. w. a. lub wyżej takowej | Kniomyja 16 stycznia 1879. 

część realności powyżej wymienionej zaś | (1478 2—3) Edyk t L. 7430. 

tylko za eene szacunkową 1120 złu. a. w. Dnia 223 kwietnia, 27 maja i 1 lipca 

lub wyżej takowej sprzedano będą. |1879, o godzinie 10tej przed połudaiem w 
Wadyum wynosi 10 pre. ceny szacun- | gmachu sądowym odbędzie się publiczna li- 

kowej w gotówce lub państwowych pzpie- | cytanya realności nietabularnej pod Nr. 99 

rach wedle kursu. rep. 49 w Biesiądkach położonej, Tomasza i 
Pierwsza połowa ceny kupaa ma być; Rozalii Kumów własnej, na zaspokojenie 

złożoną w 30stu dniach po prawemocnem | proteasyi 150 złr. 

zttwierdzeniu aktu licytacyi , druga połowa Cena wywołania 400 złr. 

ceny kupna ina być równocześnie z obawiąz- Wadyum 40 złr. 

kiem opłscenia 8 pre. odsetek skryptem w Resztę warunków i wyciąg hipoteczny 

formie tabularnej wystawionym na realności | przejrzejrzeć można w sądzie. 

| kupionej zabezpieczoną a następnie w 30stu i Brzesko 23 grudnia 1878, 


"THF" 


h; I. 3363. E dy Kk (. (1527 1—3) (1614 1--3) Edykt. 
8.707 Sadrajowy w Krakowie ogłasza L. 1216 Dla Hrynie Tyniów z Olsza- 
| mniejszem žo tem wydebyea należących | xiy uehwałą c. k. sądu zbwedowegow Bis- 

się galie zakławi kredrioweruu żiemskiemu ; uisławowie z daia 8 lutego 1977 licz. 1216 
4W Krakowie o Jana Sznruogi  właścicie- t marnotrawcą uznavego ustanawia się Sta- 
la Osady dworci siódmej w Okoc'mie sum } nistawa Tysiow z Olszanicy. 

152%. 60 ct 5 zł. 60 ct. 15 zł. 60 ct. i! C. k. sąd uowiztowy. 


t. 

201 . 66 et sbędzie się przymusowa pu- | Tyśmieniea d. 26 lutego 1870. 
bliez!% sprzeda realności. i 
i 


Oiam. R A, WAY W 0) OJ | REY TZ ZORBA Z - TOT 


Usada qyrska siódma w Okoeimie gór- 
nym położonejwedle dom Sli pag. 120 n.h 
t haer. Jana Surmogi własnej w sądzie tu- | 
tejszym w: biue pod l. 9 w trzech Peri 


|TM. JACOBIEGO 


lipca 1879 każim razem o godzinie 10 ra- 
no pod zastęgjącemi warunkami przedsię- | 
wziętą będzie. l y i 
Cenę wyulacie realności Osada dwor- í 

ska siódma w @7cimie górny:a w powiec e | ma z A 
stanowi wartość tejże ; likier ziołowy przeciw 
hemoroidom 

uniwersalny środek leczniczy dla 

cierpiących ma hemoroidy, kolki 

hamoroidaine , dolegliwosci żo- 

kądka, zaśiegmienie i wyrzuty Zs: = 

skórne wszelkiego rodzaju, brak jg 

apetyiu, zatkania, kłócia (kolki), § 

śłedzienicę, wątrobę i kipochen- 

drye. 


(Polecony od wielu lekarzy) d 
Cena flaszki 1 zł. 10 et. Na prowincyę 
za nadesłaniem przekazem pocztowym 1 
zk. 60 ct. przesyła się franco. 


General Depot bei 
Julius Graetz 


y am g 
e 


siani} prywatue. 


]- 


wadfum ha 
nienia wszystkić waru ków licyiacyi dzie- 
siątą część ceny Wywołania mianowicie o- 
krygłą kwotę 5174r. bądź w gotówce bądź 
w papierzeh wartściowjch według kursu u- 
widcczniouego wOtzecie Lwowskiej 7 dnia 


poprzedzającego PItecvę. i Wien VI Marinhiijersitare é 
Nabywca 0- Wigzany będzie połowę m EE R" | 
ceny kupra E w alg A a stoso- e a À A PRES EO 1 
winie do puprzedejącego warunku zaraz po > ha | 
oiei liesei złożyć do rąk komisyi F pi 1 m i l 
licytacyjnej drugąas potowe do depozytu są- dł. | x 
dow:go najpóźniej 7 8 dai po prawomocnem l Í; $ | 20 
sądowem  zatwierzeniu aktu licyteeyjnego, | 5 aE Ę 
poczem wydany d zostanie dekret własno - j Królestw» Galicyi i Lo- | 7 
ści wszystzie zaś |Ężary hipoteczne na ce- donieryi z wielkiea | 5 
$ eu na przeuię' one będa a nabvwca za | PE k K ; ki 3 kiem 
ne się a włącny koszt w fizv: zie ESIQS*W. rawowskie 
posiadanie nabytejrealności przez -ąd wpro- na rok 
wadzony zostanie 8 rownoczewnem za iuta- ; [ree 
þulowaniem g9 zajwłaściciela. | T Sag / — 
R sztę waruków licyt cyjnych i ekst- * 


rakt hipoteczy W „tejsze sądowej registra- f u et 


E rze, rzeć ELA. ę e € 


w Ekspedyeyi 


mA j GA A À Cenniki, oraz próbki lucerny i 

Kraków 14 Itego 1879. | „Gazety Lwowskiej.“ Stanisławów d. 5 marca. » nasla A A 

(1520 1—3) Ety kt. L. 131.5 -Zamiejscowi zechcą przesłać % zł. (1634) Ceiwiński. (947 8-10) 
b Sy W, „SDE: - i 


C. k. Sąd kraywy we Lwowie oznajmia 
edyktem że galiejski bank kredytowy we 
Lwowie przeciw Biesławowi Zarembie pod 
dniem 24 lutego 179 l. 9540 prośbę o wy- 
danie nakazu zarłśj wniósł, gdy zaś miej- 
sca pobytu pozwareo Bole lawa Zaremby 
wiadomem nie jes Przeto ck, sąd krujowy 
do zastępywania poWanego u szt i niebez- 

jeczeństwo tegoż, adwokaff Dra. Jekelesa 


iTO et. z których przypada 10 ct. 

na opakowanie i list frachtowy. 

KĘ” Szematyzm przesyłamy tylko za 
uiszczeniem należytości z góry. 


Za pobraniem nałeżytości nie 
przesyiamy Szemastyzmu. 


| 


ZZOOCOOCCHOCOOOCCH | 


ZAPROSZENIE 
na Walne 


Zgromadzenie 
Towarzystwa zaliczkowega 


w Piiznie 
które się odbędzie dnia 16 marca 
1879 t. j. w Niedzielę o godzinie 5 
po południu w sali ratuszowej 
miejscowej. 

Ponieważ na dniu 8 lutego b. r. 
podobne zgromadzenie na teraz odro- 
czone zastało, zatem uprasza się dla 
ważności spraw o jak najściślejsze 


Kamionce  Strumiłowej 

o 4 pokojach, kuchni, piwniey 

Dom z stajnią, drewutnią i morgiem 
ogrodu jest od 1 maja r. b. do wynajecia. —. 
Bliższa wiadomość A. Olszewska w 
Mościskach. (1355 3 - 3) 


Ogłoszenie. 


W Stowarzyszeniu Praey Kobiet 
| rozpoczął się z dniem 1go Stycznia b. r. mo- 
|wy kurs kroju sukien damskich, 
połączony z ewiczeniami praktycznemi. Prócz 
tego utrzymuje Stowarzyszenie w r. b. Szkołę 
szycia białego, cerowania, haftów, szycia na 
, maszynie, wyrobn frędzli i robót maszynowo pon- 
| czoszkowych. 

© warunkach przyjmowania uczen- 
nic dowiedzieć się można w Biurze Stowarzy- 
szenia otwartóm eo dziennie z wyjątkiem dni 
niedzielnych j świątecznych od godziny Smej 
rano do taj wieczorem, 


W 


dl 
M | 
i | 


a 


Biuro wywiadowcze poleca nauczycielki, 
bony, klucznice i panny służące. Stowarzysze- 
nie ma w zapasie bieliznę i wyroby pończosz- 
kowe i sprzedaje takowo po nader umiarkowa- 
nych cenach. Fredzle i grubszą bieliznę przyj- 
muje się w szkole szycia po wiele niższych ce- 
nach jak w pracowni. Także zamówienia na 
bieliznę i wyroby pończoszkowe wszelkiego ro- 
dzaju. (1607) 


skompletowanie P. T. członków. 
Towarzystwo zaliczkowe w Pilznie 
dnia 5 lutego 1879. 


HMODOCOCE 


(1639) 


Z 


z; "KKŻ „ 


; apr 


Przewodniczący Rady nadzorczej 
Q . , 
Stowarzyszenia spożywczego „Ul 


w Stamisławowie. 


zaprasza Ozłonków 


na (góine zebranie 
na dzień EG marea 1878 0 go- 
dzinie 3ciej po południu w sali Rady 
powiatowej. 
Porządek dzienny. 
1. Przedłożenie wyniku sprawdzo- 


nych rachunków za rok 1876. 1877 
i 18748. 


2. Rozwiązanie stowarzyszenia. 
Z Rady nadzorczej stowarzyszenia „„Ula*, 


za 


Rynek 1l. IO 


Najtańsze 


asiona 


jarzynowe, kwiatowe, jako też 
nasienie olbrzyznich 
buraków i oryginalnej 
francuskiej Lu- 
cerny, zupełnie czystej, 
można dostać 


w zakladzie produkcyi nasion 


W. Dóllera 


w Borszczowie 
na Podolu. 
iF Na żądanie wysyła si 


franco: 


VERII k 
KASZ: 
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G.K uez. gal. akeviny bank Mipotecany 


we Lwowie 


| 
p d a <= 
kuratorem miano, z którym  uiuiejsza | RE | z > 
sprawa wedle przeysu ustawy sądowej prze- DATES R wydaje 
prowadzoną będzie, 5 S E z WY AT AB FE peg a 
Niniejszym vee edyktam wzywa się ! RE S W ; i j F: | 7 
pozwanego aby wi należytym emasje cao- f ia Sr 2 ch a R z A 
biście stanął, lub ptrzebne tytoły prawne | aier T (y LB T Y g | 
uetanowinanm a udzielił, lnb innego | ka > AŚ To ia RL - : ni dos niku 
eT rał i 4dowi oznaimi 4 CKE D F aA : ; 
zastępeę w i wd obrona 6 En] m ZAWO. a B 4'/, procentowe, płatne w 8© dni po wypowiedzeniu , 
stosowne kroki d cbrony poczynił gdyż ; sg des = m r 12 $ À 
wynikające Z zaniebania skutki sami sobie | A = MSECNIEI= ,. 5 „ m Durar m 
przypisać będzie miał. w ż z; ẹS 2 2 ' sj " » 50 » n ” 
Ab al y DAt. À a- ` 2, = > | 4 
Z e. k. A kama sz handl ! + BRASEŻS A E | ' Wszystkie 6 procentowe asygnaty kasowe, znajdu- 
Lwów nE bi . £ ji FEFE gą 5 > ;ę jace się jeszcze w obiegu. będa oprocentowane poeząwszy od 
-ey 32) `t La E a 5 2 = ze 3 1 d E ` 
(1552 1 ah g| sąd krajowy we A A o a SEM. z ad Me IS7S r. tylko yo Æ! "h z 90 dniowem 
. AO. c j Ę z A -i rsj pa qi > Ą 
4 eiai Czyn iż w skutek podania c. W z rze g 3 JP | 4 
k. uprz. galie. akc. banku hipotecznego we: bz saog G 5 © Lwów, 16 stycznia 18i8. 
Lwowie, z dnia | listopads 1878 do l: > =- B z  a,ż 17 A D (210-7 Dyr ekcya. 
58281 wydanym zaa: uchwadą a ay 50; A S am a > SE a A EB m: i (Przedruk nie będzie opłaconym.) 
listopada 1878 L 55 UELCY/ zapiaty trzech $ K E 2 A > 5 = kr PNE m 4 n AOJOOCO 
ra pady kowych * 1126 zł. i resztującego: | e= © m E JETA s 2 i u; SRS IOO 00H ODODOGODDOCZO = 
kapitału 29480 zł. O ct przeciw Hipoliowi; jie pig gz SSSDĘ oan POT WEI BA UDO OE T 
j Katarzynie Aywai Jerzemu Missir. j e K) A Ś w ias g ag m ają | | | 
Powyższą uewałę doręcza się niasie t P BS 38 4 EB S F Fà F w i 
spadkowej Jerzego tlissir do rąk równocześ- i a Z 53 „dd. = BB 3 gi g k y WE 4 SELU 
nie w osobie adw.T>. Siierskiego z zastę- : es < zl E Ga ja ga SN g 5% I BD Asea je | * a ) 
pstwem adw. Dra. Kowrońskiego ustanowio- į 5 = Oe g7W% | 4 ŻĘ 
nego kuratora, | "DM ms SE k- =) p e. |. uprez. galic. 
Wzywamy nij szym edyktem spadko- ; 9 N w gz” EE 9 £ je A wp z SA; i 
bierców Jerzego "USSir, aby w należytem | zł EW | R a z 50 y An Sa Huare E Sh { ) j 
czasie ustagowionej kuratorz, lub też w SĄ- | I A p > > | E ż i DB jA cy} HC © M b Aki AG A iit 13 LE) eczne A © 
dzie osobiście zlbo?rzez innego zastępcę się i H o sto? kd BAZ - 3 
zgłosili i celem BELI swoich praw i N ka K AN lap: oa Ś EA kupuje a sprzedaje 
stosownych środkó UŻYM, le Że z zaniedda- Í ME «0. HS EE 4 BA GH ga 7 
nia wyniknąć mog Liekorzystne skutki so- i | a KOR. AE S Ń wszystkie efckta i monety 
bie aa bedąmasieli.. f --| M Zd ZAK k ped warunkami uajprzystęjniejszami. 
c. k. ¿lu krajowego. i = RaR AE pa a i 
imei || Bza aś] | 6% LISTY HYPOTECZNĘ 
l o +5 „2 ł É k Spel p 
(1618) Gyny? KeReNIG, f SEEE Pi E Bo i A i Mł 
L. 2033, (.:. sąd obwodowy w Ko-. | a Z Sü 47 2 3 które według prawa z dnia 1 lipea 1868 (Dz. p. P., XXXVII, Nr. 93) 
łomyi podaję go owszechnej wiadomości, , | E £. 7 Ś i najwyższego post. z dnia 17 grudnia 1871 r. mogą być użyte do lokowa- 
że konkurs ną majtek Mesehulima Rosen- Do 163 ję. nia kapitałów funduszowych, papilarnych, kaucyi małżeńskich wojskowych 
ucha RA Miey tS- uchwały z deja 22go j pa Hd zz rr wada. 4 U j yea, 
listopad 187) qo. 10.855 otworzony rów- : aS g na kaucye i wadya, — są w temże kantorze do nabycia. 
nocześnie ZA zgodź wierzycieli zniesionym Zu | 3 ae NEC z prowtneyi wykonują się bezzwłocznie po s GG bez 
zostal żomy, g.28 lutego 1879. "To, [OREA TRE TO E WC 


7 Ayfilityczme czyli sej 
ki neryczne, tak wieżo po- 
wstałe jakoteż zanielbana lub źle wylezone, wszelkie 
inne tympodobne słabości, zgubne skutki samo- 
gwałtu, n. p. osłabienie nerwowe, upływ nasienia, 
impotencyę, początki suchot itd., leczy na podstawie 
ścisłych badań i licznych doświadczeń podług najpe- 
wniejszej w żadnym kierunku nieszkodliwej metody, 
gruntownie i pod najściślejszą dyskrecyą, specyalista 
chorób syfilitycznych i skórnych, praktyczny lekarz 
medycyny, chirurgii i akuszeryi 


JAM KURPIEL, 


przy ulicy Sobieskiego nr 12 w domu p. Bałutowskie- 
go we Lwowie; ordynuje od 9tej do l3tej przed i od 
Żgiej do 5tej po południu. Zamiejscowym. którym na 
rzeprowadzeniu kuracyi w ścisłej dyskrecyi (w ma- 
ych miastach i wsiach prawie niemożebnej) zależyć 
powinno, udziela rady listownie i wyseła lekarstwa 
w ten sposób, iż adresat najmniejszemu podejrzeniu 
uledz nie może. (3 19—100) 


i 
| kilkanascie butelek | 


(30-1etniego) 
| nabyć można pojedyńczo po 8 zł. buielka 
w landla 


| ZYGMUNTA BACZEWSEIEGO | 


i plae Halicki (7136 15-7) 


E pee 


SE" Taniej aniżeli w lecie "Tj 


alafiory 


włoskie 


w dużych prześlicznych 
różach 
poleca handel 


St. Markiewicza 


w Rynku l 42. (881 5—5) 


Ba” POMIESZKANIE | 


całe piątro, składające się z Seiu pokoj, | 
przedpokoju, kuchni, strychu, 
piwnicy, stajni i wozowni (lub bez 
tych dwósh ostatnich lokalności) jest do wy” | 
majęcia od 16 maja b. r. w kamienicy pod 


1. 35, ul. Skarbkowska. 
(1228 3-3) 


- Wędzone śledzie |. 


Kabmapm i «p bw e 
bardzo dellkatne i dające się konserwować, w | 
5 kilowych paczkach, około 40 sztuk zł. 2; 
3 paczki zł. 5'55; franco (wolne od opłaty) 
do każdej stacyi w Austro-Węgrach, za pobra- | 
niem  pocztowem. Aus. weg. cło przywozowe 

wynosi od kila 2 et. 


OTTENSEN koło Hamburga. f 
(1635) A. L. MOHR. i 


r 
i 
t 


| Broszki Dr. Cangal 


przeciw goścowi i reu= 
matyzmowi, 
których główną częścią składową, według ba- 
dań chemicznych, jest sól salicyłowa, 
są środkiem, w najnowszych czasach we wszyst- 
kich pismach lekarskich. przez najsławniejszych 
lekarzy zaleconym, do zupełnego i szyb- 
kiego wyleczenia się z cierpień 
goścowych i reumautyzmowycih. 
Takowe usuwają najgwałtowniejsze bole gośco- 
we i reumatyzmowe w kilku godzinach. 


Dziesięć proszków wraz z przepisem uży- 
cia, kosztuje E zł. Do zupełnego wyleczenia 
potrzeba 30 do 40 proszków. 


Główny skład w aptece 


T. TOROSIEWICZA 


we Lwowie. 


z 5 Gy! 


|zarządów kolei, szkół, kancelaryj 


ESR m A PETS ii h Ra r raa c > 
a8 gm mnm —— 0O EN E |E T 
& & SAWTANZNZYWAGNAJASNA sh T, Zw TAN "-- a aci © r. © 
f w. u r F w” 3 a ry A R u ; d ` E KE. = , 
„AC ATZ DW y $ 7 s Wi zj COW. 6Ł poWwiiY I dwg W swym zango- 
| B eS iA P aa ł i p A Fa E s LANE: | di: posznkuje posa odwołuje się ið 
EE Ra dka: saa t C Ww OS Gi A Hra tekomendacye swyuboprzeduich tug- 
trudniący sig l kilknnaste ini 5 RZ a naer a a a (= 
specyalnie radykalnem leczeniem | Dae den *% rwów Rynek ar. 4%. 59% UJ z 
PRRPÓW mirdpauy sta w małe zd | TEG a : s `% e 
ao e n] Iiwiegawni  ? pyy 
ari powsiaiych i Wata BEAR EAŻ A dri jg ę 15) © a RAR ; CADY 
a A © R i a De f A. Para LOADNOWAN JK f 
| sif, skutkiem modang eis oskiabbaes= f E, ER, Richtera + SIARA y ) eli f A 
RB 2 | AJOJ Y, Aan l- 
i ka ET Wotywej | i PW. ZE RZE 2 ję JU Te jacybozfón i po 
nd c; ronji pey ny Wolnwe "R ' Á r riad OSAR poan 
orayi. W iitsZKGRII przy tey PASOWE L d | Macziowski Zygmunt. Grać Rak. Po- 4 d i v najlensz 
od godz. S-10 i Iof Í wieść 3 zł. 3 , ; af y najlepsze 
| {Także listownie prey ścisłej dysirecyi.} Niasłowski Wacław Dido, | ; referencye. poszukuje Z, itępstwa teno- 
Jego „Poradisiiećś w powyższych (Szkice kaukazu) Ostatni książe Swane- mowanych domów hłtdlowych dla 
słaboseiach (drugie wydsnie) można në- cyi, Powieść 2 zł 40 ct. ad4cy O i 
hyć u autora i W księgarniach, po volie Szkice Kaukazu) Zela. Powieść z życia 
A 


lzcczeńców ? zł, 40 Gt. 

Tańce salonowe. Praktyczny Poradnik 
dla fańcząeych, ułożył Ar. KI. 60 et 
Lama Jama. Rozmaitości i powiastki 2 zł. 
Choroby Galicyi od roku 1867 1878. 
Berya druga (odrębna całość 2 złr. 
jeszcze kilka egzemplarzy pierwszej saryi 
do nabycia po zł. 2. 


Pod prasą: 

Dobry tom. Przewodnik towarzyski i galo- 
nowy, według działa „Savoir vivro* przeź 
panią d Aleg, dla polskiej publiczności 
opracowała H. W. Cena 2 zł. 


5) L zł. 20 at. za egzemplarz 14 19—1u0) 47 


| ABA KORE 7—9 


$ 
S lat, szpukowai,ch, piel 
nych, zdrowych, spokojnych. 
są do nahycia Bliższa wiadomość: Ulica 
Stryjska Nr. 2, od furmana. (1286 3==4) 


li. ©. W. 303 eksped Oya anonsów 
Jlaasenstein © | Vogler av 
Lipsku. U. zak: (1:99 1- 2) 


I 
n e A s 
Tutki cygaretowe 
z najlepszych paplerktw francuskich 
wyrabin i sprzedaje 


r p] 
= 
E. PTASZY NSI 
C) K 
w Rynku l. 25, I-szo pięt», drugie drzwi, 
po mmiarkowaiej cenie. 

= x Zamówienia na wszelkie atunki przyjmuje, na 
K: AA prowiucyę wysyła za pobraniemsocztowam. (1554 2-2) 


Lipska i okolicy. asspofya. ao pod 


Ważne dla Świet. c. k. urzędów, 


alara a ata a uwaa a ata SOFA CZAT 


(1637 1--3) 


GRERE RE RE ÓW ub W REWA 


i kupców. AAA APA AA 


1 ; ać 
z [IMMO 6 ot. '/a litra wyśmienitego atra) 2 
; A EN ZEE PEM dd OC ZZO Z e NOW. DAB OO NEA 
zd menin kancelaryjnego. E ć = EZ <Tieziwj 
4 który będąc zupełnie czarnym, zatrzymuje bez-| $ TI 
z. zmiennie swą barwę, a niezawierając Jadnego| ž Na międzynarod. wystawie H. M E L 7 Bi Wystiva regionalna 
S) kwasu, nienarusza piór stalowych. w à PAER ? AE 
2 |Atrament ten może sobie każdy w przeciągu| w NORYMBERGH 1877 ajent dia w FUBTENFELD 1878 
% |3 minut sam sporządzić z mego nowowynale-| © największa A jedyna En pen Ba” B gi. dyplom geroy i premia | 
zionego i niczem nieprzewyższonego em premia wystawionych : s r e T wstawionych | 
e rozsadów chmielowych. i rozsadów chmielowy cn vozsa. i sprzętów. 


f 
j 
mi ń $ r K x Ar Ss $ 
Gniwersaliogi Proski | -e M MO że przesyłke moich i 
i 


| 4 Niniejszem zawiadamia wszystkich P. h 
atramentowego | Rozsadów chmielowych z Saazu 


"o A. 3 oma T sat = (powszechnie uznanych i kilkakrotnie premiowanych) i 

w *la Ło MEC D GLi ię © Z | od połowy kwietnia rozpoczyna. Zamówienia proszę nadesłać w należytym cza. Za wyborność 
BARA. OSR U : 7 Ę akowych gwarantuję Wyjaśnienia i broszur do sp rawy gatis. (407 7—] 

w ia Kilowych dozach, fioletowy, z drukowanem |< takowych gwara! tuję “a Jaśnienia a py Go do sposobu uprawy gatis. (407 7—10) 
cennikiem 3 zł. na 20 do 22 litrów, Ey a= pz Z O 

w 1, kilowych dozaeh, podw. do kopiowania z (2. ETIS IEE a TRWA 
drukow cennikiem 4 zł na 8 do 10 litr. [= „AZEWEBZEREWIA SER NE SKY 0 zł WAŁA SEK ih puk 

w */,, kilowych dozach, niebieski, zielony z druk. | © r=2 "a P m Ki n m 
ceunikiem 4 zł, na 5 do 6 litrów, CE: KI „zt, r Wn = Esni Thn w 

w tae kilowych dozach, karminowy, złoto-żółty z |= Kwai LOCO RSURCGLOL Ws | 
drukow. cennikiem 4 zł. na 2 do 3 litr. 1,7 ; 


W listach ciowa czneny, z dr. con. po 5 ot naj: do 6. i k. nadwornego browaru ekstraktu słodev:cjo ifabryki wyro- 


podw.do kopiowania „ po Set. na Ys li.ibów Słodowych JANA HOFFA w Wiedniu. Gralem, Brin= 
| 


1 karton zawierający 100 listów 4 zł. | karton o 50 


; aah A E , 
listach 2 zł. (299 HS) SAPYSLARŚLYWHE R, 
Niebizeki UB OJ) ak w listach z druk cennik. Waltesdorf, 1878. 
sA K AT O+ x a sę. Jasa Hoffa wyrob stag y maia w cele j zwyczaj arta a kargyi LAN 
karminewy, złotożółty w listach z druk. cennikiem a y Huffn yraby słodowe meig w, ogóle nadzwyczajną skuteczność a każdy powinien 
10 ct. do o litr. sią w takowe zaopatrzyć, ponieważ w razi” nieregularnego obiegu krwi. osłaienia Żołądka i przy 


hemoroidach prawie w okamgnieniu skutkują. Do tych wyrobów należą : wamaeniające piwo 
zdrowia z ekstraktu słedewego, zkoncentrawany i dla piersiowo-słabych tak.obroczynny ekstrakt 
słodowy, nakoniec jeszcze wzmacniająca czokolada słodowa i enkierki o: kaszlu a ekstraktu 


50 listów 4 zł. 25 listów 2 zł. 
TR Oszezędzenie 50 do GO proc. 
Odsprzedającym stosowny rabat. - Przesyłki na 


wzór gratis za przesłaniem 10 ct. marki listowej. słodowego. Dr. Bartoch , prak. lekarz. 
ZEG" Ustanowienie składów jest pożądanem., “42% Prerana prawdziwe, skutkujące i flegme oddzielające cukierki od kaszlu z istraktu słodowego wy- 
robu JANA HOFFA są owinięte w papierze niebieskim - Dostać można: we wowie u p. Jakóda 
Nowo wynalezione * Beizera apt; u p. zy. Ruckera apt: u p. Karoke Balabana kunea tow. korze i u p. Jana Mùleru 


i kupca; u p. U. 1, wimeklera kupia i u p. P. Marszalkiewiczu ku wy Earm wie u p. Kaw. Rani 
Saa ary peer zje i Wz R j W Przemyska u p. M, Krug. W ky u pp. jan rider: & Gry- 
i : gieckiego Spadkobierców kupe. tow. korz. w Brodach u K. B. pe eskeyo teokarza W Nowym 
(1598) 0 pior Sia owyc « (1-2) Saczu K. Jakubowski. 

przy których nżywaniu pióro po najdłaższym użytku z Noa 7 F 
zupełnie nieuszkodzone i jak nowe pozostaje: olegane- ; s x i ADEI RENNEN BOF 
ko wykonane, Są zarazem ozdobą każdego b:órka. SES: aa y AE E E AA Sg RAGE CR m Kan N 

Nr. I kosztuje sztuka z pudałkiem na 4 pióra stalowe EI iaaa raa e a oie ao noty eA 6 wy; 
i rączką z prepar. napełnione, tylko 80 et. Nr. Ilgi 4 


Coane orka z propa mapetalono, tyko 45 06 Wyprzedaż książek za begen. 


s. a » "4 r 
Köppel, Jicin, w Czechach. Amdersem. Malowanki, nowella, cena 75 ct.. zniż. 30 c. — BatkucP. Młodzi i Starzy, 
— --Ja =" 0 aa powieść w 2 tomach zł. 5:40, zniż 2 — SBatmekci. Album kandydatek do staninałżeńskiego e. 80 


zudż. 40. — Batueki. Ostatnia stawka, nowella zł. 120, zniż. 50 c — Belsfawita. Trzeci 
maj, dramat zł. 154, zniż. 40 e — Bartoszewicz., Pamiętnik Krzysztofa Zriszy zł. 4:50, zniż. 


2 — WBundriilard. Frzewodnik ekonomii politycznej, zł. 3, zniż. 1:20. --Buszczyńskei. 
Ameryka i Europa, studyum hist, i finan. zł. 5, zuiż 14: — Bełeikowsk Gustaw i Werter 


c. 40. zniż 20 e. — Cieehoński. ArHakim, powiesć 2 t. cena 3:40, zniż 140. — Czacki 
Wad. O polskich i litewskich prawach zł. 8, zniż, 150. -, OzemeryńsiciO0 dobrach Rzoczy- 
pospolitej polskiej zł. 4, zniż. 140, — Bzieduszyehi. Zywot areybiskupe bw. Sierakowskiego 
zł. 2, zniż. 70 c. - ©bykcyonarz biblijny, 4 tomy zł 10, zniż. 3. — RBokowelski. Pano- 
wanie Stanisł Augusta z rycinami, e. 80 zniź. 25. Elementarz Xow. w. ludowej (z ryeci- 
nami i mapkami) e 30, zniż, 10. — ley, Zyd, dramat w 8 aktach zł. 1, zn 40 e — Flau- 
i bert. Córa Hamilkara, powieść hist. zł. 2, zniż. 80 c — Grudziński. Ialisia, poemat fan- 
tastyczny ©. 15, zulž. 25 c. — Goeznathowsisi. Wspomnienia Jat ubiegłycł? tomy z rycinami 
zł. 5, zniż. 140. — Gordon. Przechadzki po Ameryce, zł. L80, zniż. 1. - Hłeisig. Przewo- 
duik do rysunku cyrklowego i linijnego, zł. 240, zniż 1. — Glofsuaun. Nosczesna chemia zły. 
3:50, zniż. 1. — Mosiński. Obrazki dawne i tegoczesne, 3 tomy zł. 4650, uż. 1:50. — Kra- 
szewslki. Bezimienna, 2 tomy zł 5.40, zniż, 820. — Miiszewski. Pod wskiem niebem, po- 
wieść c. 80, zniż. 25. — Karpiński Ar. Dzieła, zł. 5'12, uni. 2. — Hwchowski We- 
spazynm, Pisma wierszem zł, 450, zniż. 2. — Kkasprzyeki. Geografi: poczatkowa, e 80, 
zniż. 20. — Emugeł. Głos, usho i muzyka zł. 120, zniź 50 et. — Liebel: Pisma krytyczne, 


Zmpełna wysprze- 
daz fortepianów, pianin, 


. E, ; 
meme i innych instrumentów, z po 
harmonium wodu  zwinięcia interesu po 


ni ) 2 tomy zł. 640, zniż 120. — Legouwvć, Dwie królowe, dramat, tłóm. A. kbakowskiego zł. 1, 
znacznie zuiżenych cenach. Ulica Karola zniż. 30 e. — Xos W. Wizerunki króla Stanisława Augusta, zł. ], zniż. 30 — Koś WW. Rok 
Ludwika Nr 7, Jam Balko. (7720 22 - 40) 1180, dramat e. 60, zniż. 20. — KMepkowsłi. sztuka, jej dzieje i podręczni (104 drzeworytów) 
—— zł. 4, zniż, 1:40. — Müller, Relicia jako przedmiot umiejętności porówn. zł "80, zniż, 40 e. — 


Mochanacich. Powstanie narodu polskiego r. 1831, $ tomy zł. 11, zn. 250.—Mzersłci. Choroby 
narz. oddychania i krążenia, według Leborty zł. 650, zniż, 240. — Mitłewsł. Herbarz (dopoł- 
nienie Niesieckiego) zł. 4, «niš. 120. — Müller. Świat roslinny, 3 tomy (win. z 400 drzewo- 
rytami) zł. 4, zniż. 120. — Mielni. Hncyklopedya umiejętności politycznych, 2 zł 9, zuniż. 3:50.— 
Niemcewicz. Panowanie Zygmunta Higo, 3 tomy, zł. 420, zniż. 2 — M.hsdźko. Histo- 
rya comu Ostrowskich. 2 t. zł. 10, zniż. 5. — Ostrowskiego Tomasza ży, 2 t. zł. 10, zniż. 
4. — Ouida. Nello i Patrasz, noweila angielska, e. 30, zniż. 10. — Paproki. Herbarz ry- 
cerstwa polskiego, zł. 15, zniż. 6. — Pol. Obrazy z Życia i natury, 2 t. z apą i drzew. zł. 4, 
zniż. 1:20. — MBastawiechi. Slownik malarzy polskich, 3 t. ze stalorytar zł, 21, zniż. &. — 
Miovami.. Młodość Julinsza Uczara, powieść histor. zł. 8, zniż. 1. — Relace nuncyuszów apo- 
stolskich o Polsee, za. il, zniż. 4 -- Bztjsłei. Literatura świata niechrzeseńskiego zł. 8, zniż. 
1'2Ż0.-- Szmit. Dzieje Polski XVI w, 3 t. zł, 6, nz. 2. - Btńdceler. rzewodnik do jako- 
ściowego chem. rozbioru, zł. 1, zniż, 5C c — skawbełc Olim. pow. hist. . 8, zniż. 1-20. -- 
Słowacji. O potrzebie idei c. 40, zniż. 15. — BŚtumet=NEILI. O rządzie :prezentacyjnym zł. 
2:40, zniż. 60 ot. — Simen J. Rzecz o szkole zł. 2, zniż. 50 e. — S$abowiki. Intrygant, po- 
wieść, zł. 1:50, zniż. 60 c. — Mailiamdier. Serbia w XIX wieku zł. 240, niż. 80 e, — Ta- 
tomir. Geografia i statystyka dawnej Polski zł. 3, zniż. 80 e. — 'Eriprliw Pamiętnik lekarza 
Polaka, 4 tomy 24. 6, zniż. 2. — Wier:ibieki. Geometrya wykreślna, 2% tny z atlasem zł. 4. 
zniż. 2 — Wilczek X. Pastoralna, 3 t. zł. 450, zniż. 180. — Wumnałt O duszy ludzkiej i 
zwierzęcej zł. 9, zniż, 2. £achariasiewiez. Marek Poraj, pow, hist. . 2, zniż. 60 et. — 
Załuski jen. Wspomnienia o pułku polskim gwardyi Napoleona, zł. 2:40, zni 90 e. — Zarzń= 
ski. Wykład elementarza i dzieje czytania, 2 tomy, 60 c., miż. 20 e. — Źliński T. Wiara 
i Wiedza e. 75, zniż. 25. — Bordam. Połóżnietwo, 2 tomy zł. 4, zniż. 3 zł. 


Adres: K. Bartoszewicz w Krakowie, Rynck Nr. 18. 
Zamówienia za nadesłanicm pieniędzy lub pobraniem pocowem. 
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EJ. Malewski 


2 ulica Pańska Nr. 13 


L GW db Ww. 
a Poleca $ 
* Pierwszy galicyjski wyrób 


katalońskich È 


założony w roku 18377 
Zaręczując za spieszną wysyłkę, tak s 


PP. aptekarzy, kupców, piwowarów, jak 
w ogóle osoby używające korków do bu- 
telek i beczek, jak również drzewo kor- 
kowe. Cenniki gratis. 


| | mia NA m POPE: W 1 ma 


G drukarol WE kondskiogo, al, Ozerosokiego, 


